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Kombinacje wyborcze.
Dlaczego pisma Związku Ludowo-Naro­
dowego tak ostro atakują ,,Dziennik
Bydgoski" i p. Teskę, — Sojusz endecko­
enperowski. — Rozłamy w poszczegól’
nych part}ach. — Fałszywe proroctwa.
— Konspiracyjna robota. — Ku uzdro­

wieniu?

Organa prasowe Związku Ludowo­
Narodowego atakują stale ,,Dziennik
Bydgoski" i jego naczelnego redak­
tora p. Teskę. Metody tej walki są

tak wstrętne, że człowiek uczciwy
mimowoli pyta się, jak to jest moż­
liwe, że na tyle ohydy mogą się zdo­
być ludzie, którzy nieustannie na u-

stach mają wyrazy; Bóg i Ojczyzna.
Nie o zasady walczą wspomniane pi­
sma z nami, co byłoby rzeczą zrozu­
miałą, boć inne wyznaj emy zasady
my, a inne one. Taka walka, prowa­
dzona do tego w sposób uczciwy, mo­
głaby nawet społeczeństwu wyjść na

pożytek, bo wymiana myśli i argu­
mentów przyczyniłaby się niewątpli­
wie do skrystalizowania pewnych
pojęć, a czytającą publiczność pobu­
dziłaby do zastanawiania się nad

sprawami, mającemi pierwszorzędne
znaczenie dla urobienia myśli pań­
stwowej. Takiego stawiania kwestji
nie rozumie prasa Związku Ludowo­
Narodowego od ,,Słowa Pomorskie­
go" począwszy, a skończywszy na u-

pośledzonym nieco pod względem u-

mysłowym ,,Dzienniku Kujawskim"
i innych podbnych nieudałych lato­
roślach endeckich. Czytelnicy nasi
nawet w przybliżeniu pojęcia nie

mają, co ta prasa o nas wypisuje i
ile kubłów pomyj prawie codzień na

nas wylewa. Sekunduje jej w tem

enperowska ,,Prawda" w Poznaniu,
która wprawdzie czytelników nie ma,
ale zato tem jest czupurniejsza.
Świeżo nawet dopuściła się fałszu,
bo przedruk nasz z ,,Dziennika Po­
znańskiego" pod tytułem ,,Rząd a

społeczeństwo" podała jako nasz

własny produkt i odpowiednio go
zwymyślała, a w sprawie marszałka

Trąmpczyńskiego napisała, żeśmy
powiedzieli, iż ,,na żądanie Czytelni­
ków" p. Teska dał swoje oświadcze­
nie, co mija się z prawdą, bo ani Czy­
telnicy tego od nas nie żądali, ani-

śmy tego nie pisali.
Jakiż może być cel i powód tej kon­

centrycznej nagonki na nas? I czem

się tłomaczy braterstwo broni ende­
ków i enperowców (oprócz poznań­
skiego także toruński organ nadsta­
wia nogi)? Niewtajemniczonemu
mógłby wydawać się zagadką. Dla
nas zaś jest zrozumiały, ponieważ
znamy sprawy zakulisowe. Celem
głównym jest ubicie w opinji ,,Dzien­
nika Bydgoskiego" oraz p, Teski i je­
go wpływów. Mniej się nawet pisze
o ,,Dzienniku" niż o p. Tesce, a to

dlatego, że on menerom Związku Lu­
dowo-Narodowego wydaje się głów­
ną przeszkodą w uzależnieniu ruchu

cbrześcijańskc-demokratyoznego od

Związku Ludowo-Narodowego. Ro­
zumują oni tak, że gdy się p. Teskę
ubije i obrzydzi mu samodzielność

w polityce, to nie trudno będzie
wziąść- Chadecję za łeb i zaprząc do
woza endecko-enperowskiego.

Zdaje się jednak, że ten ,,zbożny"
zamiar się nie uda. Niesłychanie po­
dłe oszczerstwa, jakie na nas rzucała

Groźne chmury na horyzoncie
bałkańskim.

Zatarg jugosłowlańsSw-bułgarski przybiera ostre formy.

Białogród, 7. 10. PAT . Wczoraj
wieczoem poseł juosłowiański w So-

fji otzymał telefoniczne zawiagomie-
nie, że ’rząd jugosłowiański zam­
knął granicę bułgarską i że nikt z

Bułgarji nie może przekroczyć gra­
nicy do Jugosławji. Do ministra

spraw zagranicznych Marynkowicza
przybył wczoraj wieczorem poseł
bułgarski, a nadto zjawili się rów­
nież posłowie francuski i angielski
celem poinformowania się o zamia­
rach rządu jugosłowańskiego.

,,Prawda" donsi z Sofji, że celem
zamachu na generała Kowaczewicza

było przysporzenie trudności rządo­
wi bułgarskiemu przygotowania po­

wi’otu do władzy Cankowa. Komitet
macedoński wszeikiemi środkami u-

siłuje przeszkodzić w zbliżeniu Buł-

garji do Jugosław,ii.

Białcgród, 7. 10. PAT . Wzburze­
nie z powodu zamordownia genera­
ła Kowaczewicza trwa w dalszym
ciągu. Dochodzenia nie doprowadzi­
ły wprawdzie jeszcze do pozytyw­
nych wyników, nie ulega jednak
wątpliwości, że zamach jest dziełem
organizacji rewolucjonistów mace­
dońskich. Prasa domaga się od rzą­
du podjęcia energicznych kroków.
Jak słychać, dwóch sprawców zama­
chu aresztowano.

Walki na pograniczu
jugosłowiańsko-hułgarskiem.

Bialog?ód, 7. 10. PAT. Dziś rano

do ministerstwa spraw wewn. na­
deszła z pogranicza jugosłowiańsko-
bułgarskiego wiadomość o nowym;
akcie teroru komitadżi bułgarskich.
Kilka band komitadżi zaatakowało
mianowicie ubiegłej nocy pogranicz­
ną miejscowość Klissura, przyczem
rzucono około 20 bomb na miejsco­
wą komorę celną, posterunek żan-

nego zebrania się band wysłano na

cone bombami budynki Zostały po­
ważnie uszkodzone. Natychmiast po
tym zamachu miejscowa żandarme-

rja wspólnie z ludnością zorganizo­

wała akcj ę obronną, a równo czc.śnie
zwróciła się do władz zwierzchnich
z prośbą o szybkie ńadesłanie po­
siłków, Zorganizowane na miejscu
patrole lotne, ścigając sprawców za­
machu, napotkały pa silną bandę
komitadżi w okolicy miejscowości
Skoczywin w pobliżu granicy albań­
skiej. rezultacie potyczki oddzia­
łowi jugosłowiańskiemu . udało się
rozproszyć bandę. Wobec istniejące­
go nadal niebezpieczeństwa ponow­
nego zebrania się band wysła!no na

pomoc silne oddziały wojska i żan­
darmerii. k ’

Nota francuska w sprawie
. Rakowskie^M^t^

Paryż, 7. 10. PAT . Ambasador
francuski w Moskwie Herbette o-

trzymał dziś rano i ma wręczyć wie­
czorem Cziczerinowi pismo, żąda­
jące oficjalnie odwołania, z Paryża
ambasadora Rakowskiego,

Moskwa, 7. 10. PAT . ,,Prawda11
stwierdza, że polityka Francji zmie­
rza stanowczo w kierunku uniemo­
żliwienia układów. Przekazane am­
basadorowi Herbette polecenie poin­
formowania rządu sowieckiego, iż
Rakowski nie jest bynajmniej per­
sona grata (osobą mile widzianą)
dla rządu francuskiego, jest tem-

bardziej wyraźnym dowodem awan-

turniczej polityki rządu francuskie­
go, że ostatnio właśnie Herbette o-

znajmił stanow’czo, iż incydent z Ra­
kowskim uważać należy za wyczer­
pany. Kierownicze koła francuskie
nie powinny zapominać, że polityka,
zmierzająca do zerwania, jest poli­
tyką obosieczną, która może łatwo

doprowadzić do katastrofy. Nie po­
prawi ona bynajmniej położenia go­
spodarczego Francji, ale ,je jeszcze
bardziej pogorszy. Sowiety prowa­
dzić będą łzawsze politykę pokojo­
wą i nikt nie zdoła, ich zastraszyć
i skłonić do zboczenia z raz obra­
nej drogi.

,,Gazeta Bydgoska" i ,,Słowo Pomor­
skie" i cała sfora prasowa endecka,
w niczem nie zdołały uszczuplić po­
pularności p. Teski, ani poczytności
,,Dziennika Bydgoskiego"/ Mamy te­
go na każdym kroku dowody, a o-

statnio świadczy o tem znaczny
wzrost nakładu pism naszych, gdy
równocześnie pisma endeckie stałe’

tracą na poczytności.
Swego czasu ,,Gaz.; Bydgoska" za­

rzuciła nam, żeśmy się dali przeku­
pić, czy też wymuszali pieniądze
(sprawa Wisła — Bank Dyskontowy)
w’ tym celu, aby podkopać i podciąć

wpływ’y nasze. Jakkolwiek ze strony
bydgoskiego sądu nie możemy się w

tej sprawie doczekać rozpraw’y, aby
wykazać całą potworność tego za­
rzutu, to znalazły się drogi, o któ­
rych niezadługo obszerniej napisze-
my, dla uzyskania dow’odów, że po­
tworna ta potwarz została ukarto-

wana i spowodowana przez ludzi

przewrotnych dla — celów politycz­
nych. Tak samo będziemy mieli moż­
ność wykazać, że kłamią pisma en­
deckie, pow’tarzając z uporem, że o-

trzymaliśmy łapówkę od rządu. ,,Sło­
w’o Pomorskie" nie licząc się z żad-

nemi w’zględami natury etycznej,
twierdzi, że jeżeli nie ,,Dziennik Byd­
goski", to conajmniej p. Teska wziął
pieniądze od p. ministra Czechowi­
cza z racji jego pobytu w Bydgosz­
czy^ Minister Czechowicz skarży osz­
czerców’, więc będą mieli okazję udo­
wodnić zarzuty. Starym polskim
zw’yczajem powinni je odszczekać.

Wszystkie te’ataki, o których wy­
żej mowa, nie wpłyną na zmianę sta­
nowiska naszego. Wierni zawsze pro­
gramowi chrzęścijańsko-demokraty-
cznemu, nie pójdziemy na niczyją
służbę i pełnić zawsze będziemy sw’o­
je obowiązki publicystyczne tak, jak
nam sumienie obyw’atelskie dyktuje.
Chcemy zawsze służyć Polsce i spo­
łeczeństwu polskiemu w miarę sił

naszych, a nie służymy własnym am­
bicjom ni interesom osobistym czy
też wyłącznie partyjnym. Te podpo­
rządkowane być muszą interesowi

państwa. Inaczej służby naszej nie

rozumiemy i tem właśnie różnimy
się od naszych przeciwników. Odno­
simy się do rządu krytycznie, a nie
wrogo, bo żaden polski rząd nie może

być wrogiem obywatela polskiego i

naodwrót. Jeśli zw’alczaliśmy rządy
przedmajowe, to dlatego, że poprostu
Polskę rujnow’ały, a jeżeli obecnie

życzliwie traktujemy niektóre posu­
nięcia rządu, to dla tego, że widzimy
w nich korzyść dla Polski. Rezerwu­
jemy sobie przytęm pńąwo krytyki,
jak przystało na pismo niezależne i
świadome sw’oich obowiązków’, a nie

zaślepione nienawiścią partyjną.
Tajemnica współdziałania prasy

enperowskiej (prawicowej) z endecką

tłumaczy się tem, że N. P. R. prawica
od dawna chadza w ogonku endecji.
Widzimy to na terenie poznańskim,
a specjalnie gdańskim, o czem po
wyborach gdańskich trzeba osobno

będzie niejedno powiedzieć. Ze zro­
zumiałych w’zględów’ obecnie wstrzy­
mujemy się od uwag co do Gdańska,
Utajony sojusz endecko-enperowski

E’afe sig/ikeMwem jawnym, gdyż,
nam z Wznańia donoszą, toczą

_ układy pomiędzy N. P . R . prawicą
a Zw’iązkiem Ludow’o-Narodowym,
celem zawarcia sojuszu formalnego
dla przyszłych wyborów. Ciekawi-

śmy tylko, jak obie te partje, o tak

biegunowo przeciwnych programach,
uzgodnią swoje postępow’anie w

sprawach polityczno-gospodarczych i

jak zwłaszcza zwolennicy N. P. R .

-u

przyjmą ten sojusz. Ni,e dziwimy się
N. P. R . prawicy, bo ona programu
w’łaściwego nigdy nie miała, a p. Po­
piel (proces Żymierskiego) pokazał,
jak wyglądają w praktyce ,,ideały",
którym z takim hukiem służył. On
sam coprawda dobrze na polityce
enperowskiej wyszedł, ale tumanio­
ne podczas wyborów obietnicami

złotych g-ór masy otrzymały —’ figę.
Jesteśmy niezmiernie ciekawi, jak

w’ agitacji w’yborczej demagogja spo­
łeczna Narodowej Partji Robotni­
czej pogodzi się z demagogją poli­
tyczną Związku Ludowo-Narodowe­
go. Ten nienaturalny sojusz tłoma­
czy się jedynie chyba tem, że obie

partje są bardzo osłabione! będą
się w’zajemnie wspierały, jak w baj­
ce ślepy z kulawym.

Sojusz ten dla nikogo niebezpiecz­
nym nie jest, a już najmniej dla

Chrześcijańskiej Demokracji, której
uczciwe i w’yraźne stanowisko coraz
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;więcej zjednywa zwolenników, o

czem świadczy wzrost prasy tego
Kierunku i wiece polityczne. Zwią­
zek Ludowo-Narodowy zaś traci
stale na wpływach wśród ludzi ro­
zumnych, a niezacietrzewionych,
którzy nie mogą zrozumieć jego
,,pryncypjalnej" opo-zycji i !trakto­
wania rządu (choćby to był rząd
marsz. Piłsudskiego) jako wroga we­
wnętrznego. Gorzej jeszcze jest z

Narodową Partją Robotniczą, która

rozpad!a się po wypadkach majo­
wych na dwa odłamy. Szeregi jej
zmalały bardzo także i dlatego, że

poprostu nie mogiła dotrzymać
szumnych obietnic, jąkiemi tak hoj­
nie szafowała przy ostatnich wybo­
rach. To jest przekleństwo demago­
gii-

Nietylko zresztą, NPR. dotknięta
została rozłamem. Na tle stosunku
do rządu ujawniony zosta-ł bardzo
poważny ferment w Polskiej Partji
Socjalistycznej. Wykluczenie Mora-

czewskiego ze stronnictwa pociąg­
nęło za sobą wystąpienie Hołówki i

!Jaworowskiego, głównego menera

na Warszawę, a podobno cały od­
łam partji staje po ich stronie i o-

powiada się przeciw kierownictwu
stronnictwa.

Podobno także w ,,Piaście11 zanosi

się na ważne zmiany. Senatorzy Boj­
ko i Błyskosz oraz poseł Śmigiel
sprzeciwiają się polityce Witosa.
Twierdzą także, że grupa pomorska
nie jest skłonna popierać nadal sta­
nowis-ko szefa stronnictwa.

Wszystkie te kombinacje wyjdą,
na jaw przy wyborach, kóre jeszcze
przed wiosną muszą się odbyć, a od­
będą się podobno, tym razem jesz­
cze na podstawie dotychczasowej
ordynacji wyborczej.

Mówi się także dużo o różnicach
w obozie Chrześcijańskiej Demokra­
cji, ponieważ taktyka tego ugrupo-
waiiia w Wielkopolsce i na Pomorzu

jest inna niż w Warszawie czy w

Krakowie lub Katowicach. Pierwsze,
jak pisze ,,Kurjer Poznański11, idą
po linji ,,sanacji”, a raczej rzeczo­
wego stosunku do rządu, a drugie
,,zbliżone są do Związku Ludowo­
Narodowego11. Niech sobie jednak
nikł nie imaginuje, że różnice tak­
tyczne doprowadzą do rozłamu. Na

to jesteśmy zbyt silnie scementowa-

nym ruchem społecznym, aby go
takie różnice rozbić mogły. Tem

więcej, że władze stronnictwa znaj­
dują wszędzie posłuch bezwzględny.
Tylko ten posłuch sprawił, że przy
ostatnich wyborach szliśmy razem

Ze Związkiem Ludowo-Narodowym
— mimo bardzo silnego oporu. Od

tego czasu endecja tyle nabroiła, że
o takim sojuszu trudno więcej ma­
rzyć, a wiemy, że władze partyjne
zmuszać nas do niego nie będą.

Niech te uwagi posłużą do wyjaś­
nienia sytuacji, która jest niesłycha­
nie zagmatwana i zaognia się jesz­
cze więcej wskutek spiskowej robo­
ty pewnych ludzi, roszczących sobie

wyłączne prawo do miana patrio­
tów. Mamy, jednak nadzieję, że z

czasem nastąpi upamięianie, bo
słusznie pisze ,,Dziennik Poznański11

(tak jak my rzekomo ,,sanacyjne”
pismo), ,,że w społeczeństwie na-

szem zdaje się dokonywać poważny
zwrot w kierunku nawrócenia z ,ma­
nowców panoszącego się u nas do
niedawna jeszcze partyjnictwa, na

tory zdrowego poczucia państwowe,
go, które każę przedewszystkiem
przyłożyć rękę do wspólnej pracy
nad dalszem odrodzeniem gospodar-
czem państwa z choroby kryzysu
ekonomicznego, a odłożyć na czas

późniejszy te zaognione porachunki
partyjne, których św’iadkami nieste­
ty byliśmy jeszcze do dni ostat­
nich".

Dokonywujące się w społeczeń­
stwie przemiany zdają się istotnie

wróżyć poprawę w dziedzinie par­
tyjnictwa, co jeżeli nastąpi, ułatwi
narodowi polskiemu skupienie się
około wielkiego celu, jakim jest wy­
robienie zdrowej myśli państwowej i
skupienie wszystkich sił narodu dla

wspólnego dobra,
"’ " ł

,,Federalizm czy unifikacja!"

,,Vossische Ztg.11 donosi, że kancelarja
Rzeszy ro-zesłała już zaproszenia do

rządów poszczególnych państw związ­
kowych na zapowiedzianą konferencję
specjalną, mającą rozważyć kwestję
gruntownej reformy ustroju Rzeszy Nie­
mieckiej. Tematem konferencji ma być
,,federalizm czy unifikacja?11

Lwów endecką centralą

konspiracyjną.

Warszawa, 8. 10. (Tel. wł.) Lwowski

korespondent ,,Kurjera Porannego11 o-

trzymał ciekawe informacje o taktyce
tamtejszego Obwiepola. Już od dłuż­
szego czasu zaczęto w tak zwanym obo­
zie narodowym wydawać podziemną
literaturę polityczną. Organizację wy­
dawniczą tajnej bibuły wzorowano na.

formach używanych przez komunistów.

Policja śledziła przez dłuższy czas prze­
bieg akcji i nareszcie z powodu ulotki

o Zagórskim postanowiła zedrzeć za­
słonę kreciej roboty. Stwierdzono, że

w tajnej kuźni pra,cowała zarówno mło­
dzież jak również i dygnitarze. Obwie-

pol we Iwowie był centralą fabrykacji
świstków i dopiero stamtąd wysyłano
je do różnych miejscowości. Wszelkie

urabianie opinji, szczególnie przez ,,Sło­
wo Polskie11 jakoby O. W . P . stał zdała

od machinacji, odbiega daleko od praw­
dy.

Giełda zdenerwowana

niepewnemi losami pożyczki.
Akcje spadły o 15 proc.

Warszawa, 8. 10 (Tel. wł.). Wielkie
zdenerwowanie udzieliło się sferom

kupieckim i przemysłowym z powo­
du nieukazania się zapowiedzianego
na wczoraj rano komunikatu o lo­
sach pożyczki. Giełda akcyjna za­
reagowała natychmiast. Zaofiarowa­
nie papierów było znaczne, ale bez
odbiorców. Szczególnie ucierpiały:
Bank Polski, Starachowice, Węgiel,
Modrzejów i Rudzki. Wieczorem o-

kazało się, że zniżka ogółem wynosi­
ła 15 proc.

Późną nocą potwierdziła się wia­
domość, że przedstawiciele amery­
kański Monnet i Fisher poczynili
przygotowania do wyjazdu.

Rząd nasz podał ostateczne wa­
runki. Kurs emisyjny 93 a wykup
103, albo kurs emisyjny 92 a wykup
al pari. Panowie Fisher i Monnet

prosili, aby przed ogłoszeniem ko­
munikatu o ujemnym wyniku, mo­
gli powiadomić o ultimatum sw’oich
mocodawców. Tak na wyczekiwaniu
odpowiedzi upłynął cały dzień. Wy­
pełniły go rozmowy kilku członków

gabinetu. O 10-ej w nocy przyjął
wicepremier dziennikarzy i zapew­
nił, że decyzja amerykańska nadej­

dzie dziś przed południem. O ile zgo­
dzą, się na warunki, to dobrze, o ile
nie, trzeba będzie przyjąć fakt z zu­
pełnym spokojem. Zdaniem wicepre­
miera zbędną byłaby ratyfikacja
pożyczki przez Sejm, albowiem wy­
starczy zupełnie dekret Prezydenta
Rzeczypospolitej. Pożyczka będzie
gwarantowana cłami.

w w
w

Od redakcji. Mimo demagogicz
nych krzyków opozycyjnej prasy
rząd nasz dobrze robi, nie ustępując
ze swego stanowiska. Pożyczka za­
ciągnięta na ’twardych warunkach

obciążyłaby nietylko nas, ale i na­
stępne pokolenia na długie jeszcze
lata. Mamy tego dowód na fatalnej
pożyczce Dillonowskiej i włoskiej
tytoniowej, jakie zaciągnął Grabski.

Sytuacja nasza jest tego rodzaju, że

się bez pożyczki możemy bardzo do­
brze obejść. Zresztą jest wielki pro­
cent prawdopodobieństwa, że poży­
czka mimo wszystko przyjdzie do
skutku. Lepszego terenu lokacyjne­
go jak Polska nie znajdzie Ameryka
tak łatwo dła jej przelewających sfę
kapitałów.

Cierpią za cudze winy!
,,Robotnik" występuje przeciw represjom na Wileńszczyźnie.

Warszawa. 8. 10. (Tel. wł.). ,,Ro­
botnik" zajmuje odrębne stanowisko
w sprawie decyzji naszego rządu
wobec represji na Litwie i protestuje
z całą stanowczością przeciw pol­
skiemu odwetowi. Konstytucja pol­

ska nie zna karalności obywateli
polskich za skandaliczne postępowa­
nie obcego rządu. Całe postępowanie
władz naszych jest uleganiem naci­
skowi nacjonalistów i nie odpowia­
da nastrojom.

Władze pruskie wydały Litwie

15 spiskowców.
Niesłychane pogwałcenie prawa międzynarodowego.

Berlin, 7. 10. PAT . Komunistyczna
,,Rotę Fahne" donosi z Tylży, że w

Prusach Wschodnich na pograniczu
litewskiem pod Trappenau żandar­
meria aresztowała 15 uciekinierów

politycznych z Litwy, o czem zawia­
domiła policję litewską, a następnie
odstawiła zbiegów do granicy łitew-
skej. ,,Rotę Fahne" oświadcza, że

policja pruska dopuściła się w ten

sposób niesłychanego naruszenia

międzynraodowego prawa azylu,
wydając zbiegów politycznych w rę­
ce żandarmów litewskich. Dziennik

kończy apelem, domagającym się a-

zylu dla prześladowanych działaczy
robotniczych na Litwie. .

Cafe - Restfouranf ,.P O O O IłILE PI"
Niniejszem ma zaszczyt zawiadomić P. T . Publiczność, iż z_ dniem 9 bm. restau­

racja przeniesiona została do Sali białej, w dotychczasowej zaś sali restauracyjnej
urządzoną została

_ _

8HT MAWIARW1A -W
Polecając się P. T . Publiczności, pozwalamy sobie zapewnie, iż dołożymy

wszelkich starań, by doborowym towarem i nprzejmą usługą zdobyć sobie dalsze

uznanie i poparcie P. T, Publiczności. z poważaniem Zmrco(dl.
joyyo)p. S. W kawiarni codzienni koncert od 5 do H w. W niedziele i święta poranki od \l do lVs w południe.

Kronika telegraficzna.
Czy Polska udzieli komunistom prawa

asylu?

Warszawa, 8. 10. (Tel. wł.) Pisma ry­
skie donoszą, że uczestnicy powstania
w Taurogach posłowie: Sołtan, Ulewicz
i Jurkutajtis zwrócili się do poselstwa
polskiego w Rydze z, prośbą o udzele-

nie im, prawa asylu w Polsce.
- 4

Posłowie litewscy przed , sądem ó

polowym.
Warszawa, 8. 10. (Tel. wł.) Rząd ko­

wieński przedsięwziął dalsze represje
względem socjal-demokratów, ,aresz­

towani posłowie Martilis i Januszkis

staną przed sądem polowym. Grozi im

kara śmierci. Uwięziono nadto posłów
Sakowskiego, Jakubowskiego i Łukow­
skiego. W obozie w Worniach wzrosła
liczba internowanych do 300 osób. A

Niemcy zaniepokojone polskimi V l,
zamiarami względem Litwy.

Wraszawa, 8. 10. (Tel. wł.) Berliń­
skie koła polityczne okazują pewne za­
niepokojenie z powodu równoczesnego
pobytu w Paryżu Chamberlaina i Za­
leskiego. Zwracają one specjalną uwa­
gę na rozdrażnione stosunki polsko­
litewskie i snują przypuszczenie, co do

stanowiska mocarstw w razie dalszego
zaostrzenia się tych stosunków. A

w miianim uuiiius
gdy znajduje się tam

los 1. Mtasw
16 Państwowej Loterii Klasowe

zakupiony w największym i najszczęś
liwszym kantorze w kraju

,,NADZIEJA1
Lwów, Syksftuska 6.

W ubiegłej Loterji padły główne wygrane:
Złotych 415.000 na Nr. 60.373

. 200.000 w , 96.042
100.000 n n 34.560

” 100.000 s , 51.778
’ 60.000 , , 3.931

60.000 na Nr. 9 .169, 50.000 na Nr. 18.735,
50.000 na Nr. 22.411, 50.000 na Nr. 48.216,
50.000 na Nr. 101.750, 50.000 na Nr. 104,641.

W bieżącej Loterji wygrane zostały
znacznie podwyższone.

Główna wygrana
650.000 złotych.

Ponadto wygrane po
zł 400.000, 250.000, 100.000, 75.000,

60.000, 50.000, 40.000, 30.000,
25 000, 15 000, 10.000, 5.000 i t. d.
Co drugi !os wygrywa.

Tysiącom ludzi przynosi Państwowa
Loterja Klasowa rokrocznie bogactwo
i dobrobyt. Naszej _kolekturze sprzyja
nadzwyczajne szczęście. Przewiduje się
brak losów. Kto zamierza kupić los
w naszej kolekturze, niechaj jeszcze dziś
zamówi. Na zamówienia wysyłamy na­
tychmiast losy oryginalne, załączając plan
gry i nasz blankiet P. K . O. na bezpłatną

przesyłkę należytości.
Ciągnienie już 10 i 11 n. m.

Ceny losów: Ćwierć losu zł 10, pół losu
zł 20, cały los, zł 40. (23M8

W tem miejscu wyciąć i przesłać nam w liście

KARTA ZAMÓWIEŃ D. B.

,,NADZIEJA", (lwów, Sykstuska 6.

Zamawiam..........losów całych po zł 40
.......... losów połówek po zł 20
... ... .. .. losów ćwiartek po zł 10

Należytość złotych...........uiszczę po otrzy­
maniu losów blankietem P. K. O., przez

firmę mi przesłanym.
Imię i nazwiskoA
Adres ..........................................- .. .. .. .. .. .. .. .-



Berlin i Kowno.
Wizyty litewskie w stolicy Niemiec. — Dwa

oblicza polityki niemiecko - litewskiej.
Kłajpeda i mniejszość polska na Litwie,

Co mówią politycy niemieccy?

(Od własnego korespondenta berlińskiego.)

Berlin, 6 października.
Państwo litewskie, sztuczny twór

polityki niemieckiego Zarządu Wo­
jennego Ober-Ost, mimo wszelkie po­
zory okazuje się dobrym ,,nabyt­
kiem" dla Berlina. Szereg polityków
litewskich często bardzo zagląda nad

Szprewę, a premier Waldemaras

wiedział, co mówi, wyrażając swe u-

czncia serdecznej przyjaźni dla ,,re­
publiki" marszałka Hindenburga.
Prasa niemiecka też jakoś dla Litwd
nów przychylna; odwdzięczą się im
wzamian ,,patrjótasy", kiedy wrócą
nad Niemen z nocnych wycieczek po
Friedrichstrasse...

Sensacją niedawnych dni był przy­
jazd kilkunastu oficerów litewskich

do Berlina, zaproszonych oficjalnie
przez Niemców, zdaje się nawet na

studja wojskowe. Dzisiejsza republi
ka niemiecka wogóle czuje sympatję
do sąsiadów i prawie sąsiadów na

Wschodzie: w dodatku ilustrowa­
nym do berlińskiej ,,Deutsche Tages-
zeitung", organu junkrów pr’uskich,
umieszczona była ostatnio fotografja,
przedstawiająca oficerów sowieckich

przyglądających się manewrom jed­
nej z dywizyj Reichswehry. Rozczu­
lający obrazek! Na pierwszym pla­
nie czapki z pięcioramienną czerwo­
ną gwiazdą, z tyłu zaś mundury nie­
mieckie...

Wracamy jednak do naszych Li­
twinów! Otóż zaraz po półurzędowej
depeszy biura Wolffa o przyj eździe

panów oficerów z Kaunas, oburzyła
się na to umiarkowana demokraty­
czna ,,Vossische Zeitung". Jeszcze

ostrzej wystąpiła jej popularna sio­
stra ,,Berliner Morgenpost", rozcho­
dząca się codziennie w nakładzie

przeszło półmiljonowym, a przezna­
czona dla stanu średniego stolicy
Niemiec. Jakto - wołały oba orga­
ny __ więc , nasze władze zapraszają
Litwinów? Tych Litwinów, którzy
przemocą wydalają redaktorów nie­
mieckich z Kłajpedy, którzy ciemię­
żą Niemców, zamieszkałych na tery­
torium państwa litewskiego? Chcc-

my zaznaczyć — twierdziły, w dal-

szym ciągu oba pisma, że oficerowie
litewscy będą w Niemczech gośćmi
zupełnie niepożądanymi.

Odpowiedź na ten protest pojawiła
się w formie sprostowania: Litwini
nie zostali oficjalnie zaproszeni... I
cała sprawa ucichła.

Faktem jest, że manowce polityki
niemiecko-Iitewskiej kręte są i taje­
mnicze. Właściwie mamy do czyni(^kk
nia z dwoma zupełnie odręhnemi
kierunkami: oficjalnym — poufnym
oraz prasowym — popularnym.

Oficjalne stosunki niemlecko.iitew-
skie są wcale dobre. W swoim czasie,
kied,y Litwini zagarnęli Kłajpedę,
kursowały w tutejszych kołach po­

litycznych niesprawdzone pogłoski,
że opanowanie obszaru kłajpedzkie-
go przez rząd kowieński nastąpiło
po cichej zgodzie poważnych kół nie­
mieckich. Litwa odgrywa dla Nie­
miec potrójną rolę: przedewszyst­
kiem jest pomostem pomiędzy Rze­
szą a Sowietami; z kolei jest ponie­
kąd mandatarjuszem w Kłajpedzie,

tóra z rąk litewskich zawsze może

powrócić w ręce niemieckie: z Kow­
nem Berlin się naturalnie nigdy nie
będzie liczył! Wreszcie stanowi Li­
twa pewnego rodzaju bastjon anty­
polski, bastjon, który daje się inspi­
rować. Ze swej strony Litw’a trzyma
się Niemiec jak deski ratunku. Tak

mniej w’ięcej wygląda sytuacja pouf-
na-cficjalna.

Opin]a publiczna Niemiec niewta­
jemniczona w arkana wielkiej poli­
tyki, nie lubi Litwy, gdzie stosunki

pachną nieco Azją. Szykany ludno­
ści niemieckiej w Kłajpedzie odbija­
ją się wielokrotnem echem w całych
Niemczech. Prawica czuje Się do­
tkniętą w swoim honorze wielkiego
narodu, źle traktowanego przez ma­
lutkie ,,sezonowe" państwo. Komu­
niści nie mogą zapomnieć krw’awego
stłumienia niedawnych rozruchów’.
W swoim czasie należał gmach poseł
stwa litewskiego w Berlinie do naj­
bardziej strzeżonych przez policję, a

JJr. ANTONI MARCZYŃSKI 100

,W nieznana"
Film fantastyczno-egzotyczny

W 2 częściach.

(Ciąg dalszy}.
Potem rozległy się odgłosy siekier

ścinających młode drzewka, kępy
krzaków kolczastych i gałęzi. Jamę
zasłonięto tak szczelnie, że zrobiła

się w niej czarna noc. Chro-botanie
piły nie ustawało ani na chwilę...

Budują zeribę — wywnioskował
Henryk i korzystając z ogólnej
wrzawy jął skwapliwie wyłuskiwać
dalsze kamienie...

— Dzisiaj skończę - szeptał, pra­
cując z zapałem...

W pewnej chwili wrzucono do ja­
my kosz owoców oraz całą stertę
wysuszonych placków ryżowych.
Potem kroki i głosy zaczęły się od­
dalać, cichnąć, rozpływać się gdzieś
w powietrzu...

Henryk zabrał się do roboty z o-

gromnym zapałem. Przedewszyst­
kiem nie potrzebował się więcej krę­
pować, ani lękać zaskoczenia, skoro
tamci odeszli. Ostatnia wiadomość
o żonie uspokoiła go też znacznie.
Jutro wieczorem miała dopiero sta­
nąć w mieście. Teraz nie mogło być
dalej, jak jedenasta przed połud­
niem... Prawie półtorej doby czasu...

Byleby się raz w’ydostać z tej prze­
klętej dziury. Potem ,,Lord" popro­
wadzi tropem i będzie można dości­
gnąć Sofo jeszcze tego wieczora...

Mając karabin przy sobie, był pe­
wien zwycięstw’a, choćby przeciw’ni­
ków było z pół setki. Lękał się
tylko zatrutych strzał, lecz z drugiej
strony liczył na wrażenie, jakie wy­
woła jego nagłe ukazanie się na ty­
łach maszerującego oddziałku. Prze­
cież uważali go za trędowatego...

Ożywiony najlepszemi myślami,
wspinał się w górę, aby podw’ażyć
ostatnie dw’a głazy,. Już... już dosię­
gał rękoma krawędzi, kiedy nagle
stopa ześlizgnęła się z wątłej pod­
stawy i runął na wznak z wysokości
kilkometrowej... Stracił przytom­
ność...

Kiedy otworzył oczy, ujrzał koło
siebie pięciu wyspiarzy. Jeden z

nich stał trochę w tyle, przytrzymu­
jąc za linkę psa, który się wydzierał
rozpaczliw’ie do sw’ego pana i war­
czał groźnie...

— Kto wy?
— Dobrzy ludzie, dostojny . panie

-’ odparł któryś z niskim ukłonem.
- Przyszliśmy cię ocalić... Tamci

odeszli...
— Daleko? Czy to już wieczór?...

Tak ciemno...
— Nie, dostojny panie... Ciemno

od gałęzi... Słońce stoi wysoko... Le­
dwie pół wędrówki ukończyło...

— No to oni nie zaszli zbyt da­
leko - mruknął Henryk i postęku­
jąc dźwignął się na kolana.

Wyjście z jamy po owych scho­

dach, z których spadł przed godzi­
ną cz.y dwoma, było teraz drobnost­
ką, gdyż dopomagał sobie linami,
przyniesionemi przez, nieoczekiwa­
nych sprzymierzeńców. Psa wywin­
dow’ano na sznurze, a piątka wy­
spiarzy w’ydostała się na wierzch ze

zwinnością szympansią. Na górze
czekało ijeszoze trzech Tyreńczy-
ków...

Henryk rozpoczął indagację, ale

wszyscy ci ludzie wzruszali tylko
ramionami, wykręcając się od od­
powiedzi. Za chwilę miał nadejść
przywódca, który wie, co mówić
wolno, a czego nie wolno. On wyja­
śni...

A kiedy zapowiedziany dow’ódca

przyszedł po chwili, Henryk pomy­
ślał sobie natychmiast, że już gdzieś
kiedyś widział tę przebiegłą sztukę,
te maleńkie, chytre oczy i twarz
dziwnie pyszczek gryzonia przypo­
minającą. Niedługo czekał na roz­
wiązanie zagadki. Wyspiarz odpro­
wadził go na bok i rzekł:

- Dostojny panie, ja jestem tym,
którego przydybałeś w rowie, w

świętą noc bogini. Ja. ci wskazałem
drogę, którą tw’ą małżonkę uprowa­
dziła ,,Mścicielka"..,

— ,,Mścicielka”?
— Nie znasz jej, dostojny panie?

Przecież ona tu co dnia przychodziła
nad jamę i rozmawiała z tobą... Nie
wiedziałeś, że to ,,Mścicielka"?

-- Widzisz, ona tyle miała co dnia
do powiedzenia, że zapomniała o

najważniejszem... Że też mnie do

głowy nie przyszło... A czy ty z kolei

w’iesz, kto jest owa osławiona ,,Mści­
cielka"?

— Skądże bym mógł wiedzieć?
Lud po w’ioskach prawi, że to sama

bogini przybrała na się postać ludz­
ką, aby W’ypędzić... tego... tego... to

są oczywiste bajki... — Wyspiarz u-

gryzł się w język. O włos, a byłby
powiedział: najeźdźców...

— No, gadaj całą prawdę...
— Ja nic... to jest... tak,, my, lu­

dzie z miasta przypuszczamy, że

,,Mścicielką" jest któraś z dawnych
kapłanek Aszery, ponieważ zna

czary i pantera jej słucha...
- Dowiedz się tedy, że ,,Mści­

cielka"... to Sofo Hannonow’a...
— Sofo?... O panie, dzięki ci!..

Ładną sumę zarobię za tę w’iado­
mość...

— Od kogo zarobisz?

Wyspiarz począł gw’ałtownie
zagadywać, przeskakiwać z tematu

na temat, czem atoli tvlko podniecił
ciekaw’ość Henryka. Dopiero, kiedy
poczuł ciężką rękę olbrzyma na szyi
wyśpiew’ał prawdę:

- Puść mnie dostojny panie!.. Po­
wiem... wszystko.... Otóż królowa
lubi cię bardzo i z jej polecenia śle­
dziłem olbrzyma, który twą żonę z

domu wywabił. Potem ty mnie na-

padłeś i dowiedziawszy się o kie­
runku_ droei, w którym uprowadzo­
no Eli, nohiea-łpś w puszcze... Wów’­
czas wróci}flpr) krńlowei roz­
kazy i otrzymałam nn!acen?e. hvm
sob?e dobrał ludzi dobrze uzbrojo­
nych i spieszył wam z pomocą...

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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manifestacje i protesty były na po­
rządku dziennym. Obecnie wszystko
nieco ucichło... Czasami mają Niem­
cy krótką pamięć.

Ostatnie wiadomości o ucisku szkół

polskich na Litwie podały pisma nie­
mieckie w lakonicznej formie; nie­
które umieściły krótkie cytaty z pra­
sy polskiej. Jedynie ,,TSgliche Rund­
schau", organ zbliżony do p. Strese-

manna, nie umiała czy nie chciała

ukryć swej złośliwej radości. Ta

,,Schadenfreude" — inne języki nie

znają tego słowa — znalazła sobie uj­
ście w komentarzu o takiej mniej-
więcej treści: Polacy skarżą się na

gnębienie szkół polskich na Litwie;
zapewne — to nieprzyjemne; znacz­
nie więcej jednak cierpi szkolnictwo
niemieckie w Polsce (!??); o tem o-

statniem jednak Polacy milczą. Kie­
dy się czyta ten komentarz, typowy
dla ,,objaśnień" umieszczanych przy
depeszach przez redakcję ,,Tagliche
Rundschau", mimowoli przychodzi
na myśl określenie francuskiego po­
lityką, który już przed wojną świa­
tową pisał o ,,godnej podziwu złej
wcli niemieckiej" (,,admirable mau-

vaise foi") w tym lub innvm wypad­
ku. — ,.Tagliche Rundschau" rzuca

kamienie pod nogi pana ministra

spraw zagranicznych Rzeszy Nie­
mieckiej. Dr. Stresernann wciąż jed­
nak toleruje takie świadomie błędne
informacje; psuje to opinję i same­
mu laureatowi pokojowej nagrody
Ncfola!

Ciekawe bardzo są zdania rozmai­
tych polityków niemieckich na te­
mat Litwy. Korespondent Wasz w

rozmowie z jednym z przedstawicieli
partji niemiecko-narodowej usłyszał
takie np. zdanie: ,,Jeśli chodzi o spo­
ry litewsko-polskie. Niemcy zawsze

z zasady będą stali po stronie litew­
skiej. Nie chodzi tu o popieranie Li­
twy, ale o wykorzystanie momentu

taktycznego przeciw Polsce. W ten

sam sposób reagowaliśmy, kiedy De­
legacja Polska złożyła swój wniosek

przeciw wojnie w Lidze Narodów; nie

rozważaliśmy; zgóry odrzuciliśmy
wniosek — my, prawica niemiecka-
bo był to projekt polski". Z drugiej
strony — również prawicowej, usły­
szeliśmy następujące ciekawe uzu­
pełnienie: ,,Litwa jest dla Niemiec

wygodnym cbjęktem; przedewszyst-
kiem może od czasu do czasu oddać

usługi polityczne, a pozatem służy
nam dla ewentualnej wymiany; bez

mrugnięcia oka oddalibyśmy Litwę
wzamian za korytarz. Polska mia­
łaby dostęp do morza przy ujściu
Niemna; Prusy Wschodnie zostałyby
złączone z Rzeszą i kość niezgody by-
łabr w ten sposób usunięta". Zwró­
ciliśmy rozmówcy naszemu uwagę,
że łatwo jest dawać komuś cudze;
pozatem Rosja nie pozwoliłaby na

takie rozporządzanie się Litwą; wre­
szcie nie oddałyby Niemcy Kłajpedy
większemu państwu niż kowieńska
Litwa. Rozmówca nasz wzruszył ra­
mionami; jednocześnie jednak u-

śmiechnął się. Jeżeli wszyscy polity­
cy niemieccy podobnie się uśmiecha­
ją. nie polegalibyśmy zbytnio na

miejscu rana Waldemarasa na ,,od­
wiecznej przyjaźni Kowno i Berlina".

Dr. Al-ski,

,,Deutsche Rundschau11 o nowym

zatargu Litwy z Polską.
Podczas, gdy satrapa Prus Wscho­

dnich Siehr całkiem wyraźnie o-

świadczył, że wzamian za burdy, ja­
kie Litwa wyczynia Polsce, Niemcy
chętnie powinny znieść szykany sto­
sowane przeciw nim w Kłajpedzie, a

tem samem nawet ciężko myślącym
dał namacalni’- dowód, że pobyt
Waldemarasa w Berlinie, jego lek­
cje u Stresemanna i zamówione wy­
wiady z prasą berlińską, a w końcu

zamknięcie szkół polskich na Li­
twie, są tylko dalszym ciągiem w

systematycznej antypolskiej akcji
rządów berlińskich — to bydgoska
,,Deutsche Rundschau" udaje nie­
winiątko, rzuca czarną gałkę na Li­
twę, ale rządowi polskiemu daje na­
ukę, że zamiast stosować represje
przeciw dzieciom, ’należało odesłać

ska.rgę do Ligi Narodów. W bezgra­
nicznej swej bezczelności ,,Deutsche
Rundschau" stawia jako przykład
Niemcy, które mimo zamykania
szkół niemieckich w Polsce, nie za­
mykają szkół polskich w Niem­
czech oraz mimo wydalania Niem­
ców z Polski nie wydalają Polaków
z Niemiec?!...

Takie kwiatki myślowe mogą doj­
rzeć jedynie w mózgach anemicz­
nych, wymęczonych i wypaczonych
przez dawną szkołę pruską.

Gdzież bowiem są te szkoły pol­
skie w Niemczech? I gdzie jest ży­
wioł polski w Niemczech, któryby
choć w przybliżeniu popisywał się
taką nielojalnością jak zwolennicy
,,Deutsche Rundschau"?

W projekcie waszym oddania

sprawy przed Ligę Narodów mieści
się złośliwość. Miałaby Polska Stre­
semanna wołać na rozjemcę, który
dałby sobie palec uciąć przez Lit­
wina. gdyby wzamian Polsce ober­
wał rękę?..

Milczcie przeto w myśl przysłowia
niemieckiego: Kto siedzi w szkla­
nym domku, niech kamieniem nie
rzuca. — Nie przebrzmiało jeszcze
echo ,,WrzpŚni" u nas i pamięć prze­
śladowania dzieci polskich przez
Pru°rków. Zamkniecie szkół litew­
skich w Polsce jest pomyślane tyl­
ko jako przejściowe zarządzenie,
aby Kowno oszalałe wskutek ber­

lińskich podszeptów zrozumiało, iż
Polska wcale nie jest taka bezbron­
ną, jak to ohydne Prusaki Kownu

wmawiają. A dzieci litewskie w

Polsce przez zarządzenie owe uprzy-
tomnią sobie, jaką krzywdę polskim
dzieciom na Litwie wyrządzają naj­
mity berlińskie i przejmą się wstrę­
tem do demona pruskiego. Taki jest
cel zamknięcia szkół litewskich. A
nie zemsta na dzieciach. To bowiem
byłby pomysł godny Prusaków.

A.P.B.

l, ............. ........................r.. . -_ _

Dłużnicy Ligi Narodów.
Cały szereg państw należących do L?g?, nie płaci obowlgzu’ących
wkładek. - Hajskandallczniejsze są Chiny i Peru. - Po!ska

uiszcza swoje wkładki renu! unie.

Bydgoszcz, 8 października.

B. minister skarbu Michalski, kry­
tykując rządy Grabskiego, zarzucił
mu, że pozaciągał na rachunek pań­
stwa różne parszywe długi... Miał
on głównie na myśli pożyczkę tyto­
niową, potem Dilłonowską, a także

zaliczkę na monopol zapałczany. Ale
do parszywych długów państwowych
można zaliczyć i zaleganie z uiszcza­
niem wkładek, jakie państwa, nale­
żące do Ligi Narodów, na utrzyma­
nie jej (a jest ono bardzo, ale to bar­
dzo kosztowne!) wpłacać się zobo­
wiązały. Należy przecież utrzymy­
wać w Genewie i w Hadze ogromne
gmachy Ligi, cały legjon urzędników
o ministerialnych płacach, do tego
dochodzą druki, korespondencje, pu­
blikacje różne itd.

Wydatki te są tak wielkie, że prze­
wyższają budżet roczny niejednego
z państew’ek do Ligi należących. Ale
nie wszyscy członkowie Ligi starają
się przypadające na nie sumy wpła­
cać regularnie, to też wykaz stanu

materialnego Ligi na dzień 31 sierp­
nia b. r., podpisany przez jej sekre­
tarza generalnego, w’ykazuje,, że za­
ległości członków tego związku na­
rodów wynosiły w driiu powyższym
przeszło osiem milionów’ franków’ w’
zlocie!

Pierwsze miejsce wśród dłużników’

Ligi zajmują Chiny, które winne są

już 5,670.000 franków! Poza Chinami,
na liście dłużników znajdują się
przeważnie państwa środkowo- i po­
łudniowo-amerykańskie. Wśród nich
zaś pierw’sze miejsce zajmuje Peru
z długiem, wynoszącym przeszło
1,400.000 franków! Dalej idzie Boli-

wja, dłużna 435.000; Honduras i Ni-

caragua po 154.000; Paraguay 38.000

i Panama 2.000 franków.
Dług Boliwji sięga jeszcze 1923 r.,

a Chin - nawet 1922 r. Tak samo

Honduras i Nicaragua zalegają lat
kilka z opłatami, natomiast Para­
guay i Panama - tylko od roku.

praw’dziwy jednak rekord wśród
dłużników Ligi osiągnęło Peru, któ­
re od czasu istnienia tego związku,
a zatem od 1920 r., nie wpłaciło do

jego kasy ani jednego centyma.
Większość jednak dłużników środ­
kow’o- i południowo-amerykańskich
nie przysyła przedstaw’icieli na po­
siedzenia Ligi i nie ma wcale pre­
tensji do posiadania głosu w tej ra­
dzie.

Inaczej przedstawia się rzecz z naj­
większym dłużnikiem Ligi, Chinami,
których przedstawiciel zasiada prze­
cież w Radzie Ligi! Pomimo to praw­
nicza i finansowa podkomisje Ligi
nie miały dotychczas odw’aad w’ystą­
pienia z W’pioekiero położeniu kresu
temu skór’i o li cznemu stanowi rze­
czy przez ykreślenie opornych dłu­
żników z listy członków Ligi,

Polowanie na pożyczkę.

Jeźłi spudłuje, to na Bartlu się skrupi!

Wyrńb szwedzki czy

niemiecki?

W niemieckich sferach przemysłowych
wielka, sensację wywołał skandal z fabryką od­
kurzaczy ,,Elektrolux".

Z okazji wystawy sanitarno-hygieniczn ;j w

Warszawie, firma ,,Elektrolus" rozrzuciła ulot­
ki, zawierające wzmiankę, że odkurzacze fa­
bryk konkurencyjnych są ,,niemiecką tande­
tą". ,,Berliner Tageblatt" zamieścił w tej spra­
wie oświadczenie firmy , Elektrolux w Berlinie,
że uważa się ona za należącą do niemieckiego
przemysłu, stwierdzając jednocześnie, ze po­
stąpienie firmy ,,Elcktrolux" w Warszawie jest
nieuczciwe.

Jeszcze ciekawsze dla polskiego społeczeń­
stwa jest oświadczenie firmy ,,Elektrolu.c w

skrajnie nacjonalistycznej ,,Frankischer Kurier ,

gdzie firriia ta komunikuje, . że warszawski jej
dyr’ektor po powyższem zajściu został ratych-
miaśt zwolniony, a polska ekspozytura firmy
podporządkowana niemieckiemu towarzystwu i

dyrektorem będzie mianovzany Niemiec, w żad­
nym jednak razie nie Polak.

Widać stąd, że społeczeństwo polskie zo­
stało wprowadzone w błąd, a firma ,,Elckcro-
ltsx" zajmuje stanowisko tak dalece nieprzychyl­
ne polskości, że nie chce mieć w Warszawie

dyrektora Polaka. (AW).

Ust z Łodzi.
W chaosie przedwyborczym. — Listy, Ustki

i listeczki. — Kory, świnie l konie atutami

wyborczemi. — Argumenty polemiczne. --

Szewcy a orientacja. - Intrygant w opa­
lach. - Dwugodzinny, wioski, częściowy 1

protestacyjny. - Krawcom na pociechę. -

Wysiłki rządu i upór wskaźnika.

Łódź, w październiku.

Akcja przedwyborcza podejmowana była
zrazu opieszale, tak, iź wydawaćby się mo­
gło, że całe wybory przejdą pod znakiem

śpiączki. Tymczasem obecnie rozpętała się
akcja w sposób niesłychany, przybierając
nietylko formy dozwolone, jak’ wypuszcza­
nie specjalnego pisma wyborczego, efemery­
dy dziennikarskiej, - lecz i nieprzyzwóite,
poza tem, nielegalne i Wręcz ohydne.

Agitacja wyborcza prowadzona jest z

rozmachem, może amerykańskim, jednakże
w daleko mniejszych oczywiście ramach.
Bo np.: w wyborach chicagowskich opero­
wano takimi argumenty, jak bomby, kulo­
mioty i działa mniejszego kalibru, w Łodzi

natomiast tylko u pewnego prostodusznego
uczestnika jednego z wieców wykryto sie­
kierę (dobrze, że nie w czasie dyskusji).

Noże, jako broń biała i lekka wogóle nie

są brane pod uwagę. Przy wyborach amery­
kańskich (według M. Twaine’a) kandydatom
wypomina się błędy rodzinne do 50 pokole­
nia wstecz, u nas dyskredytuje się ’ch pro­
ściej: organ N P. R, (na szczęście tylko ty­
godnik) zapytuje w formie niewinnej, czy
przeciwnik z P. P. ?. naprawdę kradl kury?
Na to w tydzień później ,,urzędówka" p, P,
S , wychodząca również co dni 7-dem, w po­
śpiechu, gdyż wybory blisko, dyskredytuje
w czambuł kilku panów z N P. R-, (lewicy),
czy praw’dą jest, że p. F. w młodości swej
kradł świnie, a p. W. kradł konie w Rosji,
a w Poisce ,,zamierzał” czynić to samo.

Oba pisma wychodzą perfi!dnie z zało­
żenia, iż... pytać wolno. Czy sąd wnioskuje
podobnie — wyka że przyszłość.

Resursa Rzemieślnicza łódzka, grupująca
kilkadziesiąt tysięcy członków, postanowiła
wystąpić przy ’wyborach samodzielnie. Za

częła od w’ypuszczania własnego pisma,
p. t ,.Hasło Ludzkie”.

Członkow’ie Resursy domagają się sta­
nowczo zerwania z wielkim przemysłem i

usunięcia p. Jastrząbskiego.
Dziś wybuchł w Łodzi częściowy’ włoski,

dw’ugodzinny straik urzędników’ w instytu­
cjach użyteczności publicznej. Strajk objął
10 proc, urzędników I. U. P.

Ostatnio, od 1 bm. wprowadzono w Łodzi

,,udogodnienia” na tramwajach w postaci
w’siadania z tyłu, wysiadania z przodu. W
Warszawie system ten jest może udogodnię,
niem, przy naszych łódzkich ciasnych wa­
gonikach wóz tramwajowy staje się wago­
nem tortur i niszczenia odzieży.

Ceny w Łodzi znów zdążyły już wzróść
w ciągu września o 1,11 proc. Październik

przypuszcza)nie gorszy od w’rześnia nid bę­
dzie, a źe podczas zimowych zakupów dro­
żeje wszystko, przeto nie zdziwi nikogo gdy
w listopadzie i gr”dniu ceny podniosą się
zdecydowa.nie w górę....

Smut.ne tylko, że cennik płac rów’nież

automatycznie, w Zależności od sezonu i

konjunktur podno sić się nie potrafi.
ma wa
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Przegląd religijny i społeezny.
Piłą przerżnięto mu stopy i we

krwi kazano mu taAczyć na

rozpaionem ognisku...

Kilka dni temu Pat doniósł o rze-

komem zwycięstwie Callesa nad

,,zbuntowanymi" genera,łami, któ­
rych miano jako zdrajców rozbroić
i rozstrzelać. Kilkakrotnie już prasa
katolicka Europy piętnowała fałszy­
we i tendencyjne wiadomości agen-
cyj prasowych masońskich i żydow­
skich o prześladowaniach katolików
w Meksyku. Nie wiemy dotąd, jak
przedstawia się sprawa generałów,
którzy stanęli w obronie prześlado­
wanego ludu meksykańskiego przez
zbira Callesa. To jednak wiadomo,
że od piętnastu miesięcy trwa nie­
przerwanie prześladowanie katoli­
ków w? Meksyku, przeciw czemu o-

statnie powstanie pewnej części woj­
ska było tylko protestem i to prote­
stem całkiem słusznym i sprawiedli­
wym. Znany w Polsce Anglik, Fran­
cis Mac Cullagh, który napisał w’e­
dle naocznych spostrzeżeń książkę o

prześladowaniu Kościoła katolickie­
go w7 Bolszewji, odbył obecnie podróż
po Meksyku i stwierdził, że okru­
cieństwa komunistycznych jaczejek
w Meksyku względem katolików są

stokroć gorsze niż w Rosji,

Oto, co pisze m. in. ks. Hanna, a,r­
cybiskup San Francisko, protestując
faktami przeciw kłamliw’emu orę­
dziu Callesa, zwiastującemu, iż ka­
tolicy meksykańscy poddali ,się już
ustawom antyreligijnym:

,,Pewna grupa wojska rządow?ego,
z dywizji generała Martineza, prze­
chodziła przez San-Julian (Jalisco).
Żołdacy spotkali przypadkiem nieja­
kiego Anselma Padillo’a, który zaję-
ty ,-§.ył dojeniem krów. W jaki spo­
sób (dowiedzieli ’,się żołdacy, że to

właśnie Padilło, który umieszczony
jest na liście, jako katolik. Areszto­
wali go więc nat,ychmiast i poczęli
torturować. A,le jak? Wziąwszy piłę,
oderżnęli Padillowi nos aż do samej
tw?arzy, razem z kością. Tą samą pi­
łą odcięli mu policzki. Następnie rzu­
cili Padillo’jC na ziemie i odpiłowali
mu skórę^e stóp. Od czasu do czasu

przery-w?ali straszną torturę i kazali
mu woła,ć:

—5 Niech żpóęCailes!
Aie Padilło odpswńf^ał zaw?sze:

- Niech żyje Chrystus Król!

Żołdacy, odpiłowaw?szy mu stopy,
kazali na/stennie Padillow?i stać na

poranionych nogach. Tymczasem sa­
mi rozpalili w?ielkie, ognisko i rozka­
zali męczennikowi tańczyć na ogniu.
Młody Padilło wszedł na rozpalony
ogień, mówiąc:

— Kiedy się cierpi dla Chrystusa,
nawet ogień jest nlczem. Abyście się
o tent. wrzekenali, patrzcie: własną
krwią moją zagaszę ogień!

Bohater wszedłszy na żarzące się
wenie, rozpoczął taniec. Ogień począł
powoli gasnąć. Na dogasające węgle
pad! młody Padilło. Duch jego już
,był z Chrystusem...

A żołdacy, z listą w ręku, pojechali
na poszukiw?anie dalszych ofiar, aby
rząd meksykański mógł ogłosić w?
komunikatach prasy, że ,,wojska
wierne rządowi straciły bandytów".

To się dzieje dzisiaj w Meksyku,
wedle świadectw naocznych świad­
ków?. Szatańska nienawiść do Chry­
stusa, która kierow?a,ła czynami Ne­
rona i Dioklecjana, odżyła dziś w Le­
ninach i Callesłch. Wolnomyśliciele,
którzy jęczą nad straceniem dw?u

bandytów w Stanach Zjedn., żydzi,
którzy potrafią zaalarmować świat

cały, skoro jednemu z nich kto obe-
tnie nejsy, przvkrywaja męczeństwo
katolików w Meksyku ulety!ka mil­
c,zeniem, ale oszczerstwem, fałszem

i przekręcaniem faktów. ,,Ta jest go­
dzina ciemności", ale tylko godzina...

Prześladowanie Kościoła

katolickiego w rękawiczkach.

Dnia 2 hm. odbył się w Strasburgu
wielki wiec katolików, zebranych w

liczbie około 4.000, w wielkiej sali
,,Palais des Jćtes", pod przewodnic­
twem samego ordynarjusza diecezji,
biskupa Karola Rucha. Wiec miał na

celu zaprotestow!ać przeciw wydala­
niu ze szkół alzackich nauczyclelek-
zakonnic. Jak wiadomo, od r. 1924,
od czasów sławnych wyborów ,,li-go
maja", które dały większość elemen­
tom ,,laickim" we Francji, stosuje
Paryż względem Alzacji politykę an­
tykatolicką na każdem polu, a prze­
dewszystkiem na polu szkolnictwa
wyznaniowego. Loża ,,Wielkiego
Wschodu" nie może znieść widoku
księdza łub zakonnicy w szkole. To
też marjonetka i kreatura ,,Wielkie­
go Wschodu" obecny minister oświa­
ty Herriot, czyni wszystko, by prze­
prowadzić ,,laicyzację" szkół alzac­
kich.

Na straży wartości katolickich stoi

jednak w Alzacji wielki biskup, nie­
ustraszony bojownik Chrystusa Kró­
la, który ze swymi diecezjanami, od­
piera chytre ataki. Na wiecu ub. nie­
dzieli zaprotestowano jak najenergi­
czniej przeciw świeżemu wydaleniu
ze szkoły pewnej zasłużonej nauczy­
cielki zakonnicy. Biskup Ruch wy­
stosował publicznie ogłoszony list do

Poincarego, w którym m. in. czyta­
my:

,.Ilekroć wrogowie Francji agitują
między katolikami alzackimi, mówią
im: ,,jeśli zostaniecie przy Francji,
będą prześladować waszą marę". Je­
śli fakta nie zaprzeczą tej agitacji, to

wnet się okażą straszne skutki.
M’szak chory gotów jeąf óddać się
w opiekę każdemu, kto go uzdrowić
przyrzeka... Jeśli to, co się stało w

szkole św. Jana w Strasburgu (wy­
p!ędzenie zakonnicy) będzie trwało
dalej, zobaczy Pan, panie Premjerze,
na co się puszczą nieprzyjaciele
Francji... Piszę to panu Premjerow’i
nietylko jako biskup, ze serca, szcze­
rze i na podstawie przysługują.cej mi
niezależności biskupiej, ale także ja­
ko Alzatczyk i mogę dodać, że cały
lud list ten wraz ze mną podpisuje."

Od Combesa do Poincarego, od
Buissona do Herriota, Francja sek-
ciarska nie nrzestała prześladować—
w rękawiczkach -

. Francji katolic­
kiej.

Cudowne uzdrowienie

w Lourdes.

...W Lourdes nastąpiło w ostatnich
dniach kilkanaście nadzwyczajnych
uzdrowień. W samej pielgrzymce
włcskicj, jak donoszą z Medjolanu,
pou datą 2 paźdz. br. nastąpiło dzie­
sięć wypadków, uznanych przez u-

czestnlków pielgrzymki za cud. I tak

np. niejaki Taceini Yicenzo, la,t 40,
rysownik. w zakładach Ansaldo, od
kilku lat sparaliżowany, dotknięty
sklerozą, nie mogący poruszyć ręką
ani nogą, uczuł po Komunji św. 20-go
września, że mu jakaś nowa siła

wstępuje w organizm. Bojąc śie, że
to illuzja, nic nie mówił, aż wypró­
bował, czy naprawdę może poruszać
swemi członkami. Do lecznicy przy­
szedł już o własnych siłach. Inna
osoba, niejaka Picasso Luiza, lat 37,
chora od 15 łat naserce, nerki, nie­
żyt żołądka i kiszek, została również
nagle uzdrowiona w Grocie. Od roku
nie przyjmowała żadnych stałych
pokarmów, gdyż żołądek nie trawił.
W dzień uzdrowienia, 20-go września
br., jadła bez wyboru i do sytości.
Donoszą też o kilku nadzwyczajnych
uzdrowieniach wśród pielgrzymów
francuskich.

2 lotu ptaka.
.. .Encyklika papieska o nacjona­

lizmie, która miała się ukazać z koń­
cem b. miesiąca na święto Chrystusa
Króla, prawdopodobnie się nie ukaże
aż w r. 1928.

. . .Pius XI zatwierdził plany budo­
wy osobnego pałacu, przeznaczonego
na Conc!ave, Pałac będzie miał 70

pokoi dla kardynałów, 50 małych dla
ich sekretarzy, kaplicę oraz salę gło­
sowania. W ten sposób kaplica syk-
styńska nie byłaby już świadkiem

wyborów. Koszta budowy wyniosą
około 50 miljonów lirów.

Ks. Dr, Pr, Mirek.

Sukces działu polskiego na

wyst^wfp książki w Lipsku,

V związku z zamknięciem między­
narodowej wystawy książki w? Lipsku,
dziemuki lipskie i bci iinskie podkreśla­
ją w’ielki sukces odniesiony przez dział

polski. Muzeum Guttenberga w Mogun­
cji, baw’arska bici ,j teka państw’owa w

Monachium oraz i. zw. ,,Deutsche Bu-

cherei" w Lipsku, uchw?aliły otworzyć
działy polskie w sw’oich zbiorach. To­
w’arzystwo, które organizowało wysta­
wę, mianow’icie ,,Yerein der deutschęn
Buchkunstler" uchwaliło na ostatniem

posiedzeniu nadać tytuł członka kores­
pondenta swego i Polakom, a mianowi­
cie pp. prof. Skoczylasowi, Z. Kamiń-

skiemu, Stryjeńłkiej i Mortkow?iczowi.

Egzotyczny gość w Paryżu.

Przybył tu z Biarritz król Iraku Faj­
sal. Jednocześnie przybył z Londynu
premjer królestw?a Iraku, który trakto­
w?ał w Londynie o zmianie traktatu

przyjaźni między Ąitglją a Irakiem.

Król Fajsal zamierza złożyć wizyty i od­
być konferencje z szeregiem poważnych
osobistości politycznych w? Paryżu.

śnieg w Anglji.

W okolicy Balmoral pada od kilku

dni gęsty śnieg. Warstw?a śniegu docho­
dzi do 4 cali grubości.’W Szkocji półno­
cnej, wskutek silnej u;ewy, wylała rze­
ka Greenoa. W Newkaśtle woda zala­
ła szereg ulic.

Niemcy pożyczyły Sowietom
SOS mil|. marek.

Dyplomatyczny korespondent ,,Daily
Telegraphu" stw’ierdza, że Niemcy roz­
wijają coraz żywszą działalność w za­
kresie polityki kredytowej wobec Ro­
sji. — Banki niemieckie starały się wy­
zyskać fakt zupełnego stronienia ban­
ków’ a,ngielskich od stosunków z Rosją,
oraz możliwość kredytów pośrednich
dla Rosji. W’ związku z tą polityką po­
zostaje kredyt 20 miljonów dolarów,
udzielony ostatnio przez Dillona Ban­
kowi Niemieckiemu dla przemysłu nie­
mieckiego. W następstwie tego kredy­
tu koncern Wolffa zawarł z Rosją umo­

w’ę. na dostaw’ę i urządzenie sieci ruro-

ciągów ropnych, udzielając jej przy tej
tranzakcji kredytu na sumę 22 miłj.
marek. Ogółem udzielił dotąd przemysł
niemiecki przy poparciu rządu niemiec­
kiego kredytów’ Rosji ha su:nę przeszło
800 milj. mk. Korespondent ,,Daily Te­
legraphu" tw’ierdzi, że cala ta akcja
kredytowa, będąca dla przemysłu nie­
mieckiego bardzo ryzykowną, jest czyn­
nikiem polityki rządu niemieckiego,
pragnącego za w’szelką cenę utrzymać
rynek rosyjski dla siebie.

Z upełnomocnionego prawodawstwa.

Taka archaiczna pukawka, a taka jeszcze skuteczna.
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Wizyta olbrzymiego ptaka
w Warszawie.

(Od naszego korespondenta warszawskiego).

Wczora,j rano wystartował na tutej-
Szern lotnisku olbrzymi samolot Far-

taan ,,Jabiru" czterosilnikowy, należą­
cy do Międzynarodowego Towarzystwa
raczej charakter reklamowy. Międzyna-
ksza, że przybyły olbrzym-ptak jest u-

rządzony z komfortem i posiada, nawet

właśnie aparaty radjo-telegraficziiy i ra­
dio-telefoniczny. Po raz pierwszy War­
szawa. gości u siebie podobnego typu sa­
molot, służący do podróży handlowych.
Szybkość jego wynosi przeciętnie 195

km. na godzinę. W związku z zapowie­
dzianymi pokazami ,,Jahiru" wyłącznie
dla fachowców, zwróciliśmy się do os(n
byj zajmującej jedno z naczelnych sta­
nowisk w polskim ruchu lotniczym, ce­
lem bliższego zapoznania nas z urzą­
’dzeniem ,,Jabiru",

Z otrzymanych informacji wynika,
że ,Jabiru" jest jedno i górnopłatow-
cem czterosilnikowytn typu Hispano-
Suiza. Model jest już dość stary, bo z

1923 roku. ,,Jabiru" leciał zw’ykle po lin-

ji Berlin - Paryż. Silniki ustawione są

standem tj. po dwa sprzęgnięte razem.

Podług jednej z wersji, krążących po
mieście wynika, iż przylot płatowca ma

razcej charakter reklamowy. Międzyna­
rodowe Towarzystw’o Żeglugi już od
’

dłuższego czasu ubiega się o przedłuże­
nie swojej drogi .lotniczej ria. Warszawa

do Moskwy. Rząd polski czyni podobno
trudności W udzieleniu koncesji powo­
łując się na okoliczność, że samoloiLŁ.

które dotychczas przybywały do War-

sławy, z ramienia Międzynarodowego
Towarzystwa Żeglugi, mają być starego
typu, a nawet przerobione z aeroplanów
wojskowych. ,

Przylotem . ,,Jabiru11 miało tedy po­
wyższe towarzystwo na względzie pozy­
skanie sympatji i uznania rządu pol­
skiego.

Nasz informator utrzymuje, że apa-

radty typu ,,Jabiru11 nie będą krążyć po

rodzę do Polski, a jego obecny przylot
nosi charakter jedynie pokazowy.

Wskazuje również na to, że nośność

i szybkość ,,Jabiru11 nie pozostaje w ża­
dnym stosunku do siły koni 4 silników.

Cztery silniki wcale nie mogą być za­
letą dla. samolotu, a raczej wadą, gdyż
lot kosztuje daleko drożej a zużycie ben­
zyny jest o wiele większe. rt"

Międzynarodowe Towarzystwo Żeglugi
pragnie widocznie współzawodniczyć z

naszymi krajowymi czynnikami. Prze­
cież to jest tajemnicą publiczną niemal,
że i nasi ubiegają się o pozwolenie, któ-

reby im umożliwiło zawładnięcie drogą
lotniczą Warszawą — Moskwa. ,

Warszawa, 7 października. 1W,K,

Tl?iadovnoścx x kraju.
Interwencja arcybiskupa w sprawie

aresztowania księży litewskich.

W związku z aresztowaniami, doko-

itanemi przez władze polskie w’śród

księży litewskich, odwiedzi! wojew’odę
wileńskiego arcybiskup Jałbrzykowski,
który prosi! o podanie szczegółowych
danych na mocy których zostali księża
aresztowani. Aresztowań! księża mają
być w najbliższych dniach w’ypuszcze­
ni na wolność za poręczeniem arcybi­
skupa.

Patriotyczny wiec młodzieży.

Zarząd w’arszawskiego Zw. młodzieży
demokratycznej wobec ostatnich wy­
padków’ na Litwie zwołuje na bież, nie­
dzielę wielki wiec. Zarząd w’ydał odezw’ę
tło ogółu młodzieży akademickiej,

f’ Nadzór nad Bankiem dla Handlu

i Przemysłu w Warszawie.

Wydział handlowy Sądu Okręgowego
W Warszawie postanowi! przedłużyć
istniejący nadzór sądowy nad Bankiem

dla Handlu i Przemysłu w Warszawie
ido dnia 31 grudnia rb.

Niema paraliżu dziecięcego
w Warszawie.

Z Warszaw’y donoszą; Jak się okazu­
je, zanotow’any rzekomy pier-wszy wy­
padek choroby Heine - Medina, nie miał

,w rzeczywistości wogóle miejsca, Pogło­
ska została spowodowana nieporozu­
mieniem lekarzy, którzy skierowali po­
dejrzanego o t,ę chorobę do szpitala,
gdzie jednak obserwacja lekarska nie

potw’ierdziła pierw’otnej djagnozy.

Komisarz rządowy oskarżony o szereg
t nadużyć.

Z Tarnopola donoszą: Przed trybu­
nałem przysięgłych stanął komisarz

rządowy na gminę Hrehorów, pow’iatu
buczackiego, !!azyli Kramer, oskarżony
o szereg nadużyć. Kramer zatrzymywał
sobie dwa razy większą pensję, niż to

Uchwaliła gmina, pobierał nieprawnie o-

płaty za oglądanie koni, oraz przywła­
szczał w’szystkie pieniądze, jakie skła­
dali mieszkańcy gminy, na pokrycie
Wspólnego podatku za łąki. Sąd wydał
Wyrok łagodny, skazując Kramera na

miesiąc więzienia.

Katastrofa kolejowa.
T Pociąg osobowy, który wyruszył z

lwow’skiego dw’orca głównego w’ kie­
runku na Podhajce, zderzył sic z loko­
motywą. Kilkunastu pasażerów dozna-

la przeważnie lekkich obrażeń, Obie lo­

komotywy zostały uszkodzone. Winę ka­
tastrofy ponoszą zwrotniczy i maszy­
nista, który przeoczył sygnały

Tajemnicę swoją zabrał policjant
do grobu.

Na szosie o 4 kil. od Równego zastrze­
lił się. policjant P. P. niej. Mieczysław
Brzósko. Kula rewolwerowa przeszyła
mu na wylot głow’ę i nieszczęśliw’y padł
trupem na miejscu. W ]iście pożegnal­
nym do żony pisał on; pow’ód mego tra­
gicznego kroku jest moją wyłączną ta­
jemnicą, której nie wyjaw’ię. Żegnam
cię moja obóstwiana na zawsze — pro­
szę pochow’ać mnie w czarnej trumnie.

Nowonarodzonego synka Spaliła żyw­
cem w piecu.

Dopiero teraz wyszło na jaw, iż w

War’szawie w’ Alejach Ujazdowskich
niej. Czesława Chodacińska, bufetowa

na w’yścigach konnych powiła niemo­
wlę. Chcąc się pozbyć dziecka owinę,ła
maleństw’o w gałganki, owinęła sznur­
kami i w’rzuciła do pieca, w którym u-

przednio rozpaliła ogień i zatrzasnęła
drzwiczki. W kilka chwil małe ciało

z,węgliło się doszczętnie. Umiejętnie
badana zbrodnicza matka przyznała się
do strasznej zbrodni.

W kartoflach znaleziono trupa kobiety.
Mąż podejrzany o zabójstwo.

Z Krakowa donoszą: We wsi położo­
nej w pobliżu Kęt, znaleziono w ka-rto­
flach trupa kobiety. Policja stwierdziła,
iż są to zw’łoki Marji Dw’ornik, która w

przededniu śmierci, podczas kłótni z

mężem, w domu, została srodze pobi­
ta, skutkiem czego mając 8 żeber poła­
manych i wiele ran na eałem ciele, u-

rnarła. Zakopano ją w polu, wśród kar­
tofli. O popełnienie tego zabójstwa, po­
dejrzany jest mąż zabitej, 50-łetni Wa.­
lenty Dwornik, który został aresztowany
i odw’ieziony do więzienia w Wadow’i­
cach.

Szajka rabusiów znalazła się
pod kluczom.

Policja stanisław’owska, śledząc szaj­
kę, która dokonała na terenie okolicz­
nym szeregu rabunków’ i w’łamań,
stwierdziła istnienie organizacji, któ­
rej zadaniem było odbijanie przy po­
mocy wszelkich możliwych środków
członków szajki, ujętych przez policję.
Hersztem szajki był niejaki Kalman

Krisch. Bardzo wybitną rol’ę odgryw’a­
ła w niej kochanka Kriseha, 1,8-letnia
Marja Chrabaeyn. Wszyscy członkowie

szajki zostali aresztowani. ”

.......

UjęrJe bandyty w Częstochowie.

Od dłuższego już czasu policja powia­
tu będzińskiego i zawierckiego bezsku­
tecznie poszukiwała spraw’cę szeregu
bezczelnych napadów, dokonanych w

Pilicy, około Siewierza, Sączowa itp.
Bandyta napadał na swe ofiary w biały
dzień a ograbiwszy je ulatniał się bez

śladu.
Do czasu jednakże dzban wodę, nosi.

Powinęła sie w’ końcu i opryszkowi no­
ga, ujęty został bowiem przez funkcjo­
nariuszy sosnow’ieckiego urzędu śled­
czego w ub. sobotę w Częstochowie w

mieszkaniu swego kuzyna niejakiego
Bolesław’a Kani. Aresztowany opryszek,
Adam Kłobuszew’ski, odpow’iadać będzie
za swe czyny przed sądem doraźnym.

Wielka burza na Bałtyku.

Ag. Wsch. donosi ze Szczecina, że na

Bałtyku szaleje tak straszliwy orkan,
że cala żegluga ustała, a zaskoczone bu­
rzą okręty musialy jaknajprędzej chro­
nić sie do najbliższych portów i przy­
stani. Wiele okrętów jest silnie uszko­
dzonych, istnieje obawa, że kilka poszło
na dno

O losie wielu marynarzy nie można

się niczego dowiedzieć. Z Danji donoszą
o wielkich szkodach. Wszystkie połą­
czenia telefoniczne i telegraficzne ze­
rwane. Na nocny pociąg ekspresowy w

pobliżu A!borga spadły podczas burzy
wyrw’ane z korzeniami drzewa, wskutek

czego dwa w’agony zostały uszkodzone.

Za Dziesięć złotych żebrak kupił
10’letnię dziewczynkę.
Tragedia pasierbicy z powiatu łódzkiego.Tragedia pasierbicy z

Dziesięcioletnia Helenka Prażmowska

mimo dziecięcego wieku przeszła już
wielką tragedję. Ojciec jej, w’łaściciel

folwarku we wsi Modlicz, powiatu łódz­
kiego, przed dwoma laty owdowiał. Po­
niew’aż jednak bez kobiety gospodar­
stw’o upadało, Prażmowski ożenił się

poraź drugi.
Macocha nie mogła znosić poprostu w

domu małej pasierbicy. Za jej namową

ojciec wywiózł córkę do W’si odległej o

kilkanaście kilometrów 1 oddał ją na

wychow’anie gospodarzowi Antoniemu

Tarnow’skiemu, który obiecał ją nawet

adopt,ować.
Mimo czułej opieki przybranego ojca

Helenka tęskniła do ojca i pewnego
dnia zwierzyła się swej koleżance Geni

Różyckiej, że zamierza uciec do domu.

Wówczas Genia, poradziła, jej, aby uda­
ła się o pomoc do jej matki. Antonina

Różycka zgodziła się odprowadzić dziew­
czynę do ojca.

Nazajutrz w’czesnym rankiem obie

opuściły wieś-. Różycka jednak nie za­
prowadziła dziewczynki do domu. Oko­
ło południa znalazły się w obcej zupeł­
nie miejscowości; tam P.óżycka zapro­
w’adziła ją do ustronnej chaty, gdzie

mieszkał ślepy żebrak o potwornie
brzydkiej twarzy. Tam Różycka sprze­
dała dziecko żebrakowi za 10 złotych,

Od tej chwili przez rok dziecko mu-

siało oprowadzać żebraka po wsiach i

miastach, obsługiwać go i gotować mu

strawę. Po roku wędrówki żebrak zna­
lazł się znowu w tej miejscowości, w

której kupił dziewczynkę. I znów zja­
wiła się Różycka, domagając się od że­
braka jeszcze 50 złotych. Ślepiec od­
mówił. Wówczas Różycka uprowadziła
dziew’czynkę i porzuciła na szosie.

Głodne, obdarte, zziębnięte dziecko-

plącząc, wędrowało, s’zosą i na szczęście
natknęło się na sąsiadkę Prażmowskich

Józefę Pakułową, która jechała z targu
do domu, Pakułowa zabrała dziecko

na w’óz i odwiozła do ojca.
Sprawa oparła się o policję. Areszto­

w’ana Antonina Różycka twierdzi, iż

bezdomne dziecko oddała na wycho­
wanie żebrakowi Franciszkowi Oświę­
cimskiemu, którego zna jako porząd­
nego człowieka, Zbiędzpnę dziecko .pj-
ciec zachow’a! przy sobie.

Różycka i Oświęcimski stanęli prged
sądem. W dwu instancjach Różycka
skazana została na 3 lata więzienia,
Ośw’ięcimski na 1 rok.

Rozjuszony pijak porąbał siekierą
swych towarzyszy.

Z Łodzi donoszą: robotnicy A. Choj­
nacki, K, Kubiak oraz W. ’Wojtkiewicz
i B. Maj żyli ze sobą w niezgodzie. W

dniu 6 bm. Wojtkiewicz i Maj zjaw’ili
się w mieszkaniu swego przeciwnika
Chojnackiego, gdzie zastano rów’nież i

Kubiaka. Pod jakiemś pozorem Wojt­
kiewicz, uzbrojony w siekierę, wywabił
na kurytarz Chojnackiego’ i Kubiaka. Po

w’ymianie para ostrych zdań, Wojtkie­
wicz ze wzniesioną do góry siekierą rzu­
cił się na Chojnackiego i Kubiaka, Bez­
bronni i przerażeni usiłowali cofnąć się

do mieszkania Chojnackiego, lecz od­
wrót odciął im Maj, który pochwycił
ich i przytrzymał. Wówczas na głowy
ich posypały się ciosy zadawane siekie­
rą przez rozjuszonego Wojkiewicza- Rą­
bał naoślep i po chw’ili z jękiem, zale­
w’ając się krwią dwie ofiary je’go runęły
na ziemię, Wtedy dopiero Wojtkiewicz
i Maj rzucili się do ucieczki. Obu pora­
nionych przewieziono w stanie ciężkim
do szpitala, Zbrodniczych pijaków osa­
dzono w więzieniu.

Lokator zabija nieludzkiego
gospodarza.

,Zabójstwa i zbrodnie na tle mieszka-

niowem nie są nowością, jednak lw’ow­
ski proces sądowy Andrzeja Wieczorka,
zabójcy właściciela domu, posiada wiele

cech szczególnych.
W’ieczorkowie przegrali proces o eks­

misję, wytoczony przez właściciela do­
mu, Józefa Becha, przyczem sąd obcią­
żył ich kosztami w wysokości 40 zł. Wo­
bec prawomocności wyroku, rzeczy Wie

czorków znalazły się :na dziedzińcu. Na-

domiar złego znaczną część ich mebli

zajął komornik za koszty sądowe, któ­
rych niemi byli w stanie uiścić.

Na wyznaczonej licytacji meble tc na­
był właściciel domu. Czy były mu po­
trzebne? Nie, zamierzał tylko urządzić
sobie okratną zabawę.

Otrzymawszy kwit na praw?o w’ła­
sności dwu ,szaf, stołu, krzeseł i łóżka,
tj. prawie całego umeblow’ania bieda­
ków, Bech uzbroił się w siekierę i pod­
sz,edł dp rzeczy Wicczprkós,

Andrzej Wieczorek sta! oparty o płot
i szlochał. Bech zabrał się do strasznej
igraszki i zaczął meble kolejno rąbać
na drzazgi.

— Co pan robi ? — zawołał przerażo­
ny Wieczorek.

- Bawię się, to przecież moje, a teraz

ty zdechniesz jak pies pod płotem.
Wieczorek błyskawicznym ruchem

wyciągnął z kieszeni rewolwer. Widząc
to, Bech rzucił sie do ucieczki. Dogoni­
ły go jednak dw’ie śmiertelne kule.

W pierw’szej instancji skazano Wie­
czorka na 6 lat ciężkiego więzienia. W

imieniu skazanego wniósł obrońca za­
żalenie nieważności i proces ten znalazł

się w w’arszawskim Sądzie apelacyj­
nym, gdzie uznano, iż Wieczorek dopu­
ścił się zabójstwa pod wpływ’em silne­
go w’zburzenia, wobec czego zmniejszo­
no skazanemu karę do czterech lat

więzienia z zaliczeniem aresztu zapo­
biegawczego, -
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Polacy w Ameryce.
Rozłam na 25-ym sejmie Zwlazkn Narodowego

Polsh(ego w Chicago.
Na dzień 19. września zwołano do

Chicago 25-ty z rzędu zjazd, zwany tu

tradycyjnie sejmem Związku Narodowe­
go Polskiego, największej organizacji

Polaków na wychodźctwie, liczącej 250

tysięcy członków. Przybyło 472 posłów
i posłanek z 42 stanów Północnej Ame­
ryki. Sejm zwołany był do sali hotelu

Sherman. Posłowie podzielili się na dwa

obozy, które walczą o władzę. Dotąd by­
ło tak, że najwyższ.y urzędnik Związku,
noszący tytuł cenzora, adwokat Syp­
niewski z Pittsburga, stanął na stronie

tak zwanych radykałów, podczas gdy
zarząd centralny miał oparcie o naro­
dowców. Stąd między cenzorem a za­
rządem centralnym były od lat tarcia na

tle ideowem, pogłębiane przez redakto­
ra Przyprawę w ofic;alnem piśmie or­
ganizacji .,Dzienniku Związkowym". Już

przed sejmem doszło do zatargów pod­
czas wyborów delegatów, gdyż w licz­
nych lokalnych grupach Związku do­
konywano oddzielnie wyboru posłów,
tak, że na sejm zjawili się liczni posło­
wie, których mandat zaczepiony był z

lewa i prawa. Komisja mandatowa, na

której czele stanął, jak informuje nie­
przychylny radykałom ,,Dziennik Zwią­
zkowy", zwolennik cenz. Sypniewskie­
go Karczewski, unieważniła zaczepione
przez radykałów mandaty prawicy, a

wybór radykalnych posłów, których
mandaty zaczepiła prawica, uznała ja­
ko legalny. Kiedy cenzor Sypniewski
wezwał posłów do przysięgi, po którym
to akcie dopiero mogły nastąpić wybory
prezydjtftn. i ukonstytuowanie izby, a

przed nią zaczepienie postanowień ko­
misji mandatowej, narodowcy żądali
wpierw rozpatrzenia sprawy uniewa­
żnionych mandatów. Cenzor Sypniew­
ski, tłomacząc Się względami formal-

nemi, opozycji do głosu nie dopuścił i

W poniedziałek sesję dwa razy odroczył,
aż wreszcie we wtorek gdy pomimo wy-
kfeyków i przeszkód opozycji odebrano

przysięgę od zwolenników Cenzora Syp­
niewskiego i dokonano wyboru mar­
szałka sejmu w osobie kandydata ,,ra­
dykałów", senatora Kowalskiego, naro­
dowcy urządzili secesję. Były cenzor p.
Michał BSłeński wezw’ał opozycjonistów
aby za nim wyszli do hotelu La Sal!e,
gdzie sejm secesji zagaił jeden z zało­
życieli Związku, p. Juljan Szajnert,

Jak donosi ,,Dziennik Związkowy",
podobno 272 posłów z ogólnej liczby 472

przyłączyło się do secesji, m. i. Leon

Ma!łek, sędzia Sawicki z Cleveland, ma­
jor miasta Hamtramck Majewski, ad­
wokaci Kościńscy.

Zarząd centralny oczyw’iście prze­
niósł się do sali obrad sejmu secesyjne­
go w hotelu La Sa!le.

Prasa chicagoska szeroko rozpisuje
się o rozłamie, przyczem ,,Dziennik
Związkowy" podaje, jakoby radykałowie
stronnie informowali prasę amerykań­
ską, choć niezależnie od tego wśród

przedstawicieli prasy chicagoskiej, obe­
cnej podczas obrad wymienia ,,Dziennik
Związkowy" także współpracownika
Chicago American, organu wrogiego
Polakom a oddanego Niemcom.

Radykałom też przypisuje ,,Dziennik
Związkowy", że nasłali agentów prohibi­
cji do pokoju delegata Nowakowskiego
w hotelu Sherman. Nowakowski przy­
wiózł z Detroit, gdzie ma restaurację 52

skrzynki wódki w kufrach. Wiadomo,
że sprzedaż w’ódki w Ameryce nietylko
jest ustaw’owo pod groźbą kary wzbro­
niona, ale ponadto, handlarze wódki nie

cieszą się dobrą opinją.

Wedle informacji Dziennika Związ­
kowego, radykałowie nie wypierają się
nasłania agentów prohibicji, do poko­
ju Nowakowskiego, tłomacząc, że naro­
dow’cy wódką chcieli kupić sobie po­
słów.

Całe to zajście dowodzi, że poziom
moralny w’śród wychodźców niestety nie

jest nadzw’yczajny. Zważmy, że major
miasta Chicago ustanowił specjalną ko­
misję dla przyjęcia sejmu, że prezydent
Coolidge i Hoover wysłali telegramy po­
witalne ale na pocieszenie należy
stwierdzić, że w Stanach Zjednoczonych
walki wyborcze I partyjne są naogół bar­
dzo bezwzględne, i często się zdarza, że

nawet gubernator stanu, który ma pra­
wo darowania kary śmierci i udziela­
nia amnestji, w toku urzędowania zosta-

je zawieszony i jako pospolity krymi­
nalista osadzony za kratami. To też se­
cesja na 25-ym sejmie Związku Narodo­
wego Polskiego dla Amerykanów nie

stanowi wypadku nadzwyczajnego. Ra­
czej należy przyjąć, że warcholstw’o po­
lityczne jest w większej jeszcze mierze

cechą charakteru Amerykanina niż Po­
laka.

A.P.B.

Kosztowny pogrzeb.
Pogrzeh prezesa Związku Narodowe­

go Polskiego ś. p. Kazimierza Żychliń-
skiego w Chicago kosztował, jak donosi

Sokół Polski w Ameryce, 2G0 tysięcy do-

larów, czyli około 1.800.000 złotych. Ko­
szta pogrzebu pokryła kasa Zw’iązku Na­
rodowego Polskiego. Początkowo miał

koszta pogrzebu pokryć Związek Soko­
łów.

Zakraw’a to mocno na bluff amery­
kański. Wprost nie jest do pomyślenia,
żeby pogrzeb daw’niejszego ślusarza po­
znańskiego miał więcej kosztować jak
sprowadzenie zw’łok , Słowackiego do

kraju.

Kongres FanameryKI
w styczniu 1928 r.

Zapowiedź ważnego przemówienia
Goolidge’a.

Prezydent Coolidge udaje się w po­
czątkach stycznia do Havanny, na zwo­
łany na ten termin kongres panamei y-
kański. Według informacyj z otoczenia

prezydenta, przemówienie na. kongresie
panamerykańskim ma mieć doniosłe

znaczenie polityczne, zarówno dla sto­
sunków międzyamerykańskich, jak i

w’ewńętrzno-pclitycznych Stanów Zjed­
noczonych, w związku z wyborami pre-

zydjałnemi 1928 r.

Wykluczenie Moraczewskiego z P. F. S.

HoraezewslSE: Niewdzięczni! Tyle lat przesiedziałem w tym kryminale...

Feljeton tygodniowy.
(Zbliża ’się jędza. — Zazdrosne oko.

- Góry trudno przenieść; łatwiej
prać kijem po grzbiecie biedę. —

Mało ,jest wygrać. — Kto żołnie­
rzem? — ,,Wystawa... także wodna".
- Nie przeklinać, raczej bOogesla-

wlć).

Otóż i czas sztucznego życia bez
słońca, bez ciepła, bez barwy. Da­
remnie skąpe blaski nadchodzącej
jesieni złocą liście; to już nie kwia­
ty, to już nie ten sani wonny u-

śmiech bzów i róż, to sztuczne skrzy­
wienie ust do uśmiechu zaprawio­
:nego raczej rezygnacją niż nadzieją.
Bo kiedy wspomni człek mizerny, że

jasności dziennej i ciepłoty coraz to

mniej i że aż do kwietnia a może i

dłużej przyjdzie mu czekać na ła­
skawsze tchnienie nieba, zaczyna
wątpić, czy przetrzyma tę coroczną
żywiołową klęskę, która ’pochłania
tyle centnarów węgla, zgoła niepo­
trzebnie składanego w ofierze zimo­
wemu Molochowi.

Więc zazdrosnem okiem świdru­
jemy w stronę ludów uprzywilejo­
wa-nych — już nawet nie tam. ,,gdzie
cytrvna dojrzewa" ale bodai za na­
sze Karpaty, gdzie bracia Słow’acy,
gdzie oanryka na’!’dane Madziary
siedzą, iak u Pana Boga za piecem.

Dłusi czas minłem żal — właśnie
do Pana Boga, że owe krańcowe gó­
ry tam postawił, by nie dopuścić do

nas cieplejszych zefirków z połu­
dnia i nawet z niejakim p. Gackiem
— człowiekiem o wielkich pustkach
w kieszeni, ale zato z wielkiemi

kombinacjami w mózgu — obmyśla­
liśmy projekt przeniesienia Karpat
na miejsce Pińskich bagien; trzech

rzeczy kardynalnych niestety zabra­
kło: funduszu, wiary przenoszącej
góry i uchwały Sejmu, który akurat
wówczas poszedł na miesięczne od­
poczywanie.

Tak tedy trzeba się było zgodzić
z wolą losu i szukać innych dróg do
walki z tem, co nas gnębi, jak to:

mróz, bieda, drożyzna, zło społeczne
wewnętrzne, ataki polityczne lubych
sąsiadów, semickie pasożytnictwo,
klęski żywiołowe i przyjaciółka do­
ktorów — choroba.

Skoro się pomyśli, że te wszystkie
smary potrafi przetrzymać Sarmata
- ba! nawet śmiać się z tego, to

musimy przyjść do przekonania, że

mamy wigor w kościach i kij w rę­
ku, zapomocą kórego pozwolono
nam bić po łbie klęski, co nas drę­
czą. Najlepszym dow’odem to, że ży-
jemy. Ale my chcemy więcej; chce­
my życia słonecznego, które i dla
nas samych starczy i potomności
spłodzi zapas owoców. A w’łaśnie
pora uprawy ow’oców już nadeszła.
Po krótkiej wiośnie swobody poli­
tycznej czas zakasać rękawy do or­
ki, bronowania i zasiew’ów. Zdawna

głoszone hasło: ,,Do pracy!" nigdy
rzetelniej nie brzmiało, jak dziś. Al­
bowiem przyciśniętym niewolą u-

chodzi!o rozpływać się w’ żalach i
marzeniach, teraz jedynym ideałem
i hasłem jest stanowczo praca.

Znaw’cy ruletki twierdzą, iż nie
sztuka wygrać, ale sztuka wygraną
utrzymać w kieszeni. Takoż i my
— prawdę rzekłszy — wygraliśmy
Ojczyznę na loterji wojennej, sto­
kroć więcej w tej sprawie łaski Bo­
żej niż krw’i przelanej przez Lechi-
tów. Obecnie przeto, skoro pow’szech­
nie rozlegają się skargi na brak ży­
w’ych ideałów w Polsce, trzeba ko­
niecznie przywołać do życia szcze­
gólnie ten ieden: pracę, aby utrzy­
mać to, cośmy wygrali.

Romantyzm ,przeżył się; żałosne

jęki harfy derwidowej skonały; zo­
stali tylko Lechici, a ci mają być
twardzi i krzepcy, ostrożni i mądrzy,
niechełpliwi w pow’odzeniu i z cio­
sów niedoli czerpiący naukę.

Jako przed wichrem, słotą, mroza­
mi budujemy ochronne domy, tak

przed chytrym wrogiem szukajmy
ratunku w pracy i cnotach obywam
telskich, bo nietvlko ten jest żołnie­
rzem, kto na odgłos rogu kowień­
skiego spieszy osłonić granicę w Wi­
leńszczyźnie, a wobec zakusów’ pru­
skich woła donośnie; że Pomorze

nasze, ale ten szczególnie, co praco­
wicie mnoży dorobek swój i pań­
stwa.

Dlatego hołd i uznanie należy się
w obecnym czasie przedewszystkiem
inspiratorom pracy przeciwopilczej
i tym, co niosą oświatę robotnikom

popularnymi w’ykładami; temi bo­
w’iem dwoma przedsięwzięciami roz­
począł się sezon pracy społecznej w

naszem mieście.
Z naszej strony - życzymy tw’ór­

com ,,Wystawy przeciwalkoholowej"
jak najliczniejszych uczestników, a

już samo spełnienie się tych życzeń
będzie poważnym sukcesem; niepo­
dobna bowiem, by się nie przeraził
człow’iek, ujrzaw’szy ohydne sceny z

życia pijaków, niepodobna, by nie

przejął się słowami przestrogi, kie­
dy mu statystyka wykaże nadmiar
szkód, jakie sprow’adza jeden, drugi
i dziesiąty kieliszek.

Lecz to tylko cząsteczka pracy
społecznej. Przed nami tysiące dróg
innych, bo i chwastów do wyrwa­
nia tysiące i tysiące ziam pożytecz­
nych do uprawy i wyhodowania.

Gdybyśmy nie mieli przykrego kli­
matu, ni wrogów czyhających na

nasze osłabienie, ni też groźnych
przeszkód, spowodowanych przez
biedę materjalną, nie imalibyśmy
się tak żwawo żadnej pracy. Przeto

błogosławiony mróz, wichura i sło­
ta, albowiem hartują i krzepkość na­
dają ciału, błogosławiona bieda, al­
bowiem zmusza do nadzw’yczajnych
wysiłków i tworzy z ludzi tytanów.

Umiejmy wykorzystać dobrodziej­
stwa twardego losu, a poznamy, że
słuszność miał Krasiński, głosząc:
,,Wszystko nam dałeś, co dać mo­
głeś, Panie!",

" " Sr. Stasiekł,
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KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 8 października 1927 r.

KALENDARZYK,
Dziś w sobotę Laurencji.
Jutro w niedzielę Dionizego.
Wschód słońca o godzinie 6.13.
Zachód słońca o godzinie 5.21.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH.

Od poniedziałku 3. bm. do ponicc!’iałku
10. bm, dyżurują następujące apteki;

1) Apteka Centralna, u!. Gdańską^,
2) Apteka pod Lwem, Okolę.

Wypożyczalnia książek Lektora, ulica
Gdańska 141, otwarta codziennie od g-ada.
8 rano do 6 wieczór. Telefon 1739.

TEATR MIEJSKI

Dziś, w sobotę pr’zepiękna tragedja J.

SłowackiegonLina Weneda”, której wysta­
wienie stało się świętem poezji. Nastrojo­
we dekoracje St. Węgrzyna dopełniają ma­
lowniczej całości. Dyrekcja zwraca się do

młodzieży szkolnej bydgoskiej i prowincjo­
nalnej z prośbą o nadesłanie wcześniejszych
zamówień, celem uniknięcia jakichkolwiek
komplikacji w otrzymaniu biletów. W nie­
dzielę o godzinie 4-tej popołudniu po cenach

zniżonych ,,Mężczyzna i kobieta" wyborna
komedja W Lakatosa w doskonalej inkar-

nacji pp. Koreckiej i Meliny w rolach tytu­
łowych. Wieczorem o godzinie . 7,30 melo­
dyjna i wesoła ,,Zemsta Nietoperza". Sta­
ranność Wykonania, pomysłowość insceni­
zacji i pełna temperamentu dyrekcja K. Le

wickiego uwydatniają należycie piękno i

świeżość partycji J, Straussa. W poniedzia­
łek premjera szampańskiej komedji Savoira

,,Wielka księżna i chłopiec hotelowy", która

obiegła wszystkie Sceny europejsk,ie, cie­
sząc się wszędzie niebywałem powodze­
niem. Na naszej scenie ,,Wielka, księżna11 o-

trzyma pierwszorzędną obsadę. W rolach

tytułowych pp. Iza Kozłowsk,a i Stępowski.
Nadtą udział biorą pp. Dehnelówna, Pod­
górska, Andrzejewski, Kaden, Lochman, Ła­
piński, Łuszczewski i Miłecki. W akcie III.
na dancingu solowe produkcję, wykonują
pp. Órszańska, Popielewsfca i Fabian. Bisty;
seruje M, Melina, Dekoracje St, Węgrzyna.

— Osobiste Zn,ana w szerokich kołach spo­
łeczeństwa bydgoskiego obywatelka pan; L,
Weynerowska, żona chlubn!e zapisanego w dzie­
jach Bydgoszczy przemysłowca, przebyła w o-

statnich dniach ciężką chorobę, która poważnie
zagrażała jej życiu. Jak się obecnie dowiadu­
jemy, kryzys miną,ł szczęśliwie i jest nadzieja,
że la hojna, dobrodziejka wielu instytucyj dobro­
czynnych Bydgoszczy prawdopodobnie odzyska
zdrowie.

Nie wszystkim pewnie wiadomo, że w 1918 i
1919 r. szkolnictwo polskie w Bydgoszczy or­
ganizow’ało się za pieniądze państwa Weynerow-
skich. Ofiarodawcy nie życzyli sobie podania
tego faktu do publicznej wiadomości, bo ofiar­
ność ich nigdy nie szukała rozgłosu. Niemniej
uw’ażamy sobie za obowiązek powiadomić obec­
nie o tem społeczeństw’o, aby zrozumiało zado­
wolenie nasze, że Bóg przywraca zdrow’ie tej,
która z szczerego i głębokiego patryótyzmu
zawsze czyniła dobrze tam, gdzie jej polskie i

pełne w’spółczucia dla biedy serce kazało.

- Na usługach żydów. Donoszą nam, że

niejakaś pani Muchowiczowa, pochodząc-a z

Małopolski, a posiadają,ca dom przy ul, Dłu­
giej nr. 1 .9, swoich lokatorów’ Polaków w’y­
rzuca jednego po drugim, a, na ich miejsc,;
wpuszcza żydów. Ta ,,staropolska matrona"
oddała już dwa składy frontowe żydom, a

i mieszkania zajmują przeważnie żydzi.
Świeżo nawet mieszkanie po p, Goździku

oddała na bank żydowski,
Stojąca już nad grobem, ,,matrona11 ta

nie zdaje sobie widocznie sprawy z tego, że

na siwą swoją głow’ę ściąga przekleństwo tu­
tejszego polskiego społeczeństwa,, które z

podobną Polką nic wspólnego mieć nie
chce. W przyszłości pani M. może śmiało
chodzić na nabożeństwa do bóżnicy, jeżeli
jej żydzi milsi od Polaków-katolików.

Wobec coraz groźniejszego zalewu ży­
dowskiego prosimy Czytelników naszych,
aby nam donosili o każdym wypadku za­
przepaszczania polskich placówek w ’Ęce
żydow’skiej a my nie omieszkamy sprzedaw­
czyków napiętnować.

Rozwój" przysłużyłby się spraw’ie _ pol­
skiej, gdyby na wieczną rzeczy’ ,pamiątkę
wydał ,,czarną księgę" sprzedawczyków’-
dawniej w ten sposób wcale skutecznie pięt­
nowaliśmy tych, którzy ziemię polską za

przepaszczali, więc i dziś ,,lekarstwo11 takie

odniosłoby niezawodnie pożądany skutek.

- nim o św. Franciszku z Asyżu. Z

kaneełarji św. Trójcy dow’iadujemy się, że

w pięknie odnowionym Domu Katolickim na

Wilczaku (Nakielska l, pierwszy przystanek
tramw’ajowy za Szkol;i. Przemysłową) w’y­
świe,tlać się będzie wspaniały film ,,Zycie
i śmierć św. Franciszka z Asyżu". Wielki
ten film przedstawia w 6-ciu aktach świe­
tlaną postać Biedaczy’ny z Asyżu, był wy­
świetlany we Włoszech, Niemczech, Austrji.
a u nas w Polsce w Warszawie, Poznaniu

i Krakowie i wszędzie cieszył się olbrzy-
miem pow’odzeniem.’ U nas w Bydgoszczy
pierwszy raz będzie ten film wyświetlany
we wyżej wymienionym Domu Katolickim

od 9-go hm. do czwartku, 13-go bm. i to

dw-a razy dziennie; w niedzielę, o godz. 6-tej
i 8-m.ej wiecz. a w dnie powszednie o godz.
4,30 (dla młodzieży) i o godz. 8-mej. Bilety
w cenie od 50 gr. do 1,50 zł można nabyć w

biurze parafji św. Trójcy i przy kasie. Dla

młodzieży szkolnej zniżone są ceny biletów’

na, 30 gr. Ponieważ zainteresowanie się Po­
wy,ższym filmem jest, ogromne, dlatego na­
leży się zaw’czasu zaopatrzyć w bilety.

— Bydgoski Klub Wioślarek urządza dn.
15 bm. w sali Resursy Kupieckiej wieczorek

towarzyski. W komitecie wre praca, bo go­
sposie pragną uprzyjemnić czas gościom
swoim. Wstęp ściśle za zaproszeniami.

— Prof. Juljusz Marso udziela lekcji
śpiewu solowego tylko w czwartki, piątki i

soboty, ul. Śniadeckich 1.
— Sympatycy ,,Sokoła" gniazda Wił-

czak-Okolę proszeni są o pofatygowanie
się dziś, w sobotę, w’ieczorem do sali Klei-

nerla na, wieczorek połączony z zabawa, ta­
neczną. Nie odmówmy sokołom moralnego
i materjałnego poparcia!

— Do właścicieli samochodów i anto-

dorożek miasta Bydgoszczy 1 okolicy. Zwra­
camy uwagę pp. właścicielom, że Społeczne

-B iuro Pośrednictwa Pracy Związku Szofe
rów’ przy Chrześcijańskim Zjednoczeniu Za-
wodow’em mieści się w Bydgoszczy ul.

Dworcowa 2, tel. 1299, dokąd należy przy
zaporzebowaniu sił z,awodowo-szoferskich
się zgłosić. Społeczne Biuro Pośrednictwa
Pracy prowadzi rejestrację ^bezrobotnych
szoferów’ yedług wieku, stanu, rodzinnego i

kwafilikacji. zawodowej. Upraszamy w ra-

zapotrzebowaniu . sił zaw,odowo-szoferskich
piśmiennie, osobiście względnie telefonicz­
nie z pow?odu w’ymaganych kwalifikacji i

warunków-.
— Wieczorek chryzantemów na Czerwo­

ny Krzyż. Dziś, w sobotę odbędzie się w sa­
lach Hotelu pod Orłem tradycyjna zabawa

je,sienna pod nazwę. ,,Wieczorek Chryzante­
mów". Orga.nizacja zabawy spoczywa w rę­
kach pp. gen. Ehrbarowej, dyr. Konopiń­
skiej. dyr. Rogalskiej i dyr. Skalskiej. Po­
cząt,ek zabawy o godz. 10 w’iecz. Wstęp 3 zł.

Strój wieczorowy. Nie wątpimy, że ta trady­
cyjna zabaw’a uda się, jak zwykle, dosko­
nale.

_

Ostre strzelanie bojowe. Komunikują,
iż 61 p. p . Wlkp. przeprowadza na strzelnicy
bojowej 15 D. P. na placu ćwiczeń Jachcice
w dniu 10 października br. ostre strzelanie

bojowe. Drogi w tym kierunku będą strze­
żone przez posterunki w’ojskowe.

- Dokąd spieszysz, przyjacielu? Do sze­
wca i kraw’ca, aby mi buty i ubranie ,,wy’­
polerowali", lxi w niedzielę, 9 bm. Tow.
Czeladzi urządza w Resursie Kupieckiej za­
baw’ę jesienną. Pójdź zemną. tam się dobrze

zabaw’isz!
— Ostrzeżenie, W ostatnich cza,sach poli­

cja stwierdziła dwa wypadki zfingowanych
kradzieży. Ostrzega się więc przed podobne,
mi kombinacjami, gdyż winni będą piętno­
w’ani publicznie i pociągani do odpowie­
dzialności karnej.

- W ostatniej chwili przypominamy o

zabaw’ie jesiennej, którą urządza Towarzy­
stwo śpiewu ,,Odrodzenie", chór przy ko­
ściele św’. Wincentego a Paulo dziś, w sobo­
tę, dnia 8 października br. w salach p.
Baeckera (da,wn. Patzer) przy ul. św. ’Trój­
cy, urozmaiconą występami chóru i różnemi

innemi niepodziankami. Każdy 50 gość o-

trzyma przy wejściu małą, niespodziankę.
Bratnie koła śpiewacze oraz obywatelstwo
i sympatyków jak najuprzejmiej zaprasza
zarząd i komitet,. Przygrywać będzie dobo­
row’a orkiestra, Jazzband. Początek o godzi­
nie 7-ej wieczorem.

— Wieczornica humoru i śmiechu w

Strzelnicy! Kto chce się uśmiać i zabawić,
niech się uda do Strzelnicy, gdzie Tow.
Chóru Kościelnego M. B. N. P. ze Szwedero­
w’a urządza przedstaw’ienie i zabawę w nie­
dzielę. dnia 9 bm. o godz. 4 popołudniu. Je­
żeli na poprzednich w’entach i zabawach u-

rzadzanych przez młodzież kat, ze Szwede­
rowa nie brakło humoru, to w niedzielę na

sali w’ Strzelnicy będzie go w obfitości dla

każdego. Zabawa rozpocznie się o godz 6,30
m. do której przygryw’ać będzie doborowa
orkiestra. Łaskawą publiczność i życzliwych

i przyjaciół uprzejmie zaprasza komitet,

— Zamknięcie ulicy Mostowej dla ruchu

kołowego. Ze względu na rozpoczę-cie robót

związanych z wymianą szyn tramwajow’ych
na ulicy Mostowej, zamyka się z dniem il

października br. wyżej podaną ulicę dla ru­
chu kołowego i to od godziny 22-giej do 8-ej
rana. Ruch kołowy i pieszy winien się od­
byw’ać w podanym czasie drogą okrężną.

— Zawody wewnętrzno-klubcwe Harcer­
skiego Klubu Sportowego. Jutro, w niedzie­
lę, odbędą się zawody wewnętrzno-klubowe
Harcerskiego Klubu Sportowego w konku­
rencjach lekko-atletycznych, jodnocześnig
odbędzie się mecz piłki nożnej między Har­
cerskim K. S, a Sokołem I. i mecz w piłkę
ręczną ze szkołą Oficerską. Zawody zapo­
wiadają się b. interesująco i odbędą się bez.

względu na pogodę. Początek o godzinie 13

na boisku Szkoły Oficerskiej.
— Placówka Bydgoska Związku Haller­

czyków, naw’iązując do artykułu poprzednio
już podanego, pozwala sobie przypomnieć
Szan. Obywa.telstwu miasta Bydgoszczy i

i sympatykom o zabawie jesiennej, która

odbędzie się dnia 15-go października, br. w

sali Patzera. Do tańca, przygrywać będzie
kompletna orkiestra Drużyny Błękitnej. Ze

względu na to, że cały dochód przeznacza
się na urządzenie gwiazdki dla dzieci i sie­
rot cz!cnkowy, Apeluiemy do Szan. Obywa­
telstwa o poparcie i liczny udział.

Koncerty w kawiarni nBristol", odkąd
tam gra arystyczny zespół p, Kłobuckiego,
rodowitego Bydfjbszczanina, cieszą się zna­
czną frekwencją, szczególnie niedzielne kon­
certy południowe. Lokal czysto utrzymany
stał się ulubionem miejscem pobytu sfer to­
w-arzyskich z miasta i najdalszej prowincji.

Piotruś Lejkin, który gra na ksylo­
fonie w restauracji ,,Lourre" przy ul. Gdań­
skiej 143, liczy zaledwie lat 7, cieszy się o-

gromnym powodzeniem. Poniew’aż Piotruś
nie długo już pozostanie w Bydgoszczy (zw’ra­
camy uwagę na dzisiejsze ogłoszenie), a

liiedopożałowania jest usłyszeć jego grę na

rzadkim u nas instrumencie.

W sprawie
Dnia Katolickiego.

Przypomina się poszczególnym zarządom
parafjalnych Lig katolickich, ażeby za­
wczasu przygotow’ały udział bractw i to­
warzystw’ w’ obrębie sw’ej parafji do udzi,a­
łu w pochodzie i zebrania manifestacy!-
nem w Dniu Katolickim w niedzielę dnia
38 października br. Punktem zbornym, skąd
pochód w’yruszy o godzinie 12 przez ulice

Mostow’ą, Jagiellońską, Kordeckiego i Św
Trójcy do ogrodu Patzera z orkiestrami na

czele. Tu podczas zebrania manifestacyj­
nego wygłosi stosowne przemówienie o ak­
cji katolickiej p. Jabłoński z Gdańska, zna­
ny mówca z uroczystości podczas ostat­
niego zjazdu PZK. w mieście naszern. O

orkiestry winny postarać się zaw’czasu za­
rządy Lig parafialnych dla swej grupy.
Na Szwederowie i Bielawkach obejmuje
kierownictwo komitet Dnia Katolickiego
tamtejszych parafji.

Sekreta!jat Ligi Katolickiej
na miasto Bydgoszcz.

ULTRA-RAYOR
usuwa najbardziej przewlekły katar w

ciągu 10-20 minut prz.ez naśw,’ietlanie
błoń nosowych niebieskiemi, ciepłemi
promieniami, pr?y pomocy baterii kie­
szonkowej. — Leczenie odbywa się bez

chemikaljf.przeto jakiekolwiek szkodliwe
następstwa są wykluczone.

ULTRA-RAYOR 2S988
jest to nowy wynalazek opatentowany,
przez całą ludzkość z radością powitany.
Prospekty oraz orzeczenia lekarzy spe­
cjalistów wysyłamy na życzeń e.

ULTRA-RAYOR
jest do nabycia we wszystkich składach
sanitarnych, aptekach i drogerjach lub

wprost n generalnego zastępcy

W, !Bffl i S-il!i, tetóa 2
sk}ąd aTiyka?ów safLlanio-hi:pen cznyth.

Aparat z baterią wysyła filę za zalicz, za z?, tft.

- Firma Wawrzyniak 1 Bybski, handel

skór, ul. Sienkiewicza 16 przenosi sw’ój inte­
res z dniem 10 października na ul. War­
szaw’ską 24. Polecamy powyższą firmę, mo­
gącą śmiało konkurować co do ceny, jak i

jakość} tow’aru z żydowską konkurencją.
Zwracamy uwagę na ogłoszenie.

— Przyjmowanie odzieży na rzecz ofiar

powodzi w Małopolsce odbywa się w lokalu

Czerwonego Krzyża przy ul. Krasińskiego 13
oraz u Sióstr Miłosierdzia przy ul. Saroszkol-

nej 4.
— Trzy mieszkania do oddania. Pani

starościna Niesiołowska przy ul. P- -ckiej i,
wskaże łaskawie trzy mieszkania dv. ^poko­
jow’e z kuchnią, umeblowane, ogrzane kalo­
ryferem, do objęcia od 1 listopada. P. starości­
na przyjmuje interesentów’ o 2 godzinie

— Wieczorek z tańcami Francuskich

Kursów Rządowych odbędzie się w niedzie­
lę, dn. 9-go w’ Klubie Polskim przy ul. Ciesz­
kowskiego 2. Proszeni są uczniow’ie dorośli

oraz osoby przez nich wprowadzone. Za le­
gitymację służy karta wpisow’a. Początek
zabawy o godz. 7-ej. — Strój dow’olny. (24070

— Czemu pan redaktor pisze panu
marszałek wytyki, że w Polsce nie jest
porządku? Wszystko naraz nieda sze

zrobić. Sanacji poęzeba robić po kolei, po
starszeństwu. Pan Mostowicz z ,,Rzecz­
pospolita” dostał już sw’oje smary. C .:er -

pliwości a przyjdzie kolij i na pana. Ja
sze nawet dziwie, czemu oni panu nie

zrobili pierwszeństwa-. Nu, chyba że sto­
lica ma już takiego przywileju, że od ni

wszystko zaczyna. Ale Bydgoszcz musi

być na. drugim placu, albo ,nima żądny
sprawiedliwoszczy w tym majowy gabi­
net.

Jak pan mówi, że ja panu.życzę co

złego? Niech mi Bóg pokarze na moi

żony... Co pan miszli, że wziąść wały
od Belwederu - to nie jest karjery na

przyszłość? Zrobi sze inny gabinet, to

pan pójdzie, pan mu odsłoni swoi krzy­
wdy i poprosi jakó nagrody o teki’skar-

bowy albo handlowy. Jako męczennik
za rzędów sanacji bedzi pan miał do te­
ki pierwszego dostępu. Naco pan nie

zasłużył z g!owem, to pan zarobił z czem

innem.

Jaby także chciał mieć taki szparka-
sy na zasługi narodowe. Ino ja czerpie
na reumatyzmu w nogach i boje sze o

tabes albo o innego paraliżu. Ma. mi tra­
fić apopleksji to lepi w głowy, jak w

nogi. U nas bez głowy można zrobić kar­
jery. a bez nogów ani kroku sze nie ru­
szy.

A jeżeli pan redaktor chce współszu-
ftować ze sanacyjnym gabinet, to musi

pan mieć bardzo dyskretny natury i nie

pitać sze co chwile, kto temu sprawi!
w’ały, albo o tamtemu kto go zagubi!.
Pan wi, że nawet nasz kat ma przy e-

gzekucji maski na gęby. Więc jak pan
może żądać, aby inni obiwatele robili

to samo z otwartym przyłbicem? Najle-
pi jest, jak ich nikt niezna. Opinji pu­
bliczny pow’inno wystarczyć, jeżeli wi,
kto jest delikwent. Ona woli jego zna-ć

niż egzekutora.
Pan redaktor zna najnowszego wicu

na pytanie: co bedzi pierwy, naszy po­
życzki czy sądny dzień? Jak... sądny
dzień? Nie, pan sze omilał. Pierwy be­
dzi pożyczki. Bo jak archanioł zatrąbi
na ostatecznego sądu, to wtedy Amery­
ka zrozumi, że to jest już ostatni go­
dziny do zrobienia z nami byznesu.

1i TAJEMNICA ISTNIENIA
Kolosalny współczesny dramat na

tłe reinkarnacji. Genjalna reżyserja
CECSL B. de MILS,E’A.

Dziś (sobota) poraź ostatni

,,Meli, miffl mc!i macceii".
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Złotym Medalem
nagrodziła KOMISJA WYSTAWY Przemysłu Hotelowego,

Restauracyjnego i Cukierniczego, patentem zastrzeżone

MYDŁO

BENZOLOWE

o czem Szan. Odbiorców zawiadamia

jbsr

Spółka Akcyjna
POZNAŃ, Aleje Marcinkowskiego 5.

Rozwydrzenie dzielnicowe.
Wielkopolanie i Pomorzanie są niepożądanym elementem

państwowym.
Znana z ekscentryczności literatka M.

Jehanne Wielopolska osiadła w Wiel

kopolsce na ja!dej ś resztówce pod Po­
znaniem (Sierosław) i z tej siedziby
wysyła do ,,Głosu Prawdy" raz po raz

zatrute strzały przeciw Polakom z b.

dzielnicy pruskiej. Przed paru miesią­
cami pisała, że np. cały Poznań pach­
nie — mydłem, bo tu ciągle szorują i

czyszczą. Pani Jehanne wołałaby oczy­
wiście, żeby tu pachniało brudem i ży-
dostwem. Zapachy te są jej widocznie
milsze niż mydło, którego zużycie jest
podobno miarą cywilizacji.

Ujęło -się za ,;prusakami" trochę ,nie­
fortunnie ,,Słowo Pomorskie", którego
odpo-wiedź J. puddaje zjadliwej kry
tyce. Twierdzi ni mniej ni więcej jak
że Polacy z pod zaboru pruskiego nie

umieją po polsku, a posługują się
,,straszliwą gwarą". Dowód na to twier­
dzenie znalazła w... ,,Słowie Pomor­
skiem", które redagowane przecież jest
przez ludzi z innego zaboru przybyłych

Nie ma pani Jehanne ani słowa potę­
pienia dla tych, którzy nas nazywali
,,tu i owdzie pruskimi wołami, świńmi

itp. zwierzętami". Pisze natomiast na

zakończenie swych mocno naderwanych
wywodów co następuje:

,,Możecie przystąpić do tzw. Sanacji
lub nie (ostatecznie narazie jako ele­
ment państwowy nie jesteście tak
bardzo upragnieni...), ale po polsku
uczyć się musicie. Nie tam leży
triumf niemców największy, że my
się sprzeczamy miedzy sobą o to i

owo, ale tu właśnie, żeście sobie dali

wyrwać bogactwa języka ojczystego.
Nie wymyślałam wam nigdy, żeście

pruskie woły itp. zwierzęta, ale to

wam przypomnieć muszę, że od zwie­
rząt różnimy się... mową."

Tak pisze kobieta, która niestety do­
brze włada piórem, ale która nadużywa
go niestety do szkalowania tych, po­
między którymi osiadła, nabywając zie­
mię, którą może zasłużeńsi od niej po­
winni byli otrzymać. Jeżeli tak bardzo

swego wielkopolskiego otoczenia niena­
widzi, to przecież ma wolną drogę do

tego raju, z którego przybyła. Nikt jej
nie zmusza siedzieć na wielkopolskiej
ziemi, owszem, z milą chęcią takich

,,kulturtragerów" się pozbędziemy.
Zwykle bywa tak, że przybysz stara się
dostosować do otoczenia i podnieść je­
go poziom, o ile do tego jest zdolen,
pani Jehanne robi odwrotnie. Ma pre­
tensję, aby w.szystko dokoła niej do niej
się dostosowało. Podobna pretensjonal­
ność napewno dodatnio na otoczenie

nie wpłynie, a wypociny histerycznej
pisarki pogłębią nie zasypaną jeszcze
należycie przepaść dzielnicową.

Wypomina nam pani Jehanne na­
szych endeków, ale ci przecież są pa-

trjotami, choć trochę pomylonymi i nig­

dy ich porównać nie możra z ,,krajana
mi" jej, wśród których talii jest nad­
miar komunistów, że ich stale do b.

dzielnicy pruskiej przysyłają, aby tu

krzewili idee sowieckie, cc im się jed­
nak nie udaje.

Złą pani robotę robisz, p::ni Jehanne,
a źle robi ,,Glos Prawdy)1, :e te eluku-

bracje umieszcza. Czy i oi uważa, że

ludność b. dzielnicy pruskej nie jest
,,tak bardzo upragnionym11 da państwa
elementem? Nam zdaje się, :e rzecz się
ma wręcz przeciwnie i myśl państwowa:
właśnie w naszej dzielnicy ntjsilniejsze
zapuściła korzenie. Szkalowa,niem, nie

mającem sensu i nie grzesząem znajo­
mością historji tej dzielnicy, nyśli pań­
stwowej się nie pogłębia.

=k

Przy tej okazji wspominamy o innych
objawach dzielnicowego zaperzmia. Nie­
daw?no temu pewien inżynier v Bydgo­
szczy (nazw?isko jest nam znani) powie­
dział, że żyd galicyjski jest mr milszy
niż Polak z fo. dzielnicy pruskiej W in

nym przypadku nawet pewiei sędzia
który szczególnie w?inien być pąyściąg-
!iwy, w?yraził się w sposób wielo ujem­
ny o ludziach, którzy za czasów liewoli
dla polskości pracowali. Nawet lewien

wyrok sądowy (tym razem nie z Byd
goszczy) wziął pod uwagę antagnizmy
dzielnicowe i mocno obciążtącego
urzędnika uwolnił, ponieważ zez:awali

woźni, rzekomo dla Małopolan źleuspo-
sobieni, a ów urzędnik znowu bł dla

Małopolan przychylnie usposobi(my,
tem się wykręcił od kary. Speklacja
się udała.

Czy podobne fakty mają się prz?czy-
nić do zatarcia różnic dzielnicovych?
Niech to osądzą ludzie uczciwi : po­
śród tych, którzy z innych dzielne tu

przybyli nie z zamiarem odgrywani tu

roli ,,kulturtregerów", ale z chęciąsłu-
żenia wspólnej Ojczyźnie.

.

-

.

Humor i satyra.
Zegar.

,Pan Gryps zanosi sw?ój wielki zgar
ścienny do reparacji. Poci się barizo.

— Powiedz mi pan — zaczepiano
w?tedy znajomy — czy pan nie posi.la
zegarka kieszonkowego ?

Podziękowanie. i

— A więc pan wyciągnął mego sna

z wody?
— Tak jest.

’

— Bo nie widzę jego czapki... j,

Nowa suknia. a

— Ale twoja mamusia będzie zła, ’dy
cię zobaczy w sukience o tak g}ęboftn
dekolcie. "

c

— A tak! Będzie zła! Bo to jejłu-
kienka.U - -- -e

,,Walka” o Izbę Pomorską.
Podając do wiadomości szereg rzeczo­

wych uchwał, zapadłych na zjeździe
Kupiectwa Pomorskiego w Brodnicy, po

minęłem na razie milczeniem uchwałę,
dotyczącą losów przyszłej siedziby Izby
Pomorskiej, a ,,narzuconą11 przez cier­
piące na manję wielkości pewne sfery
grudziądzkie.

Już tytuł rezolucji ,,przeciwko Izbie

Bydgoskiej11, mówi sam za siebie a cóż

dopiero początkowy teks’t uchwały, spre­
parowany ad hoc buńczucznie i groźnie
a jednak w rzeczywistości płytko i ja­
łow?o. ,

Tekst ten zaczyna się słowy: ,,W wal­
ce o przyszłą siedzibę Pom. Izby Przem.

Handlowej. ...Zjazd ośw?iadcza w imie­
niu całego handlu pomorskiego jasno
i zdecydowanie przeciw?ko ustanowie­
niu siedziby tej Izby w Bydgoszcz}?, jako
ośrodka mającego dla Pomorza znacze­
nie drugorzędne.11

A więc dzięki ,,politykomanj=" jedno­
stek z Zarządu Głównego przeforsowa­
no ,,walkę11 z Bydgoszczą, argumentując
pustym frazesem, iż Izba Bydgoska, a

więc Bydgoszcz ,,dla Pomorza posiada
znaczenie drugorzędne"... Chwała Panu

Bogu, że rezolucja ta o podkładzie wojo­
wniczym, dostatecznie charakteryzują­
cym autora odgrywającego rolę Napo­
leona ,,na Grudziądzu", nie przeszła
zbytnio ,,po mas!ę" na zebraniu delega­
tów, jakniernniej na plenum zjazdu.
Jeżeli do tego dodamy 25 % nieobecnych
organizacji i cały łegjoń, zrażonego po-
litykomanją jednostek z Zarządu nie-

zrzeszonego kupiectwa pomorskiego —

to rezolucja ta nie będzie echem ,,całego
handlu pomorskiego".

To powinno być otuchą dla sfer nale­
życie doceniających znaczenie zlania

obecnego okręgu nadnoteckiego z Pomo­
rzem.

Nie o ambicję i to wybujałą pewnych
jednostek chodzić tu musi, lecz o inte­
res ogółu całego społeczeństwa pomor­
skiego.

I gdyby autorzy tej rezolucji powodo­
wali się powyższą intencją, nie popeł-

nili by( tak żakowskiego wybryku, jak
zlekceważenie roli Izby Bydgoskiej dla

Pomorza. Wszak najlepszym argumen­
tem w każdej kalkulacji, to cyfry i o
tem zawodowy kupiec nie zapomina. A

cyfry te zaświadczą, iż aranżerowie

buńczucznej rezolucji jeszcze mają żół­
to w dziubkach.

Wpływy na rzecz Izby w Grudziądzu
za 9 miesięcy roku 1926 wyniosły 81 000
zł. na rzecz Izby w Bydgoszczy 143 000

zł. Jasnem jest, iż nie może być ta

ostatnia w stosunku do pierwszej dru­
gorzędna. Dla całego zaś Pomorza nie

może być obojętnem, iż Izba Bydgoska
ma własny swój gmach i budynek dla

liceum handlowego.
Nie może być również bez doniosłego

znaczenia i to, że ta Bydgoszcz leży na

pierwszorzędnych szlakach kolejowych,
łączących Wschód z Zachodnią Europą,
że jest bazą północnego szlaku wodnego
Europy centralnej, łączącej Wisłę z

Odrą. Również komunikacja Bydgo­
szczy z Pomorzem jest lepsza niż Gru­
dziądza, który leżąc na prawym brze­
gu Wisły posiada jedną tylko linję ko­
lejową dla komunikacji z połaciami le­
wego brzegu Wisły. Zresztą te właśnie

warunki spowodowały, że w Bydgo­
szczy powstały największe hurtowni(
bławatów, galanterji, artykułów spo­
żywczych i kolonialnych itp. Dla świa­
ta kupieckiego nie może być obojętną
komunikacja, bo czas, to pieniądz. A

tą ,,śpiesznością" w komunikacji z Po­
morzem Grudziądz poszczycić się nie

może.

Kupiec pomorski namacalnie zrozu­
mie korzyści wcielenia Bydgoszczy do

Pomorza, skoro na rzecz samorządu
krajowego miast dzisiejszych 7,35 zł,

płacić będzie najwyżej 5 zł. Surmy bo­
jowe aranżerów z Grudziądza zbudzą
zdaje się ze snu całe społeczeństwo po­
morskie, które głosem donośnym zapro­
testuje przeciw wszczynaniu walki tam,
gdzie usilna praca i wytężony umysł
zdobywać winny dyplom na pierwszo-
rzędność. S. 5-ki.

tfonosf.-

Szanowna Redakcjo!
Gdym tedy Dziadkowi powiedział, że

ma wąsy długie, ałe rozum krótki, to tylko
wedle tego, że Dziadek dał mi parol żoł­
nierski, obeszło się bez poturbowania mo

jego cyferblatu. Powiedział mi stary jed­
nak:

— Całe twoje gadanie, Jacku, jest (z
przeproszeniem) do bani. Gadziny dokoła

mnie, a ty chcesz, abym ja był jakąś wy­
jątkową istotą. Gdybym wiedział, że nie­
przyjaciół dobrem słowem nawrócę, to juści
wołałbym język forsować, niż np. pałką
prasową nad głowami im migać. Ale jak
gwiazdy gębą nie zdmuchniesz, tak i wście­
kłego psa morałami nie przekonasz. Kąsają
oni, kąsam i ja. A że siła i władza po mojej
stronie, więc skowyczą i na bezprawie się
żalą. Com zrobił, com zawinił? Na zdraj­
cach i na złodziejach rękę kładę. Może ona

i za ciężka, ale biada, ktoby chciał w tych
czasach dziewięciu łotrom odpuścić dla jed­
nego sprawiedliwego. Za wiele nagroma­
dziło się nieprawości, za wiele, aby przewi­
ny na uncje mierzyć i zatwardziałość serc

miłosierdziem kruszyć. Wolę za srogość być
potępion, niż za zbytnią dla zbrodni pobłaż­
liwość. Z krwi serdecznej i z wiekowej po­
kuty zmartwychwstała ta biedna Ojczyzna.
A gdy za błędy ojców pokolenia całe Cier­
pieć musiały, to czyż godzi się i teraz jesz­
cze zdrajców oszczędzać, aby na nowe ofiary
narzekań nie było? Gdy lekarz gangrenę

wycina, to i zdrowe mięso dokoła wybrać
musi, aby się rana na nowo nie zajadziła.
Takim lekarzem jestem i ja. Niemogę czy­
nić wbrew woli Bożej i prawom dziejowym,

Zastanowiłem się mocno nad temi sło­
wami, ale poznawszy, że Dziadek stracił

miarę swego posłannictwa, tak mu odpo­
wiedziałem:

- Dziadziu, posłannictwo Twoje uderzy­
ło Ci ździebko na mózg i przestałeś roze­
znawać między sobą a Ojczyzną. Nieprze-
czę, żeś człek opatrznościowy, ale sam o

tem wiedzieć ani wierzyć w to nie powi­
nieneś, bo sąd o rzeczach zatracasz i jesz-
cześ z królem francuskim zawołać gotów:
państwo-to ja! Generałów przydługo wię­
żąc, sobie oflgujesz, nie względom na dobro

Rzeczypospolitej. Gdy naród o Zagórskiego
pyta, czemu milczysz,? Bo pyszny jesteś i

ani złej myśli o sobie dopuścić nie chcesz,
choć więksi od Ciebie dla racji stanu kró­
lów usuwali, nie generałów. A dekret pra­
sowy kogóż osłania, jak nio Ciebie i Two­
ich? Dawną ustawą państwo dostatecznie

chronione było, ino rzetelnie a mocno wy­
konywać ją należało! Za demokratę się po-

dajesz, choć zakapturzonym despotą jesteś.
Bo rozumiałbym, gdybyś posłami poniewie­
rał, jako że oni na Twój szacunek nie za­
sługują. Ale Ty Sejmem pomiatasz, ustro­
jowi republikańskiemu szkodę czyniąc. A’

cóż Ci Senat zawinił, spokojny bo bezzębny,
a od Sejmu o całe niebo powściągliwszy?
W sprawie pożyczki powiedział Twój Bar­
tę!, że jesteśmy twardzi, bo to już taka na­
sza natura. Dziadziu, nasza twardzizna tam

się kończy, gdzie się miękisz zaczyna. A te­
go, miękiszu mamy tyle, że włosy stają na

głowie. Pułkownik Sławek na zjeździe w

Dzikowie nazwał Cię genjalnym improwi-
zatorem. Bodaj go kule biły! W tem sęk,
Dziadziu, że za dużo improwizujesz a za

mało przemyślasz. Na Akademję Literacką
swoje placet dałeś i na jej protektora się
wysuwasz. I któż to zostanie tym Nieśmier­
telnym pod Twoim patronatem? Mydłki le­
gionowe i koguty belwederskie, piejące le­
wicowe peany. Komisje, Kontrole, Trybu,
nały i ine urzędy powstają jak grzyby po

deszczu, ale im więcej Rad, tem obywatel
większy dziad. Czytałeś o tem, Dziadziu,
jak to Składkowski, ze swoim automobilem

w bagno wjechawszy, buty zezył i wehikuł
z błota, wyciągnął? Idźże i Ty w jego s!ady,
z!azuj z Twoich koturnów, a jeszcze czas,

abyś Rzeczpospolitą na twardym, postawi!
gruncie. ’";"-- .... .,-._.

- -
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niaiska Kasa Oszczędności ]alto wySifoy czynnik
naszego życia gospodarczego.

Zniszczenie wywołane inflacją, przemija powoli. -- Rosną oszczę­
dności i liczba oszczędzających. - Co uniemożliwia udzielanie

długoterminowego kredytu? — W 8 miesiącach 2 miijony zło­

tych na zasilenie przemysłu, handlu i rękodzieła. - Zmiana

statutów dla M. K, Oszczędności wolną ręką w polityce finan­

sowej.

Bydgoszcz, 7 października.

Pisaliśmy niedawno o obostrzeniach, ja­
kie zaprowadzone zostały w manipulacji
Miejskiej Kasy Oszczędności celem zapo­
bieżenia nadużyciom w tym rodza.ju, jakich
,się dopuścił praktykant Grzelachowski.

,Wiceprezydent dr ChniielarSki, któ-remu po­
wyższe informa.cje zawdzięczamy, udzieiii
nam jeszcze następujących uwag o M. K. O.

,w ogólności.
— Przed wojną. — rzeki dr. Chmieiar-

ski ,- działalność M. K, O. szła w dwóch
kierunkach: l) gromadzenie drobnych
oszczędności, które ludzie najrozmaitszych,
warstw przynosili dla zabezpieczenia sobie

(spokojnej starości i 2) dostarczenie sobie

terminowego kredytu hipotecznego, eo M.
K. O. pasowało na instytucję o pupilamem
bezpieczeństwie.

Czasy po,wojenne, a głównie inflacyjne,
odebrały Kasie Oszczędności ten wysoce
utylitarny charakte,r. Wartość pieniędzy
topniała z dnia na. dzień, i każdy o tem tyl­
ko myślą!, jakby się przed dewaluacją, za,­
bezpieczyć. Skupowano więe tow’ary lub

zagraniczne waluty, do kasy oszczędności
nikt nic nie znosił. Vice versa j kasa nic

mogła udzielić długoterminowych kredytów,
lxi pieniądz niszczał i dłużnik spła,cał swe,

zobowiązania zdewartościowaną. walutą.
Z tego błędnego kola wywiodło nas do­

piero zaprowadzenie złotego, a przed?:
wsżystkiem jego ostatnia stabilizacja, Idea

oszczędzania odżyła, do kasy poczęły znów

napływać wkładki.
Dowodem tego bodaj ostatni bilans mie­

sięczny z dnia 31 sierpnia r. b. Wkłady
oszczędnościowe wynoszą w tym dniu
594.161 zł. złożonych na 1998 książeczek.
,Tak prędką i znaczną, jest ta poprawa, do­
wodem to, że 1 stycznia br,. stan wkładów
-wynosił 303.107 zł. rożd?ielonych na 1637

ksią,żeczek. Przybyło więc w tych 8 mie­
siącach mimo ciężkiego przesilenia gospo­
darczego, jakie przechodzimy, prawie 400

wkładkujących, a oszczędności się podwoiły.
-- Pan wiceprezydent pozwoli jedno py­

tanie. Dlaczego mimo tak znacznego na­
pływu kapitałów kasa nie udziela znowu

długoterminowych pożyczek, które są, prze­
cież głównym czynnikiem rozwoju gospo­
darczego?

— Właśnie ctaeiałem to wytłumaczyć
i usprawiedliwić. Użycie na ten cel wkła­
dek oszczędnościowych mogłoby M. K . O.
W pewnym wypadku wstawić w, bardzo tru­
dne położenie. Bo obecne wkładki nie na­
pływa.ją jeszcze, jak to było niegdyś, od

drobnych wierzycieli i na dłuższy termin,
lecz są to przeważnie kwoty uzyskane z ja­
kiegoś dajmy na to zlikwidowanego in,te­
resu, które klienci niebawem znów wyco­
fują, by je umieścić w innem przedsiębior­
stwie.

— Więc gdzież kasa ze swej strony lo­
kuje napływające kapitały?

-— Przedewszystkiem w pożyczkach
wekslowych, z któryeh korzysta w pierwszej
,mierze miejscowy handel i przemysł. Na­
turalnie kasa, jako instytucja dające pa­
pilarne bezpieczeńs,two, przyjmuje do
eskontu tylko pierwszorzędny materjał
wekslowy. Że ta działalność kasy jest do­
brodziejstwem dla naszych stosunków go­
spodarczych, zrozumie pan z tego, że w

ośmiomiesię,cznym czasokresie (od 1/1 do

31/8) kasa zaskontowała 3:694 weksli na łą­
czną sumę prawie 2 miljonów złotych. O-

bieg takich pieniędzy w naszem mieście

ma swoje znaczenie.
— Ha, pożyczać łatwo. Ale jak jest z od­

biera,niem pieniędzy?
-- Ku chwale naszego przemysłu po­

wiedzieć muszę, że spłata zobowiązań od

bywa się zupełnie g!adko. Tylko nieznaczna
ilość weksli została zaprotestowana, a i te

ostatecznie dlużniey regulują. Na drogę

sądową musimy się udawać tylko w spora-
dyeznych wypadkach. Powtarzam jednak
i jeszcze raz podkreślam, że kasa przyjmu­
je tylko bardzo dobre weksle.

- Któż są ci pożyczający od Kasy?
- Kasa przy udzielaniu kredytów kie­

ruje się w pierwszym rzędzie zasadą po­
pierania placówek przemysłowych i rze­
mieślniczych, które podtrzymują, lub roz­
szerzają swe war-sztaty pracy, dając tem

samem możność ,zarobkowania szerokim

warstwom tutejszej ludności.
- O udzielaniu kredytu hipotecznego

niema zatem na razie mowy?
- Niestety. A to, jak już powiedziałem,

ze względu na krótkoterminowość wkładek.

Jedynie kapitały składane u nas przez
miejskie zakłady, pozostają w kasie dłuż­
szy czas i opierając się na tych kapitałach
udziela kasa w razie konieczności dłużej
terminowych pożyczek na cele przebudowy
wzg’lędnie dobudowy domów i na ich re -

mont.
— Co pań wiceprezydent, sądzi, kiedy

działalność Kas Oszczędności wogóle wróci
do norm przedwojennych?

— Pierwszym tego warunkiem jest przy.
stosowanie statutów kas do zmienionego
-wypadkami wojny trybu życia gospodarcze­
go. Egzystuje komitet wykonawczy rady
instytucji oszczędnościowych w Polsce, któ­
ry niech tylko uzgodni i wprowadzi odpo­
w’iednie zmiany do postanowień o organi­
zacji władz ka,s oszczędności, które to zmia­
ny mają przedewszystkiem na celu zapew­
nienie kasom większej swobody działa,nia,
głównie w polityce lokacyjnej, a zaraz po-
wieje w tych krępowanych dotychczas prze-
starzałemi przepisami instytucjach świeży
wiatr, i wtedy dopiero i bydgoska Kasa

Oszczędności będzie się mogła w zupełności
dostosować do nowych warunków naszego

życia gospodarczego.

Wystawa przBdwalhoIiolowi w Bydgoszczy.
Wystawa przeciwalkohołiczna, w Byd­

goszczy otwartą, została dn. 5 bm. w gimna­
zjum klasycznem przy ul. Libelta, za stara-

niem znanego krzewiciela abstynencji na

terenie Bydgoszczy, prof. Sygnarskiego, se­
kretarza miejsc, komitetu wystawy oraz

dzięki poparciu wybitnych miejscoyeh leka­
rzy, ze strony duchowieństwa ks. Hanelta.

Składnica abstynencka, która swe ekspo­
naty wystawiła na podobnej wystawie w

Gdańsku, udzieliła ich Bydgoszczy. Mamy
więc na wystawie bogaty materjał staty­
styczny i moc prac naukowych, które z ma­
tema-tyczną ścisłością wykazują fatalne
skutki używania alkoholu. Wystawa po­
dzielona jest na szereg działów, zależnie od

tego, na jakie kierunki życia alkohol ujem­
nie oddziałuje. Dział pierwszy ogólny pou­
cza o samym alkoholu i jego właściwo­
ściach. Dział drugi — o wpływie napojów
alkoholowych na ludzkie narządy we-

wnętrzne(odlewy gipsowe narządów’ we­
wnętrznych normalnych i zmienionych pod
wpływem używania napojów alkoholowych.
Dział trzeci — traktuje o pracy umysłowej
oraz o postępach w nauce uczniów szkół

średnich, zależnie od spożywania piwa.
Dział czwarty mówi o wpływie alkoholu
na rozmaite przestępstwa i zbrodnie (cieka­
wy życiorys nałogowego pijaka). Dział piąty
najważniejszy z wszystkich — traktujący o

zwyrodnieniu i dziedziczności! He to dzieci

ułomnych lak pod względem fizycznym, jak
moralnym musi pokutować cale życie za

opilstwo rodziców. Francja wynarodowienie
swoje zawdzięcza tylko opilstwu. Dział szó­
sty — ilustruje stosunki gospodarcze, dobro­
byt ogólny. - dalej mamy przedstawione
wysiłki walki z alkoholizmem zagranicą :

u nas. V końcu mamy wystawione tabele

statystycjie m, Bydgoszczy — obfity mater­
ia! bąkający o spożyciu alkoholu z lat
1923—26. Ten dział specjalnie powinien za-

iateresoiać obywateli Bydgoszczy, aby ka­
żdy móg się dokładnie przekonać o stanie

ałkoholifnu w mieście.

Ostati dział — to stosunki z życia ro-

dzinneg, zależnie od ho!dowania kieliszko­
w’i prze głowę rodziny, przedstaw’ione w

całej scji obrazków. Jest tam również wy­
łożona )ardzo bogata literatura przeciwal­
koholowa. po groszowych cenach do naby­
cia; niflto tabele statystyczne, specjalnie
nadają? się do uczelni, poczekalni urzę­
dów i Skarży i t, (L, aby tą drogą szerzyć
uświadmienie o strasznych skutkach uży­
wania napojów alkoholowych. Zwiedzają­
cych ;’ystawę oprowadza kierownik p.
Werte student agronomji z Poznania. Wy -

stawa;est otwara od godz. 9 rano do 12 w

połudfo i od 4-8 popoł. aż do 16 bm.

Włączte.

Nic w’ątpimy, że obywatele m, Bydgosz­
czy skrzystają z tej rzadkiej okazji i zechcą
przyjreć się z bliska, tej wystaw’ie. Byłoby
bardz( wskazanem, aby w’ojsko, organiza­
cje sprtowe i inne razem zwiedzały wysta­
wę. Kmitetowi Wystawy Przeciwalkoholo­
wej n:eży szczerze życzyć obfitych p!ortów
w prac. — Przed południem zwiedzają wy­
stawę fłko szkoły, dla szerszej publiczności
przeznczone są godziny popołudniow’e. W

niedzic?ogodz.12wpołudnieio5,6,i7
popołuniu odbędą się na w’ystawie wykła­
dy spe(alnie dla inteligencji. Dotychczas
zwiedzi wystawę przeciętnie 1009 osób

dzienni,

Wystawa Drzewna w ,,obróbce".
Onegdaj zebrał się komitet przygoto­

wawczy ponownie i pod przewodnictwem
r. Tabeau, podjął debaty, dotyczące faktycz­
nego powołania do życia wystawy drzewnej.

Wiceprezydent dr. Chmielarski, jako
szaf,arz dóbr miejskich, gorąco się broni!

przed imprezą, która by mogła kosztować
miasto setki tysięcy złotych, podkreślał, iż
na porządku dziennym dziś jest budowa

elektrowni 1 srpltąla.
To szczelne zamykanie ,,kieszeni" miej­

skiej dało powód do dyskusji to dwa te­
maty: czy wyst-awa ma być czemś do-
raźnem czy stałem i gdzie ma być uloko­
wana. Część mówców wskazywała, na

,,błogosławionej pamięci" teren wy’stawy
wodnej, część na ogród Patzera, wreszcie
osiedla szkoły dokszt.ałcającej i państw,
przemysłowej. Zwyciężała atoli myśl wy­
nalezienia terenu izolowanego, któryby’ sta­
le mógł służyć dla wystaw lub innych po­
dobnych imprez, jak fo jest we Lwowie,
Poznaniu lub Grudziądzu. Tę myśl gorąco
forsowali dyr. Gutwald, red. Sokołowski,
dyr. Tombiński i dr. Wiecfci.

. Przeważeniu szali na korzyść stałego
terenu wystawowego pomogła myśl, rzuco­
na przez dyń TomMnskiego, by wystawę

drzewną połączyć z wystawą architekto­
niczną, co da możność zaangażowaniu się
w tejże szeregu firmom budowlanym tak

krajowym jak zagranicznym. Skoro będzie
teren, eo do zadrzewienia i dekoracji, któ­
rego mamy solenną Obietnicę ze strony Dy­
rekcji lasów pańs,tw, a szereg budowli

parterowych wzniosą, firmy architekto­
niczno-budowlany po zostawałyby otwartą
sprawa budy nku zasadnicz. Ależ i Krako­
wa, a nawet Bydgoszczy odrazu nie zbu­
dowano. Budowa takiego ,,gmachu" mogła
by być rozparcelowana na lata. Zbudować
na razie ,,centrum", a skrzydła z ewentuai-
nemi nadbudówkami piętrowemi pozosta­
wić czasowi. Aby zacząć, ruszyć z miej­
sca, a czas 1 wytrwałość z naszej strony
zrobią swoje.

Komitet zakończy? swe obrady tem, iż

postanowiono znaleźć odpowiedni teren,
obliczyć koszta i obmyśleć system organi­
zacji. W tym celu wybrano komisję ściślej­
szą w osobach p, dyr. Tombińskiego, dr,
Wieckiego, r. Raczkowskiego i przedstawi­
ciela Izby Przem. Iłandl. Dziś podjęte już
będą, poszukiwania, odpowiedniego terenu.

S. S-ki,

_

Harcerska wystawa. Głównym szer­
mierzem we walce z wrogiem ludzkości, ja­
kim jest alkohol, byol i będzie zawsze har­
cerstwo. Przeto postanowiła tutejsza V-ta

Drużyna harcersia przy gimnazjum klas,
urządzić osobny swój dział w gmachu tego­
rocznej wystawy przeciwalkoholowej tj. w

sali gimnastycznej gimnazjum klasycznego.
Piękne ekspona.fr ruchliwej tej drużyny,
mianowicie mo(tele, zdjęcia fotograficzne
oraz liczne pra(c ręczne z obozu nadmor­
skiego zasługuj(, na zwiedzenie ze strony
jak najszerszej publiczności.

- Przedstawienie kinowe na rzecz po­
wodzian nie odjędą się. Magistrat donosi

nam, że zapociedziane na niedzielę, dnia

9. X. 1927 r. osobne przedstawienia w kinach

miejscowych l’a rzecz ofiar powodzi w Ma­
łopolsce się ni’ odbędą,, ponieważ wszystkie
tutejsze kina wpłacały już pewne większe
sumy na rzec: ofiar powodzi.

KtóS toflo nie wie!
żr Ekstrakt Słodowy

,,maltynah
wyrobu Bńwaru J. Gótza w Krakowie,
jest tym jtódkiem odżywczym, który
wskutek wej dokładności w robocie
i dużej zwartości Maltozy i Maltodyk-
stryny, jst idealnym środkiem
odżywcz^n dla dzieci i ozdrowieńców.

Wyłączne zastępstwo

.Mł, B. JftWORIIICRI W RRflROWIE.
Do ni()ycia w aptekach, drogerjacb,
skleiach spożywczych i t. d.

Dla naszej młodzieży.
Nastaną wnet długie zimowe w’ieczory, a

z niemi owa miła atmosfera spokojnego ży­
cia rodzinnego. Cała rodzina gromadzi się
w około stołu przy ciepłym piecu i św’ietle

lampy. Natenczas chętnie garniemy się po
całodziennej pracy do godziw’ej książki.

Zatem polecamy Wam, droga młodzieży,
z bogatego skarbca polskiej książnicy nie­
jedną z tych książek, które w ubiegłym ro­
ku omawialiśmy, a które nadają się na

wspólną lekturę do głośnego czytania.
Dla dziewcząt:
Ireny MrozGWiekieł, Za klasztorną furtą

(cena 2,95 zł).
Marji Reuttówny, W cygańskim obozie

(cena 0,60 zł).
Jnlji Piaseckiej, Obowiązek (cena 3,30 zł).
D!a chłopców:
Bronisł. Włodkówny, Przeciw złej doli

(cena 2,10 zł).
Zofji Sokołowskiej, Zaklęty młyn (cena

0,60 z?).
Jnlji Piaseckie}, Matka Chrzestna (cena,

3,40 zł).
Czyżowskiego, Przygody młodego Eski­

mosa (cena 3,50 zl).
Dla obojga płci polecamy:
M. Rodziewiczówny, Straszny Dziadnnio

(cena 2,40 zł).
M, Mossówny, Za tysiąc lat (cena 4,20 zł),

H. En.

Głosy Czytelników.
Emeryci a 3 proc, podatek gminny!

Przed kilkoma dniami ,,Dziennik Byd­
goski" donosił, że 3 proc, podatelt gminny,
który emeryci i czynni pracownicy prócz 3

proc, podatku dochodowego 3 proc, odcią­
gu na emeryturę, podatku powiatowego,
podatku kościelnego, i 8 proc, podatku od
lokali zamieszkałych wyjątkow’o na Pomo­
rzu i w Poznańskiem opłacają, ma być z

dniem 1. 4 . 1928 w Bydgoszcz,y zniesiony.
Związek emerytów’ i rencistów w swoim

memorjale z dnia 26. 11. 1926 do najwyż­
szych władz rządowych, Sejmu i Senatu
z Wróci! się z prośbą o zniesienie podatków
wyjątkowo obowiązujących emerytów w

wojew. Pomorskiem i Poznańskiem jak
3 proc, podatek gminny, podatek kościelny
i zmodyfikowanie 8 proc, podatku od lokali

zamieszkałych przez emerytów i rencistów
nie pobierających mie(sięczną emeryturę
100 zł, względnie nie użytkujących więcej
jak 2 pokoje i kuchnie.

Sprawa ta dot.ychczas nie została zała,­
tw’ioną, gdyż w Dzień. Ustaw nie była ogło­
szoną. Związek oczekuje rychłego i kor’zyst­
nego załatwienia te,j prośby nie tylko dla

Bydgoszcz,y ale dla obu województw.
Związek emerytów.

W- Cz. Andrzelewski
dsa!?stj, nl. Śniadeckich 11.

Zęby sztuczne, plomby od 4 Złotych
złote korony od 20 zł. (21757

sacra; Pierwszorzędne wykonanie. ...

Z WBłsCgąwąg WodweB.

Piwa Syśi?Gińshis
odznaczono

Byp!omera uznania Miasto Bydgoszczy.
Nie pij innego, dofcątl nic spróbujesz. (21453

Żądaj -w szędzie.
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Z WIELKOPOLSKI i POMORZA
Baczność, rolnicy!

Walne zgromadzenie powiatowe wszy­
stkich członków Kółek Rolniczych na po­
wiat bydgoski, odbędzie się w niedzielę,
dnia 9. października 1927 r. o godz. 2 popoł.
w Koronow!e, na sali p. Gollnika przy

Rynku.
Ze względu na ważność obrad i na zaj­

mujące refer-aty (o mleczarstwie i meliora­
cji) uprasza się o przybycie wszystkich
członków Kółek Rolniczych powiatu byd­
goskiego. Sympatycy mile widziani.

Za Zarząd Powiatowy:
Władysław Perlik Józef Źychliński

sekretarz pow. WTKR . prezes pow. WTKR .

_ ,,Miły synek". Sypniewski Stanisław,
zamieszkały w Rymowie, pow. Wąbrzeźno,
uczeń 6-tej ki. szkoły wydziałowej w Toru­
niu, lat 17, skradt ojcu swemu 554 zł oraz

10 dolarów i zbiegł z domu rodzicielskiego.
Nosił on się a zamiarem wyjechania do An­
glji. Jest on wzro-stu 1,70 mtr., postać krępa,
brunet, ubranie granatowe, czapka sporto­
wa siwa W kratki. Miał na sobie dwa płasz­
cze

_ jeden latówy, drugi zimowy czarny.

_Topielica. Dn. 8 w:rześnia wyłowiono
w’ pobliżu s Komorza, pow. Jarociński, z rze­
ki Prosny zwłoki niewiasty, nieznanego na-

zwika Jest ona średniej budowy ciała,
wzrostu 1,70 mtr., łat 50-60, ubrana W czar­
ną bluzkę, szarą spódnicę, białą trykotową
koszulę i czarne ,wysokie trzewiki. Ktoby
mógł udzielić jakich wyjaśnień, co do oso­
by topielicy, zechce zwrócić się do oddziałń

policji śledczej w Bydgoszczy,
- Wyłowione zwłoki kobiety. Dn. 29 bm.

wydobyto ze stawu miejskiego w Borku,
pow. Kożmiń, zwłoki topielca-niewiasty,
nieznanego nazwiska. Ponieważ nie znale­
ziono przy niej żadnych dokumetów, nie
można było stwierdzić tożsamości. liczyć
może lat około 45, wzrostu 1,33 mtr, wołsy
blond, nieco siwiejące, twarz okrągła, po

słewej stronie szyi blizną . 6 cm. długą, po
prawej takaż blizna mniejsza, któro pocho­
dzą zz dawniej przebytych operacji;- w , gór­
nej prawej szczęce brak: jednego zęba,, wy­
gląd zdorwy. Ubrana w jaczkę ba.rchanową
ciemno-szarą, kaftanik różowy wełniany,
spódnicę modrą w białe kratki, koszulę mę­
ską białą, w niebieskie paski i czarną chu-

_i-,-_ -,a głowie na nogach nie miała obuwia,
wiedział co w tej sprawie, zechce

i Się do policji śledczej w Bydgoszczy.

RONOWO. Ruch w Chrzęść. Dem. Za-
ut. Koła Ch. D. odbył w poniedziałek,
go bm. swe zebra.nie w lokalu p. No-

pod przewodnictwem wiceprezesa p.
dyr. j. Ligęzy-Stemirowskiego, protokół pi­
sał p. Fr. Poklękowski. Uchwalono szczerze

zabrać się do roboty organizacyjnej, odby­
wać stale plenarne zebrania. Listę człon­
ków sporządzi skarbnik p. Fr. Kamyszek.
Zebranie plenarne odbędzie się w niedzielę,
dnia 6 listopada. Zainteresowanie wśród o-

bywatelstwa sprawą Chrzęść. Dem. jest
duże.

O hodowli jedwabników. W niedzielę,
dnia 9 bm. o godz. 12-tej w południe odbę­
dzie się w Koronowie, w sali p. Gollnika

przy Rynku zebranie propagandowe o Za­
kładaniu i hodowli jedwabników. Odczyt
wygłosi p. Guentzelowa z Bydgoszczy.

Uprasza się Szan. Obywatelstwo miasta

i okolcy o liczne przybycie.
MAMLICZ. (Sprostowanie). W sprawozda­

niu ze święta wojackiego w Mamliczu myl­
nie podaliśmy nazwisko p. starosty szubiń­
skiego, które brzmi Kutzner, a nie ,,Kurtz".

WYSOKA. (Zebranie organizacyjne Ch.
Dem.) . Za staraniem i z inicjatywy p. Wł .

Błocha, mistrza kominiarskiego odbyło się
w czwartek, dn. 6 bm. zebranie organiza­
cyjne Chrzęść. Demokracji w lokalu p. Stan­
kiewicza, Zebranie zagaił pi Wł. Błoch.

Referat organizacyjno-propagandowy wy­
głosił p. Stanisław Kunz z Bydgoszczy, nad

którym wywiązała się rzeczowa dyskusja.,
w której zabierali głos pp. kierownik szko

ły Karowski, Krzywoszyński, rolnik Jen
Zabel i inni. Interpelantom odpowiedział
referent.

Wybrano komitet organizacyjny i to p. Wł.
Błocha jako przewodniczącego, ławnikami

pp. Kazimierza Krzywoszyńskiego, Fr. Bań-

czyka, oraz rolnika p. Jana. Żabia.

TRZEMESZNO. Jarmark na konie i by­
dło odbędzie się w Trzemesznie we wtorek,
dnia 18 bm.

Spęd ziewrząt racicowych jes-t dozwo­
lony. "f " ’ ”"T

Zjazd przedstawicieli organizacji pracowników!
samorządowych w Poznaniu.

Z inicjatywy Zarządu Stowarzyszenia Urzę­
dników Poznańskiego Samorządu Wojewódzkie­
go odbędzie się w niedzielę, dnia 9 październi­
ka br. o godzinie 11 w Poznaniu przy Alejach
Marcinkowskiego 29 w salce Poznańskiego Sej­
miku Wojewódzkiego (gmach Starostwa Krajo­
wego) ogólny zjazd przedstawicieli wszystkich
organizacyj pracowników samorządowych wzglę­
dnie komunalnych zachodnich województw, tak

samorządu wojewódzkiego, powiatowego i miej­
skiego jak i wszelkich pokrewnych instytucyj
samorządowych dla zajęcia stanowiska do pro­
jektu ustawy ,,o władzach i postępowaniu dyscy-
plinarnem przeciw urzędnikom niesędziowskim"

oraz do projektu ustawy ,,o ubezpieczeniu eme-

rytalnem pracowników samorządowych".
Wszelkie intereso-wane władze, oraz organi

zacje samorządowe względnie komunalne, rów­
nież, te którę. z powodu braku dokładnych adre
sów łub z innych powodów zostały pominięte
przy osobistych zaproszeniach, uprasza się o jak-
najliczniejsze obesłanie zjazdu, który ma dać

wyraz opinji ogółu pracowników samorządo­
wych wszelkich dykasteryj względnie przedsta­
wicieli samorządów i komun naszej dzielnicy
o powyżej cytowanych projektach ustaw, szcze­
gólnie Województwa Zachodnie obchodzących

,,Gorącej herbaty mi dajcie”
zawołał nieboszczyk...

Nowy wypadek letargu.

W Łucku zaszedł w tych dniach na­
stępujący wypadek:

Będący na kuracji w szpitalu miejsco­
wym 70-Ietni starzec, pensjonarz przy­
tułku dla starców, Piwa Sokołowski,
zmarł na chorobę bliże, przez lekarzy
nieokreśloną, a podana ogólnikowo jako
uwiąd starczy.

Sokołowski złożony zistał w kostnicy
i nazajutrz funkcjcnarusze ,,ostatniej
posługi11 poczęli robić ia zwłokach ry­
tualne przygotowania. Za,ledwie jednak
jeden z nich zabrał się (p mycia zmar­

łego, ten ku nieopisanemu przerażeniu
żałobników podniósł się i usiadł na

stole ,na którym odbywało się mycie.
— Herbaty, gorącej herbaty! — zawo­

łał nieboszczyk, szczękając zębami.
Żałobnicy w panicznym strachu rzu­

cili się do ucieczki i zawiadomili za­
rząd szpitala.

Sokołowskiego, rozumie się, przenie­
siono z powrotem na szpitalną salę i co

jest niezmiernie dziwne, chory, który do

chwili zapadnięcia w letarg był nadzwy­
czaj osłabiony, po zbudzeniu się z niego
począł przychodzić szybko do sił.

Zakup ziemniaków
- dla celów prssmys}owych.

Wkrótce rozpocznie się na miększą skalę za

kup ziemniaków dla celów przmys!owych. W

różnych punktach kraju notująceny następują
ces za 100 kg. loco stacja ząładwania: Poznań

5,80 do 6,-— ; Radom 7,50 do 8,-; w wojew. lu-
belskiem 8—9 zł.

Inowrocław.
Bezrobocie prawie ustało w Inowrocławiu,

Kto dotychczas nie mógł znaleźć pracy, fen ją
otrzymał w czasie kampąnji buaczanej. Cu­
krownie zapotrzebowały około -900 robotni­
ków, do końca grudnia. Miasto nieco ode­
tchnęło, na ulicach nie można uż zauważyć
wałęsających się mas rohotniczyc.

Zachorował poważnie prezydet miasta p.
dr. Józef Krzymiński. Zastępuj( go w spra­
wach policyjnych radca Dziewioir a w spra­
wach podatkowych radca i sędgi Głowacki.

Prezydent dr. Krzymiński wzią,ł spie do serca

tragiczny wypadek, jaki się wydfzyl jego sy­
nowi, ś. p, Alfredowi, ekonor :cię w Po­

znaniu. t

Skradziono akcje Banko Polskie,, które są

własnością tut. Banku Polskiego - mianowicie
nr. 65093, 4365, 140942, 229311 i 21627. Ostrze­
ga się przed kupnem tych akcyj, w razie ich

stwierdzenia, należy natychmias o tem po­
wiadomić komendę P. P, na m. Iowrocław.

Kino-Salcn przy Placu K!asztorym wyświe­
tla od ub. czwartku wspaniały ramat p. t,
,,Czarna Nataszą". W czasie im?ezy wystę­
pują śpiewak-tenor Martinelli i szwaczka H.
Nawrocka.

Akcja zbierania ofiar na rzecz,owodzia w

Małopólsce w powiecie inowrocłeskim ma

się ku końcowi. Pow. Kom. Pom;y dla Po­
wodzian w Małopólsce ma w lajbliższych
dniach być zlikwidowany, wobec zego prze­
wodniczący komitetu p. starosta Fi! wezwał

wszystkie podkomitety do przekaiiia zebra­
nych kwot. Dotychczas zebrano ooło 12 tys.
zł. Ogólna zbiórka przyniesie zap,-ne 15.000
zł,, oraz około dwóch wagonów nafalji, które

przekazane zostaną do wojewódz(a w Po­
znaniu.

Kencert połączonych orkiestr 59li. p. oraz

4 p. a. p . odbędzie się w niedzielę, ?om. o go­
dzinie 3 po poł. w Parku Solankowy pod ba­
tutą kapelmistrza, por. Skupieńskiej. Czysty
zysk przeznaczono na budowę kośoła garni­
zonowego oraz na rzecz powodzią) w Mało-

polsce.
Na ostatniem posiedzeniu Tow.’owsL i

Woj,, które się odbiło w ub. wtóre’w białej
salce hotelu Basta, postanowiono urządzić
marsz szlakiem powstańca na poc.tkuj sty­
cznia 1928 rs Pozatem utworzono kko ama­
torskie, do którego wstąpiło 16 stahh człon­
ków. Zebraniu przewodniczył prez1 p. Zy­
gmund Czaplą. r ?? ’

Wqgrówiec.
,W sobotę, dnia 1. X . br. odbyły się w Wą

grówcu pod kierownictwem oficera. instruk-

cyjnęgo. pęruc:ż, Wantowskiegp (il |i. p . ćwi­
czenia, nocni; miejscowy cli Tow. P, i W.

,Po zorganizowaniu kompanji wyruszono
pod dowództwem pop. rez. Grochowskiego
na miejsce wyjściowe, skąd nastąpiło natar­
cie na pozorowanego nieprzyjaciela. Po ćwi­
czeniach odbyła się krytyka, w której wzięli
także _udział kpt. rez. Barcz z, Ochodzy
miejscowy lekarz kpt. rez. Kolasiński.

Przy dźwiękach orkiestry Tow. Pow. i

Wojak, nastąpił powrót do miasta. Po od,­
śpiewaniu ,Boże coś Polskę" uczestnicy ro­
zeszli się do domu.

Poznoń.
Co zyska Uniwersytet Poznański na Po­

wszechnej Wystawie Krajowej? Gmachy
świeżo zbudowane w Poznaniu na cele unj
wersyteckie, t. j. gmach chemji i ana.tomji,
nie miały do tej pory szans bliskiego wy­
kończenia. Ponieważ Powszechna Wystawa
Krajowa musi dysponować wszystkiemi ist-

niejącemi budowlami, a cieszy się życzJi-
wem poparciem całego rządu, ministerstwo

wyznań religijnych i ośw. publ. wstawiło
obecnie w budżet dodatkowe sumy 800.000
i 1.200.000 na doprowadzenie obu monumen­
talnych pałaców do stanu używalności. Po
skończeniu się Wystawy, gmachy oddane

będą Uniwersytetowi, który w ten sposób
rychło zdobędzie możność rozwinięcia, swej
pracy w dziedzinie naukowej i pedagogicz­
nej. Decyzję ministerstwa należy witać z

żywem uznaniem.

Ofiarność na powodzian.

Poznań. Wynik dotychczasowej akcji
pomocy dla powodzian Małopolski

Wschodniej świadczy o wielkiej ofiar­
ności społeczeństwa wielkopolskiego.
Według obliczeń, do 30. września zebra­
no przeszło 30.000 złotych i kilkanaście

wagonów rozmaitych produktów rol­
n,ych. Akcja trwa bezustannie i są uza­
sadnione nadzieje, na po’większenie się
przytoczonych wyżej liczb.

ZMARLI.

Ś. p. Rozalja z Bąkowskich Piotrowska
w Kruszwicy.

Ś. p . Władysława z Jagodzińskich Niem-

czykowa w Inowrocławiu.
Ś, p. Michał Pałuczyóski w Gnieźnie.
Ś. g, Rugo Tschepkej kupiec w Toruniu.

Z POMORZA.

LUBIEWO, (Przedstawienie). Przedostał-;

nie,j niedzieli przybyli tu z Bydgoszczy^
członkowie Gronfc Teatralnego z przedstaw
wieniem teat,ralna^. - Udział publiczności
był średni. l( i

OSIE. (Przedstawienie). Tow. ,,Moniusz-i
ki" w Osiu urządza fc- niedz’ielę, dnia !).tan,
w sali p. Smeji przeŁstawienie amatorskie.

W programie arcyiłasoła komedja-opera
,,Skalmierzanki". Początek przedstawienia
o godz. 8 wieczorem. I

Całe grono amatorskie codziennie czyni
przygotowania, by przedstawienie niedziel­
ne wypadło jak najpomyślniej. Należy się
spodziewać, że publiczność nie poską,pi swe-:

go udziału, tembardziej,lże czysty dochód! Z

przedstawienia przeznaczony jest na zakup
bibljoteki. \

Oaelmmo.
Pożegnan,ie ks. Zelewskiego. W hotelu

,,Dwór Chełmiński" odbyło się pożegnanie ks.

prof. Żelewskiego, przeniesionego, jak już o

tem donosiliśmy, na stanowisko proboszcza do
Koronowa. Obok pp. starosty i burmistrza o-

becne było cale miejscowe duchowieństwo z

ks. prób. Bączkowskim na czele, przedstawi­
ciele towarzystw, ziemiaństwa i ojcowie uczą­
cej się młodzieży. Przy wspólnej kolacji wy­
głoszono na cześć ks. Zelewskiego szereg ser­
decznych pożegnalnych mów i toastów, na któ-
re wzruszony ks. Zelewski nie mniej serdecznie

odpowiadał. Kolacja w towarzyskim nastroją
przeciągnęła się do późnej godziny, zostawiając
po sobie uczestnikom miłe wspomnienia.

Przeniesienie ks katechety Marcinkowskie­
go. Nominację na administratora do Jabłono­
wa otrzyma! zasłużony kapłan ks. katecheta

Marcinkowski, patron młodzieży i ruchliwy,
członek wielu towarzystw. Na cześć ks. Mar­
cinkowskiego, towarzystwa tutejsze urządziły
szereg uroczystości pożegnalnych, doręczając
mu różne miłe upominki. M . in. w ub. sobotę
żegnało ks. Marcinkowskiego Tow, Powst. i

Woj., a w niedzielę Tow. śpiewu ,,Dzwon".
Krążą również pogłoski o mającej się odbyć
translokacji ks. wikarego Lewandowskiego,

Przemianowanie Banku Powiatowego. Do­
wiadujemy się, iż chełmiński Bank Powiato­
wy z dniem 31 grudnia br. zostanie zniesiony,
a agendy banku wraz z personelem w dotych­
czasowej obsadzie przejmie Powiatowa Kasa

Oszczędności, która będzie się mieściła w do­
tychczasowym lokalu banku. Podobno zmiana
na skutek rozporządzenia Min. spraw wewn.

ma nastąpić także w innych Bankach Powiato­
wych. Chodzi zdaje się o ściślejsze podporząd­
kowanie instytucji tych rygorom władz komu­
nalnych.

Przeniesienie Rolnika. Dobrze prosperują-:
cy ,,Rolnik" chełmiński, w krótkim czasie prze­
nosi się z dotychczasowej siedziby na krańcu
ul. Toruńskiej do śródmieścia, gdzie zajmie
lokal przy ul, Grudziądzkiej w domu p, Do­
mańskiej.

Mylne pogłoski o wizycie min Składkow­
skiego. W ub. wtorek rozeszła się po mieście

pogłoska o przybyciu min. Składkowskiego,
który rzekomo miał dokonać lustracji sanitarnej
w tut. hotelach, restauracjach, zakładach prze­
mysłowych itp. Faktycznie jednak przybył nie

p, minister, lecz naczelnik wydziału min. spr.
wewn. radca dep, zdrowia publ. A, Robaczew-
ski, który dokonał inspekcji w towarzystwie
wojewódzkiego komendanta policji państw, p,
W. Olszańskiego i władz miejscowych. Sły­
chać, iż miejscowe porządki i warunki sani­
tarne wywarły ną p. delegacie wrażenie do­
datnie.

Nowa koniusznia dła 8 p. strzelców kon­
nych. Budowa koniuszni wojskowej postępuje
w szybkiem tempie, tak iż gotowa będzie do

użytku przypuszczalnie jeszcze przed nasta­
niem zimy. Niestety tak nowa koniusznia, jak

wybudowany niedawno na placu koszarowym
8 p. s. k. budynek szpitala wojskowego stylo­
w-o zupełnie nie odpowiadają ogólnemu wiel­
kiemu kompleksowi masywnych zabudowań ko­
szarowych.

Claofnice.
W sprawie wieczorku na ubogich miasta.

Przypominamy mieszkańcom Chojnic, że 16
bm. o godz. 20 w sali hotelu Engla odbędzie
się wieczorek, urządzony staraniem pań Tow.
Św. Wincentego a Paulo na rzecz ubogich mia­
sta, Spodziewać się należy, że społeczeń­
stwo miejscowe uzna wzniosły cel wieczorku i
weźmie w przedstawieniu liczny udział.

Z targ’u. Na.ostatnim targu płacono za funt
masła 3,20, jaja 2,60—2,80, pomidory funt 0,70,
kartofle ctr. 4-5 zł,, słonina 1,90 funt, smalec .

3,00, kaczki 5 zł, kury 4—5 zj;
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. (tawłHwłi.
Kalendarzyk teatralny.

Sobota, 8 bm. ,,Dzień bez kłamstwa".

Niedziela, 9 bm. ,,Jej chłopczyk"; wieczorem.

,,Kobieta, wino i dancing".

Artyści wyjeżdżają do Gniezna. W przyszły
poniedziałek zespół naszego teatru miejskiego
wyjeżdża do Gniezna, gdzie da jedno przed­
stawienie. Grana, będzie tragedja Żeromskiego
,,Sułkowski".

Baczność, Powstańcy i Wojacy! Dnia 12 bm,
(środa) odbędzie się miesięczne zebranie Po­
wstańców i Wojaków o godz. 7-ej wiecz. w

sali hotelu Kellasa, ul. Wybickiego. Na porząd­
ku dziennym wykład i inne ważne sprawy. Za­
rząd prosi członków o liczne przybycie.

Z koncertu ,,Pod Złotym Lwem". W nb. po­
niedziałek odbył się koncert p. Os(aszewskiej-
Kozłowskiej, w sali hotelu ,,Pod Złotym Lwem".

Inicjatywę tego koncertu zawdzięczać należy
Tow. Muz. im. ,,Moniuszki". Koncert udał się
pod każdym względem. Arje operowe, odtwo­
rzone wspaniałym mezzo-sopranem wzbudziły
ogólny zachwyt. Pani Ostaszewska - Kozłowską
zaanganżowaną została przez Tow. Muzyczne
jako nauczycielka śpiewu. Szczegóły o szkole
i lekcjach podane będą później.

Poświęcenie apteki. W ub. poniedziałek
została poświęcona apteka ,,Pod Gryfem" p. Ry­
baka, róg ul. Lipowej i Kilińskiego, Ceremonji
poświęcenia dokonał ks Nagórski.

Akademja ku czci św. Teresy. Stów. Kato­
lickiej Młodzieży Żeńskiej przy Farze urządza
w niedzielę, 9 bm. w sali Tivoli, o godz. 6 po

poł. uroczystą akademję ku czci św. Teresy. —

Wstęp — dobrowolne datki.

Kurs stenograiji, Kółko stenograficzne ,,Bał­
tyk" otwiera w najbliższych dniach bezpłatny
kurs stenografji. W sprawie tej odbyło się wal­
ne zebranie w ub. piątek w szkole handlowej
przy ul. Sobieskiego 7,

Bławatnicy w Grudziądzu. W niedzielę, 23
bm. do Grudziądza zjadą bławatnicy pomorscy.
Bliższe szczegóły zjazdu podane będą nieco pó­
źniej.

Napiła się terpentyny. Anna M., zamiesz­
kała przy ul. Strzeleckiej, napiła się terpenty­
ny zamiast lekarstwa. Gdy spostrzegła pomył­
kę, wypiła kilka szklanek kwaśnego mleka i

wszystko jest w porządku.
Łobuzerja. Od paru dni łobuzerja gru­

dziądzka podkłada jakieś kapiszony wybucho­
we pod tramwaje, które w chwili najechania
kołami eksplodują z wielkim hukiem. Nie są
one szkodliwe i szkody ani tramwajowi ani

pasażerom nie czynią, ale huk przeraża pasa­
żerów nerwowych. Policji powinna zająć się
łobuziakami i odpowiednio ich ukarać,

Tow. gimn. ,,Sokół’1 Grudziądz L Dnia 8
bm, (sobota) Sokół I urządza wieczorek fami­
lijny w Leśniczówce, celem pożegnania dru­
hów odchodzących do wojska.

Za kradzież. Sąd okręgowy skazał Fr. Wil­
czyńskiego z Trylu, pow. Świecie, na 6 mie­
sięcy więzienia za kradzież ubrania i brzytwy
na szkodę p. Wi!lna z Pastwisk.

Osobiste. Gustawowi Kańskiemu, inspekto­
rowi szkoły morskiej w Tczewie, w dniu 3 bm.

doręczony został przez starostę Dytkiewicza
Złoty Krzyż zasługi, nadany mu przez p. Prezy­
denta Rzeczypospolite, za zasługi, położone o-

koło tworzenia pierwszej szkoły morskiej i

fachowego wykształcenia załóg polskich sta­
tków handlowych.

Uniwersytet Powszechny. Grono osób za­
proszonych przez zarząd Zw. Obr. K. Z, obra­
dowało w ostatnich dniach w auli gimnazjum
żeńskiego nad powołaniem do życia Uniwersy­
tetu Powszechnego. Konferencja ta doprowa­
dziła do porozumienia, kładąc fundament pod
tą ważną i niezbędną placówkę. Przewidziane
są dwa typy wykładów. Jeden ma na celu u-

zupełnienie wiedzy słuchaczy do poziomu pro­
gramu szkół powszechnych, drugi zaś stoi na

poziomie wybitnie uniwersyteckim i jest prze­
znaczony dla słuchaczy z wykształceniem szkół
średnich. Wykłady odbywać się będą dwa ra­
zy w tygodniu po dwie godziny od 1 bm, do

Wielkiej Nocy. Kierownikiem Uniwersytetu o-

brano p, Miączyńskiego, dyrektora gimnazjum
tut., na dalszych członków komitetu powołano
ks. prób. Kupczyńskiego, prezesa Koła Z. 0 . K,
IZ. p . Pawelczaka i inżynierów Wasiańskiego i

Wądołowskiego. Uchwalono, aby wykłady by­
ły bezpłatne a nawet nie konieczne członko

stwodokołaZ.O.K,Z. — Szczęść Boże no­
wej placówce!

Sensacyjna ucieczka samochodu ciężarowego
bez kierowcy. Onegdaj pozostawiony bez o

pieki samochód ciężarowy na rynku około cu

kierni ,,Cristał”, naraz w pewnej chwili za­
czął się powoli poruszać, kierując się w ul.

Forstera, i uderzył w ścianę domu narożnego
gdzie się też na szczęście zatrzymał. W tej
chwili wyskoczył z samochodu jakiś malec i u-

ciekł w kierunku ul. Królewieckiej. Szczęściem,
że wypadek ten w ten sposób się zakończył,

Układanie nowego chodnika. Brukarze miej
scy po ułożeniu nowego chodnika przy ul

Skarszewskiej przystąpili do zabrukowanis

wjazdów do bram poszczególnych domostw.
Wandalizm. Nie rozchodzi się tu o Same

kasztany, które i tak nie brane są w przemyśl(

laszym w rachubę, ale o bezmyślne i karygo-
Ine niszczenie drzew, Chłopaki przeważnie
?alkami i to dość zamaszystemi rzucają na

irzewa, obrywając doszczętnie lub nadłamu-

ąc gałęzie. Temu wandalizmowi należy usilnie
?rzeciwdziałać.

PELPLIN, Zabawa Tcw, śpiewu ,,Cecylja".
ub, niedzielę odbyła się zabawa w sali p.

(ezmera, poprzedzona występem zespołu ,,Ce-
:ylji” pod batutą dyrygenta p. Szczypińskiego.
Odegrano nast. komedję Przybylskiego ,,Wicek

Wacek" ku ogólnemu zadowoleniu zebranych
w sali widzów. Po przedstawieniu rozpoczęła
się zabawa taneczna, która w bardzo miłym na­
stroju przeciągnęła się do rana.

Starogard.Wyjazd wojska. W tych dniach opuścił je­
leń szwadron 2 p. szwoleżerów nasze miasto,
:dając się na stały pobyt do K!inezą pod Ko­
ścierzyną.

Pożar, Dnia 5 bm. podpalili chłopcy, igrając
5 ogniem stóg słomy, należący do p. Zielke’go
?rży ul. Luhichowskiej. Natychmiast zmobili-
cowano straż pożarną, która zajęła się energi-
:znie gaszeniem ognia. Praca ta trwała kilka

godzin. Straty są nieznaczne ze względu na

:o, że w stogu była tylko słoma.

Nieszczęśliwy wypadek z motocyklem. Dn.

5 bm. znalazła p. Kitowska, jadąca z targu ze

Starogardu na szosie pod Rywałdem, leżącego
?ez przytomności studenta politechniki gdań­
skiej, Stanisława Idzikowskiego. Obok piego
leżał motocykl. P . K. zabrała go natychmiast
lo lazaretu. Student ów, który wysłany był
w sprawie kwesty na rzecz studentów polskich
w Gdańsku, odzyskawszy przytomność, nie mógł
powiedzieć, co się z nim stało. Prawdopodo­
bnie doznał on wstrząsu mózgowego.

Z działalności Tow. Wojaków. Dnia 5 bm.

odbyło się miesięczne zebranie Tow. Powst.
i Wojaków, na którem p. sędzia Tomczyk wy-
ffosił wyl:lad o granicach Polski. Zaznaczyć
wypada, iż odtąd odbywać się będą częściej
wykłady w Tow. Wojaków.

Na arenie Rzeczypospolitej.

Tak ,,Dziennik Bydcgski" kładzie na o-

bie łopatki swoich przeciwników. W ten

sposób i Czytelnicy Dziennika nabierają
tężyzny politycznej. Pamiętajcie więc

zawczasu o przedpłacie.

Uporczywe zaparcie stolca, katary grubej
kiszki, zastój w kszkach, wzdęcie, bóle w

bokach, przechodzi, przy używaniu rano i

wieczór po szklan:e na-turalnej wody gorz­
kiej ,,Franciszka-,ózefa". Powagi lekarskie

potwierdzają;, że woda Franciszka-Józefa
nawet przy skłomości do podrażnienia ki­
szek działa bezbdeśnie. Żądać w aptekach
i drogerjach.

Z ToruoSa.
Nocny dyżur ma do dnia 14. bm. włącznie

apteka pod Lwem Rynek Nowomiejski,
Z Teatru Pomorskiego. W sobotę, dnia 8.

bm. poraź trzeci znakomita komedja Rey’a i Sa-
voir’a ,,Gdy kobieta zapragnie", przyjęta na

premjerze z niezwykłym aplauzem dzięki świet­
nej grze p. Mili Czajkowskiej, artystki Teatrów

Miejskich we Lwowie, która kreowała’ z wła­
ściwym sobie wdziękiem swą popisową rolę
Njęolo de Beaulieu.

W niedzielę, dnia 9 października o godzinie
4-tej po południu trzyaktowa komedja Adama

Asnyka p. t, ,,Bracia Lerche". Ceny miejsc
zniżone.

Wieczorem o godz. 8 arcypogodna komedja
Krzywoszewskiego ,,Głuszec" z pp. Fiszerówną,
Zarembiną, Chmurkowskim, Leśniewskim i Ry-
gierem w rolach głównych.

W poniedziałek, dnia 10 bm. poraź czwarty
,,Gdy kobieta zapragnie", która z powodu wy­
jazdu p, Mili Czajkowskiej w najbliższych dniach

zejdzie z afisza,

Zebranie zarządu Tow. Miłośników Miasta
odbędzie się dnia 8. bm. o godzinie 7,30 wieczo­
rem w hotelu ,,Polonja" przy ulicy Chełmińskiej,

Dyrekcja Teatru Pomorskiego podaje do wia­
domości, że dzięki uprzejmości Dyrekcji Tram­
wajów Miejskich, począwszy od 6, bm. ocze­
kiwać będą po każdej premjerze i drugiem
przedstawieniu danej sztuki tudzież w soboty i
dnie świąteczne dwa tramw’aje na Bydgoskie
Przedmieście i jeden na Mokre, w każde inne
dni jeden tramwaj z przyczepką na Bydgoskie
Przedmieście. Tramwaje te będą czekały 15
minut po skończonem przedstawieniu, dzięki cze­
mu publiczność bez zbytniego pośpiechu może

uzyskać powrót do domu.

Ważne dla hurtowników i składów tytoniu.
Komenda P. P . na m, Toruń wydział śledczy
wzywa wszystkich poszkodowanych, którzy
pobierając wyroby tytoniowe w magazynie Mo­
nopolu Tytoniowego Toruń w r. 1925-26 i 1927,
stwierdzili brak łub w inny sposób zostali po­
szkodowani, do zgłoszenia swoich pretensyj do

Komendy, luh na najbliższ, posterunku P. P .

Klub Wioślarski urządza w sobotę 8 bm. o

godz, 8,30 wiecz. w salach Dworu Artusa wie­
czorek tow’arzyski z tańcami z okazji zamknię­
cia sezonu wioślarskiego. Dobrane towarzy­
stwo oraz świetna muzyka rokują wieczorowi
temu pełne powodzenie, zwłaszcza, że już od-
dawna tęsknią urocze torunianki za prawdzi­
wym charlestonem z wioślarzami.

Niebezpieczny gość w restauracji, Gębar-
ski Piotr, zam. przy ulicy Jana Olbrachta 3, zgło­
sił, że dnia 5. bm. o godzinie 2 dostał się do

jego restauracji nieznany osobnik, którego
chciał przytrzymać, wobec czego wywiązała
się pomiędzy nimi walka. Sprawca widząc nad

sobą przewagę wybił szybę w oknie i uciekł,
pozostawiając czapkę i długi nóż.

Usiłowano włamanie. W nocy z dnia 5 na 6
bm. usiłowali dwaj nieznani osobnicy włamać

się do sklepu toruńskiej fabryki chleba przy ul.

Sobieskiego 25, przyczem zostali spłoszeni.

Opieka Szkoła przy Państw. Gimnazjum
Męskiem w Toruiu. Walne zebranie członków

Opieki odbędzie się w niedzielę, dnia 9 bm. o

godzinie 11-tej y auli gimnazjum męskiego.
Jutrzenka (Fraków) — T K . S. W niedzielę

9 bm. odbędzbsię w Toruniu mecz o mistrzo­
stwo Ligi tńiędy żydowską drużyną ,,Jutrzen­
ka" a T.’ K. S . Spotkanie to wywołało w mie­
ście wielkie zaiteresowanie, gdyż zespoły są
sobie równe. vynik decyduje o zdobyciu cen­
nych 2 punktó’.

Kradzieże isprzeniewierzenia zgłosili: Kru-
dziel Aniela, zm. przy ul. Chełmińskiej nr. 11,
zgłosiła kradz:ż z włamaniem garderoby i bie­
lizny, wartość 280 zl. Kudrjawców Piotr, zam.

przy ul. Klonwicza 26, zgłosił sprzeniewierze­
nie towarów,ogólnej wartości 175 zł. przez F.
Kittler Ado5 zam. przy ul. Żeglarskiej 21,
zgłosił oszusiro i fałszowanie weksla na sumę
100 zł. i

Sprawozdiie z tygodnia lotniczego. Pod­
czas tygodni; lotniczego, urządzonego w czasie
od 4 do 11 września w Toruniu zebrano ze

zbiórki uliczej oraz poszczególnych imprez o-

gółem 4.051,9 zł. Rozchodowano na wydatki
związane z ygodn:em lotniczym 1.455,37 zł.

Czysty dochd, który wpłynął do kasy L. O .

P. P . wynosizatem 2.596,52 zł.
Jak wida ze sprawozdania obywatelstwo

toruńskie ni szczędziło grosza — śnać zdaje
sobie sprawi z doniosłości lotnictwa.

Z TEATRUCORUŃSKIEGO.

Gdy iobieta zapragnie., .

I
lekka kome!s w 3 akt. St Rey i Ali. SaToir’a.

Reser Stefan Orzechowski.
. i .. . ?ti ................... .:.’­
Zdaje sii że całe przedstawienie odbyło się

pod znakieł— czego kto zapragnie!
Dyrekcji’,,zapragnęła" raz nareszcie zoba­

czyć zapełi’ną widownię i... zobaczyła. ,,Za­
pragnął" rffser p Orzechowski zdobyć swo­
ją sumienn;?racą, powodzenie sztuce — i suk­
ces ten w ^pełności osiągną}. Wykonanie nie

pozostawia° też nic do życzenia. Widać było
doskonale raną i opracowaną całość, o wy-
bornem, je’iolicie utrzymanem tempie. Wszy­
scy wykon zcy, powolni reżyserji ,,zapragnęli’1
zdobyć słoi pochwały i bezwzględnie — pra­
gnieniom : stało się zadość.

Na piei izy plan wysunęła się p. Mila Czaj­
kowska. aę jej cechował dyskretny umiar,
świadomej konsekwentne wykorzystywanie
najdrobnie/ych szczegółów — piękne a lekkie

prowadzę: dialogu, pewność siebie i wielki
zasób firn i. Piękne toalety uzupełniały ca­
łość. P. jzechowski ,,zapragnął" stać się ulu­
bieńcem óliczności. Ma on po temu wszel­
kie dane, iby ubiegać się o ten sympatyczny
dla każde,, artysty — przydomek. Bo też wy­
wija! się ,! opresji zgrabnie, lekko i zręcznie.
Jego tenfc:rament, swoboda, pewność siebie
i wniknięś w życie odtwarzanej postaci, stwo­
rzyło cal ć bardzo milą i nader, udatną. P .

Balcerzał ri — należy złożyć najserdeczniej­
sze gratu je za jego Filipa. Widać było, że

,,zapragnął" nie dać się zdystansować i był sil-
nem ramieniem trójkąta Czajkowska - Orze­
chowski - Balcerzak. Maska świetna, a gra
doskonale opanowana, daleką była od tak ła­
twej — przesady. Jak zawsze, bardzo dobry i

dyskretny był mer p. Jaworskiego. W drugo­
planowych rolach, wiele wdzięku i swobody
miały p. Leonowicz i p. Zielińska. Dobry był
p, Ilcewicz i Jejde. Słówko — do p. Waczyń-
skiej: Śmielej, głośniej i jeszcze raz śmielej i

pewniej.
Pp. Czaplicki i Kuhn ,,zapragnęli" dać coś

efektownego w swoich dekoracjach i w zupeł­
ności tego ze smakiem artystycznym dokonali.

Niechajże tylko śladem kobiety, która za­
pragnie — pójdzie publiczność i ,,zapragnie"
uczęszczać tak licznie jak ostatnio do teatru —

a wtedy i dyrekcja ,,zapragnie" darzyć nas za­
wsze tylko tak udatnemi ze wszech miar wi­
dowiskami. Wube.

Dlaczego nie wygrałeś (23129
dotychczas w loterji państwowej?

Bo nie kupiłeś losu w kolekturze

Pawła Billerfa przy Rynku How.

Co łtlos wygrywa, a można wygrać 650.600 zł.

400.000, 250.000, 100.000, 75.000 i wiele innych
Losy I. klasy już są do nabycia. Cena 1/, =

10zł, y2 = 20zł, 1^ = 40zł. P .K .O. 907924
Poznań. Plan gry wysyłam na żąd. bezpłatnie

Szczęśliwa kolektura.

W 5 W. 15-tej loterji państw, wygrały na­
stępujące losy kupione w powyższej kolek­
turze:

10.000 zł nr. 49024,
3.000 zl nr. 100737,
2.000 zł nr. 56264 i 100748,
1.000 n nr. 18555,
600 a nr. 41426, 49233, 77050,
500 zl nr. 59873,
400 zl: 35109, 44651, 44657, 47366, 49038,

56262, 58676, 62073, 97959, 100704,
300 zl: 5555, 9676, 12264, 19431, 20475,

27006, 30195, 37693, 339278, 40022, 40023, 41422,
41744, 43491, 46944, 46945, 51438, 54820, 62061,
62071, 100750.

25 zl: 4426, 4427, 4430, 5551, 5552 5554, 5556,
5557, 5558, 8358, 8359, 9672, 9674, 9674, 9678,
11674, 11676, 11678, 11679, 11680, 12261, 12267,
15272, 15277, 15278, 17247, 17250, 18553, 18554.

18558, 19873, 19874, 19877, 21661, 21643,
21664, 21666, 21670, 25064, 2506,7 25069, 26822,
26825, 26826, 26827,, 27001, 27002, 27003, 27010,
30191, 30192, 30647, 30651, 36654, 34977, 35103,
35104, 35106, 35107, 35108, 37691, 37692, 37694,
37695, 37696, 37697, 39271, 339276, 39279,
40021, 40028, 41423, 41424, 41425, 41428, 41430,
1733, 1735, 41736, 41737, 41739, 41741, 41750,
43493, 43494, 43496, 44655/ 44656, 46942, 46943,
46946, 46949, 46950, 49,021, 49028, 49032, 49034,
49036, 49041, 49044, 49048, 49050, 49321, 49238,
49238, 49037, 49041, 49044, 49048, 49050, 49231,
49238, 49240, 49893, 49894, 49895, 49896, 49897,
49898, 49899, 51418, 514,19, 51420, 514422, 51424,
514425, 51429,53262, 63264, 53266, 532701 53573,
53575, 53577, 53582, 53584, 53587, 53589, 54818,
54819, 57733, 57735, 57737, 57740, 59674, 59678,
62064, 62066, 62069, 62072, 62075, 62078, 62080,
77042, 77043, 77045, 77046, 77047, 98703, 98704,
98706, 98717, 98718. 98719, 98721, 98722, 98726,
98727, 98731, 98734, 98736, 98742, 98746, 98748,
98749, 100702, 100703, 100 707, 100711, 100718,
100719( 100720, 100724, 100725, 100726, 100730,
100733, 100734, 100749.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.
Kiljan Widyński, Koronowo. Proszę się

zwrócić Izba Przemysłowo-Handlowa, Byd­
goszcz, Nowy Rynek 9.

Leon Słowacki, Koronowo. Nie wątpimy,
że policja, tę sprawę należycie załatwi. Do

opublikowania jednakowoż rzecz się nie na-

daje. \

Zdemobilizowany sanitariusz. Obecnie
kursów felczerskich w Polsce się nie urzą­
dza, Dawniej odbywały się takie kursy, w

większych miastach b. Kongresówki.
I. R. 2222 . Po zasiągnięciu opinji w mia­

rodajnych kołach, należy wystosować skar­
gę do Skarbu Państwa w osobie prawnej
Generalnej Prokuratorii, zależnie od wyso­
kości sumy do Sądu Powiatowego łub Okrę­
gow’ego. Zdaniem prawników, zwrot potrą­
conych kwot emerytalnych w’inien nastąpić.

Wskazówki lekarsko-kosmeiyczne. Napa­
rzania twarzy mają dwojaki cel: wytworze­
nie względnie utrzymanie soczystości u c-

sób o suchej lub praw’idłowej cerze, w od­
tłuszczanie tłustej cery. W pierwszym wy’­
padku powleka się twarz ożywczym kremem

,,Osa.11 I?ra, Lustra, naparza się przez 5 mi

nut nad miedniczką z wrzącą w’odą, poczem
spukuje się gorącą wodą i ochładza ,--

zimną. Po osuszeniu pudruje się twarz pu­
drem egzotycznym Dra Lustra. Tłustą zaś

cerę naparza się bez kremu, poczem spłuku­
je się wyłącznie gorącą wodą. Pudruje się
odtłuszczającym pudrem higjenicznym Dra
Lustra.

Dr. Z. B.
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Tygodniowy przegląd
polityki zagranicznej.

Nie jest przyjemnością, rozpoczynać
każdy przegląd tygodniowy od twierdze­
nia, że jak słońce rano wschodzi, a wie­
czorem zachodzi, tak Prusak tydzień
rozpoczyna od szkodzenia Polsce i na

tem również go zamyka. Nie stanowi to

bowiem Sensacji, tak upragnionej przez

większość czytelników. Ale nie jest za­
daniem dziennikarza wyłączna pogoń
za sensacją. Nieraz musi on czytelnika
przymusić do skupienia uwagt%pa da­
nym wypadku. Podobnie, jak żadna

zbrodnia bolszewików nie stanowi sen­
sacji, tak też znana jest zła wola Nie­
miec w stosunkach zagranicznych wo­
góle, a wobec Polski w szczególności.
Jedynie z obowiązku kronikarskiego
stwierdzamy tedy, że ubiegły tydzień,
zaznaczył się mową satrapy Prus Wsch.

dr. Slehra, uzasadniającą konieczność

wspólnego frontu niemiecko-bolszewic-

ko-Iitewskiego przeciw Polsce.

Mowa ta. jest ilustracją do poczynań
antypolskich łatwy Kowieńskiej w po­
staci zamknięcia szkół polskich na Li­
twie, celem sprowokowania Polski. Jest

znamienna? że za każdym razem, gdy
chodzi o jakąś akcję polską na terenie

zagranicznym, zawsze Berlin wymyśla
jakąś awanturę. Obecnie toczą się ro­
kowania o pożyczkę w Ameryce. Stąd
zamówiona awantura na Litwie. W

świetle tego należy się zastanowić, kto

inspirował mordercę Wojkowa.
Zanotować dalej trzeba kampanję

przeciw reformie rolnej, a za uprzywi­
lejowaniem obszarników niemieckich w

Polsce zachodniej, rozpoczętą przez po­
słów niemieckich do sejmu polskiego
z osławionym Naumannem i Graelem
na czele. Akcję tę propaguje bydgoska
,!,Deutsche Rundschau" a ,,Germania",
organ kanclerza Niemiec i przywódcy
katolickiego Centrum, Marxa, rozpisy­
wała się kłamliwie w artykule wstęp­
ny mo tej sprawie.

Moralne znieprawienie rządów nie­
mieckich dłużej nieda się ukryć nawet

wobec Ameryki. Jako pierwszy objaw
tego zanotować trzeba, zawahanie się
Amerykanów z "udzieleniem Pi’usom 30

milj. dolarów pożyczki. ,,Die Mensch-

heit", organ federalistów niemieckich

zwraca uwagę, że miastu Frankfurtowi
nad Menem zagrabionemu, gnębionemu
przez Prusaków Amerykanie chcieli o-

fiarować W/, milj. doi. pożyczki. Zda­
je się jednak, że tym razem jeszcze zdo­
łali Amerykanów omamić i podobno w

ostatniej chwili pożyczkę dla Frankfur­
tu utrącili, a zdoła! zagrabić 30 milj.
dolarów dla siebie. Ameryka pożałuje
jeszcze finansowania tak niemoralnej
potęgi jak Prusy ze szkodą państw ta­
kich jak Polska i Rumunja, oczernia­
nych systematycznie przez Berlin.

Nasz sąsiad ze Wschodu, Rosja so­
wiecka, odniósł ponoć wielki sukces dy­
plomatyczny w Persji. O wpływy w pań­
stwie szacha walczą zdawien dawna Ro­
sja i Anglja. Ostatnio sowiety, które

bardzo zręczną prowadzą politykę wo­
bec państw azjatyckich, zdołały zdy­
stansować Anglję. Prusacy, przy pomocy
bolszewickich kuzynów również krząta­
ją się koło Persji, dokąd już trafiły sa­
moloty Junkersa.

Na zachodzie psują się stosunki so­
wietów z Francją z powodu osoby Ra­
kowskiego, przedstawiciela bolszewików
w Paryżu. Trzykrotnie już Par’yż żą­
dał odwołania Rakowskiego daremnie.

Mówią o zerwaniu stosunków.

Z innych wydarzeń wielki rozgłos
wywołało spotkanie Chamberlaina z

Primo de Riverą. Niemcy w rozmowach

Chamberlaina z Mussolini mi dyktato­
rem Hiszpanji dopatrują się chętnie o-

strza, wymierzonego przeciw Francji.
Nam Polakom każde wzmocnienie

państw katolickich jak Włochy i Ilisz-

panja, zawsze jest miłe, gdyż jest to

wzmożenie gwarancji pokoju przeciw
zakusom demona pruskiego.

Z Bałkanu doszła wieść, o zamordo­
waniu serbskiego generała przez buł-

garskich ,,komitadók" tj. bojowców. W

dawnych czasach, gdy politykę europej­
ską ’dyktowały Berlin z Wiedniem, fakt

taki mógł budzić zaniepokojenie. Zło­
dziejska i ludożercza dyplomacja pru-
sko-rakuska, umiała bowiem z łada i-

skry wzniecić pożar dla najmniejszej
pieczeni pruskiej. Dziś Jugosławia jest

zbyt silna, aby Bałkan nadawał się do

prowokacji, na. wzór dawniejszych.
Wkońcu należy stwierdzić, że w

Meksyku rozpoczął się okres przedwy­
borczy, co równa się wojnie domowej.
Prezydent Calles kazał kilku kontrkan­
dydatów, generałów rozstrzelać.

A.P.B.

Konfiskata

,,Kurjera Poznańskiego".

Poznań, 7. 10 PAT. Dzisiejsze wy­
danie poranne ,,Kurjera Poznańskie­
go” nr. 457 zostało skonfiskowane
za podanie nieprawdziwych wiado­
mości o pożyczce.

Prasa francuska o napięciu
stosunków polsko-litewskich.

(z) Paryż, 8. 10. godz. 10,30. (Teł. wł.)
Napięcie stosunk,ów polsko-litewskich

jest żywo komentowane na łamach

prasy paryskiej. ,,LlAvenir” piętnuje
prześladowanie nauczycieli szkół pol­
skich, motywując zachowanie się władz

litewskich tolerańcyjnem postępowa­
niem rządu polskiego względem mniej­
szości litewskiej. Podkreślając tenden­
cję rządu polskiego do porozumienia z

Litwą dziennik zapytuje, dokąd rząd
Waldemarasa zamierza doprowadzić
Litwę, która nie może egzystować bez

normalnych stosunków z Polską. W

zakończeniu dziennik podkreśla, że

wzmożeńe się walki z polskością zbie-

ga się w dziwny sposób z zerwaniem

porozumienia . litewsko-niemieckiego.
,,LlHomme Librę" w obszernym arty­

kule wykazuje stałe dążenie Polski do

konsolidacji pokoju na wschodzie Euro­
py. Moskwa i Kowno starają się syste­
matycznie pokój ten zokłócać wbrew

najżywotniejszym interesom ludności

litewskiej. Trudno nie widzieć w jego
zachowaniu się odgłosów ostatniego po­
bytu Waldemarasa w Berlinie. Organa
lewicowe stoją na tem samem stanowi­
sku. Syndykałistyczny ,,Le Pęuple" po­
dziela całkowicie wyjaśnienia, udzielo­
ne prasie przez wojewodę Raczkiewi-

cza.

Z cyrku gospodarczego.

- Po^czka! pożyczka!

NiemiecBe zakłady chemiczne

przytjtowuja wojnę gazowa?
Zatrucie chemik^niemieckich. Jak Polacy popierają nieświa

domie zamysły niemieckie.
A°

Berlin, 7. 10. mieście Of­
fenbach w Badenji ^tkładach che­
micznych należących^kartelu prze­
mysłu farbiarskiego, sję tra_
giczny wypadek przy ił%ntowywaniu
granatów, wypełnionyc%azem trują-
cym. Mianowicie gaz F^n, wydziela­
jący się z jednego z lit;, sinych gra­
natów, dostał się do ya1,. ni chemicz­
nej na I piętrze i żaru Pracujących
tam chemików. Jedn, o”% wskutek
tego za!trucia zmarła ucią^ nocy. Dru­
ga osoba walczy ze śiei?^. Komuni­
styczna ,,Rotę Fahne”,)od^ ?c wiado­
mość o tym wypadku cvisa^a. że wia­
domość ta powinna ikkQ. ’robotni­
czej Niemiec ”wywoła pA-oszenie i

czujność, stwierdza orbowiem, że w

zakładach niemieckiegprziK^ysłu far­
biarskiego przygotowyaa ,e%t przy­
szła wojna gazowa. Diniłf%wierdzi,
że bomby gazowe przygwyy \\ne są w

zakładach niemieckichatur za

i

zgodą Anglji i ententy. Republikański
impei’jalizm niemiecki bowiem przygo­
towuje się do wojny, w sojuszu z pań­
stwami imperjalistycznemi przeciwko
Rosji sowieckiej. Na tę notatkę ,,Rotę
Fahne" odpowiedział dzisiejszy popołu­
dniowy ,,Vorwaerts" w sposób ironicz­
ny, oświadczając, że ciekawą jest rze­
czą, na czem ,,Rotę Fahne" oparła twier
dzenie, jakoby przygotowania gazowe

miały się zwrócić przeciwko Rosji so­
wieckiej. Widocznie ,,Rotę Fahne" zapo­
mniała o tern, że przed dwoma laty zo­
stała zbudowana w Trocku na Syberji
fabryka gazów trujących, i że budowę
przeprowadzała firma niemiecka przy

pomocy niemieckich inżynierów, finan­
sowana przez instytucje finansowe nie­
mieckie, pozostające w kontakcie z

Reichswehrą.
’k

Dzięki kłótni partji niemieckich wy­
chodzi na jaw, że Niemcy przygotowują

wojnę chemiczną. Już teraz naród pol­
ski powinien zająć obronne stanowisko

i nie kupować farb niemieckich ani pa­
tentowanych leków niemieckich w ta­
bletkach jak: aspiryna Beyera. Dzięki
masowej sprzedaży owych leków zagra­
nicę Niemcy mogą utrzymać tysiące
chemików, którzy obmyślają okrutne

sposoby mordowania ludzi. Każdy apte­
karz w Polsce może zestawić owe re­
klamowane leki niemieckie. Nie należy
wierzyć reklamie niemieckiej, jakoby
środków tych poza Niemcami nie mia­
no wyrabiać. Kupując chemiczne pre-

peraty niemieckie społeczeństwo pol­
skie finansuje przyszłą wojnę zbrodni­
czą chemji niemieckiej przeciw Polsce.

Z Kłajpedy.
Litwini w mniejszości, - Zbojkotowani

przez Niemców.

Dnia 6 bm. zebrał się drugi sejm
kłajpedzki. Obecnych było 27 posłów na

ogólną liczbę 29. Prezydentem sejmu
został wybrany poseł partji Rolniczej
Dressler, wiceprezydentem radca szkol­
ny Mayer. Po wyborze wiceprzewodni­
czących przedstawiciel frakcji litew­
skiej, złożonej z 3 posłów oświadczył,
że frakcja litewska usuwa się od dal­
szych głosowań ponieważ większość
sejmu nie uwzględniła zupełnie życzeń
Litwinów.

t ł,

Autonomiczny okręg kłajpedzki, (1950
km’) co do obszaru nieco większy niż

wolne rnasto Gdańsk (1920 km’) ma o-

kolo 130 tys. mies”zkańców, z których
większość niewątpliwie jest pochodze­
nia litewskiego. Są oni jednak wyzna­
nia prot?estanckiego w przeciwieństw!ie
do katolickich mieszkańców Litwy Ko­
wieńskiej i tak dalece na razie jeszcze
zgermanizow’ani, że przy wyborach gło­
sy swe oddają partjom niemieckim, (b)

Kłajpeda, 6. 10. (AW) Na dzisiej-
szem posiedzeniu sejmu kłajpedzkiego,
posłowie litewscy zgłosili wniosek na­
gły w sprawie przedłożenia projektu
ustawy, któraby przyznała prawo oby­
watelstwa Kłajpedy wszystkim obec­
nym mieszkańcom tego terytorium, na­
wet urodzonym poza granicami Kłaj­
pedy. Wniosek ten, zmierzający do

przyznania prawa obywatelstwa klaj-
pedzkiego napływowym żywiołom li­
tewskim, został odrzucony większo­
ścią głosów niemieckich. Przyjęto nato­

.miast Wniosek nagły w sprawie posta­
wienia na porządek obrad najbliższego
posiedzenia wszystkich projektów u-

staw niezałatwionych prze,: poprzedni
sejmik jako nowych.
Tl I IIWIBiTFfHIFBBMM--WBUH-WffliBiWHIWnmWWWBBBBMW

Obżartusów mylnie wzięto
za żołnierzy.

Toruń, 7. 10. PAT . Dowództwo ()­
kręgu Korpusu nr. VIII komuniku­
je:

W nr. 110 ,,Głosu Lidzbarskiego"
z dnia 17 września br. ukazała się
notatka, jakoby w Brodnicy dnia 15
września br. między zwolnionymi
rezerw’istami, których odprowadza­
no na dworzec, jeden był boso, inny
zaś tylko w spodniach i koszuli.

Przeprowadzone w tej sprawie do­
chodzenia nie potwierdziły prawdzi­
wości tej notatki. Ustalono nato­
miast, że w dniu przemarszu rezer­
w’istów odbywał się w Brodnicy targ
i z tego powodu przyłączyło się w’ie­
lu ciekawych do oddziału. Jest za­
tem prawdopodobne, że zaobserwo­
wani przez sprawozdawcę ,,Głosu
Lidzbarskiego" niedostatecznie o-

dziani osobnicy nie należeli do od­
działu rezerwistów’, lecz przypadko­
w’o przyłączających się ciekawych z

tłumu.

Jak się dowiadujemy, obcasy gumowe
,,GLOBUS" dzięki swej pierwszorzędnej jako­
ści odznaczone zostały na wystawie w Rzy­
mie w r. 1927 nagrodą ,,Grand Prix" oraz

złotym medalem jakoteż na w’ystaw’ie Po­
stępu w Paryżu w r. 1927 również złotym
medalem. Zaznaczyć wypada, że z ppśród
licznie reprezentowanych firm z tej gałęzi
przemysłu jedynie firma Pierwsza Polska

Fabryka W’yrobów Gumowych ,,GLOBUS" w

Łodzi uzyskała najwyższe odznaczenie,



Str. 14.
,,DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela dnia 9 października 1927 r.

List z Krakowa.
(Po wizycie Prezydenta Rzeczypospolitej
Ważne uchwały Rady m. — Wieczór dysfcusyj-

ny. — Czy rozwiązanie Rady?
Nie piszę o gościnie w grodzie podwawel­

skim Prezydenta Rzeczypospolitej, bo o tem za­
mieszczała już prasa codzienna obszerne wia­
domości. Muszę jednak zaznaczyć, że udział
szerokich warstw ludności w uroczystościach
krakowskich był skromny raz dlatego, że po­
byt Prezydenta przypadl na dnie powszednie,
kiedy trwa praca, po drugie dlatego, że pewne
zarządzenia nie wiadomo czy komitetu, czy
władz, utrudniały należyte okazanie uczuć lud­
ności dla Głowy Państwa. Według powszech­
nej opinji uroczystościom tego rodzaju nadaje
się charakter raczej wojskowy, co oczywiście
zraża ludność cywilną. Nie należy też zapo­
minać o tem, że wobec nadzwyczaj ciężkiego
położenia warstw pracujących, udział ich w uro­
czystości, przy której rozwinięto- wielką pom­
pę, musial być bardzo skromny, Jedynie lu­
dność żydowska nie hamowała się w entuzjaz­
mie dla p. Prezydenta. Nigdy jeszcze Żydzi
krakowscy nie przyznawali się tak demonstra­
cyjnie do Polski, jak z okazji pobytu p, Mo­
ścickiego w Krakowie. Ten trochę hałaśliwy
patrjotyzm mieszkańców Kazimierza budzić jed­
nak musi pewne refleksje. ,,Timeo Danaos et

dona ferentes" (boję się Greków, choć przyno­
szą dary) chciałoby się powtórzyć za poetą
rzymskim.

Krakowska Rada m. powzięła na ostatniem

posiedzeniu w dniu 29 bm. dość doniosłe dla
miasta i jego ludności uchwały. Uchwała

pierwsza dotyczy zakupna przez gminę obszaru
100 morgów czyli 58 hektarów (200 morgów
magdeb,) pola położonego w dzielnicy Plaszów,
Cena 1 morga wynosi 1181,78 doi. am . Obszar
ten nabyła gmina na cele urządzenia portu wi­
ślanego, co dla gospodarczego rozwoju mia­
sta ma pierwszorzędne znaczenie. Charaktery­
styczną jest ręgczą, że przeciw zakupnu tego
gruntu głosowali socjaliści i narodowi demo­
kraci. Druga uchwała dotyczy zaciągnięcia
przez miasto pożyczki w wysokości 1,800.000
zł,, na zakup i zamagazyncwanie zboża. Po­
życzki udzieli Państw. Bank Rolny, który też

będzie i nad jej zużyciem wykonywał kontrolę.
Zwrot pożyczki ma nastąpić d. 31 sierpnia 1928,
oprocentowanie wynosi 3 proc, rocznie. B za­
kupionego zboża pozostaje w wolnym obrocie,
% służyć musi jako rezerwa. Gmina zobowią­
zana jest zaopatrywać w zboże względnie w

mąkę nietylko miasto, ale również powiaty:
chrzanowski, oświęcimski, żywiecki, nowotar­
ski ’r wielicki, oraz .’miasto N. Sącz. Jest to za­
tem zobowiązanie bardzo ciężkie, ale z dru-

- głej strony korzystne, bo w ten sposób staje
się Kraków ważnym ośrodkiem aprowizacyj-
nym.

W ubiegłym miesiącu podjęto po przerwie
wakacyjnej dalsze prowadzenie wieczorów dys­
kusyjnych, zorganizowaną przez Chrześcijańską
Demokrację. Kursa te są znakomitą szkołą dla

działaczy w ruchu chrześcijańsko-społecznym.
Udział w wieczorach dyskusyjnych b!erze od

40—50 osób. Wykłady odbywają się raz w ty­
godniu . (w poniedziałki), a po każdym wykła­
dzie następuje dyskusja. Podobnie jak w la­
tach ubiegłych, tak i w r. b. kierownictwo wie­
czorów dyskusyjnych zamierza zorganizować
dwu- lub trzy-dniowe wieczory w ważniejszych
ośrodkach poza Krakowem.

W mieście naszem przebąkują o zamierzo-
nem jakoby rozwiązaniu Rady miejskiej i wy­
znaczeniu komisarza rządowego. Ponieważ
Krakowska Rada m, już oddawna zakończyła
swą kadencję, przeto pogłoski te nie są bez­
podstawne. Inna jest sprawa, czy na wypadek
Rozwiązania Rady m, nastąpiłoby zarządzenie
nowych wyborów. Wybory kurjalne, przepro­
wadzone w szeregu miast Małopolski, nie za­
chęcają chyba do dalszych tego rodzaju przed­
sięwzięć. A skoro niewiadomo, kiedy docze­
kamy się nowych ustaw samorządowych -

przeto niema widoków, by po rozwiązaniu starej
Rady lząd rozpisał nowe wybory. Prawdopodo­
bnie nastąpiłby długi okres rządów komisary­
cznych, Są one jednak dla rządu niepotrzebne.
Krakowska Rada ma większość rządowi odda­
ną, a zarząd miasta bez tytułu komisarza, rzą­
dzi zupełnie na sposób komisarski. Poco zatem

zmieniać stan obecny, skoro on dla rządu jest
dogodny. A o zdanie ludności zapomniano w

Polsce pytać. jp,

Sprawa o pobicie
Żdziechowskiego

jeszcze nie umorzona.

Z Warszawy donoszą: Prowadzący
śledztwo w sprawie napadu na posła
Żdziechowskiego sędzia Goga, ze wzglę­
du na to, iż w aktach przekazanych mu

przez sędziego śledczego Jasińskiego
nie znalazł podstaw do wykrycia spraw­
ców napadu, przedłożył prokuratorowi
Kurkowi wniosek o umożenie śledztwa.
W związku z tą sprawą minister Mey­
sztowicz zainterpelował ostatnio władze

sądowe. Roze,szły się pogłoski, iż w wy­
niku interpelacji min. Meysztowicza,
wniosek o umorzenie śledztwa stał się
nieaktualny!.

"

..
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2.700 etatów dodatkowych dla
szkolnictwa powszechnego.

Wiceprezes Związku Polskiego Nau­
czycielstwa Szkół Powszechnych poseł
Nowicki odbył w dniu 6. bm. z ramienia

związku konferencję z ministrem ()­
światy p, Dobruekim, któremu przed­
stawił opłakany stan szkolnictwa pow­
szechnego z powodu dotkliwego braku

etatów. P. minister odpowiedział, że

wystąpił z wnioskiem o przyznanie dla

szkolnictwa powszechnego dodatkowych
2.700 etatów, z czego w najbliższym cza­
sie spodziewa się otrz.ymać 500 etatów.

Nieszczęśliwy robotnik porażony
prądem.

Z Zakopanego donoszą: Robotnik

Francis’zek Gabrjel, manewrując przy

la.mpce elektrycznej w piwnicy restau­
racji Wnuka, został porażony prądem
o sile 220 volt, Pó stwierdzeniu zgonu,
zwłoki nieszczęśliwego robotnika prze­
wiezione zostały do kostnicy

Za
Ja myślę: człowiek jest tylko człowiek,

A gdy ma śmierć zamknie oczy,
W ostatniej wizji zamkniętych powiek
Prawda się przed nim roztoczy.

I wtedy nagle wszystko zrozumie,
Bo myślał płasko i luźno,
Lecz wtedy Anioł przy skrzydeł szumie

Powie mu: Bracie, za późno!

HENRYK ZBIERZCHOWSKI.

Przedstawienia filmowe
dla młodzieży,

Program kin naszych, jak wiadomo, nie

jest bynajmniej odpowiedni dla młodzieży
szkolnej. Nieraz przeciwnie nawet, widzi­
my wprost szkodliwy wpływ filmów o tre­
ści kryminalnej. Nic też dziwnego, że wła­
dze szkolne zabraniają swym wychowan­
kom uczęszczania na ,takie widowiska,
Lecz owoc zakazany nęci, a młodzież żądna,
jest rozrywek i wrażeń choćby niedozwo­
lonych. Należałoby przeto dać jej właśnie

upragnione przez liczne jednostki kino, ale

z programem zgolą odpowiednim.
Prawdopdobnie wychodząc z tego zało­

żenia personel pedagogiczny naszej szko­
ły wydziałowej męskiej już przed paru la­
ty zorganizował stałe pokazy naukowe ki­
nematograficzne w auli tej uczelni, a przed­
stawienia te cieszą się z niesłabnącem
powodzeniem. Nie mniej jednak każdy
przyzna, że ciasnota sali tej z jednej stro­
ny, a z drugiej obfitość rozmaitych szkól’

w Bydgoszczy powoduje, że z przedstawień
tych korzystają przeważnie tylko dzieci ze

szkól powszechnych, a nie sposób poprostu
jest pomieścić całą młodzież szkolną mia­
sta naszego, a nawet właściwie tę jej część
jedynie, kora lubuje się w tych widowi­
skach

Ponieważ przytem lokal kin stałych w

śródmieściu jest najbardziej przystosowg. -

ny, rzecz prosta, że pokazów świetlnych,
a zwłaszcza połączonych z muzyką oraz,

jak to jest- w projekcie, z pogadankami
jiaukowemi, wyglaszanemi przez profeso­
rów gimnazjalnych i to poprawnym języ­
kiem polskim, co jest również nie bez zna­
czenia, organizatorzy miejscowi zamierza­
ją więc urządzać te przedstawienia w po­
niedziałki po południu w lokalu kina ,,Cor­
so". Program zaś przystosowany dla mło­
dzieży szkól średnich obejmowałby obrazy
z dziedziny geografji powszechnej i krajo­
znawstwa, przyrody żywej i martwej, prze­
mysłu, a na zakończenie każdego progra­
mu jakaś humoreska dopełniałaby całości.

Przytem organizatorzy zastrzegają się, że

bynajmniej nie chcą wytwarzać konku­
rencji szkodliwej dla wspomnianej szkoły
wydziałowej, a raczej byłaby to szlachetna
ze względu na intencję emulacja, (współ­
zawodnictwo) albo nawet współpraca, gdyż
zważywszy na szczupły lokal szkolny, po­
kazy tej szkoły, pomimo najlepszych chęci
kierowników, nie są wystarczające dla tak

licznej młodzieży naszego stutysięcznego
miasta, To też należy mieć nadzieję, że

jak rodzice młodzieży, tak i dyrekcja
szkól poprą te zabiegi uspołecznionych or­
ganizatorów, traktujących tę sprawę ide­
owo, a nie ubiegających się o zyski. Dro­
bne opłaty wejściowe (co najwyżej 50 gr.),
pobierane na. pokrycie znacznych kosztów,
nie odstraszą zapewne chętnych z pośród
młodzieży szkolnej, którzy już w najbliższy
poniedziałek, 10 bm. mieć będą tę. poży­
teczną a. niewątpliwie pożądaną przez nich

rozrywkę. ’ J, Ot,

Nowa pożyteczna placówka.
e

(Na marginesie nowo założonego Towarzystwa Kredytowo-

Oszczędnościowego).

Wszystkim jest rzeczą dobrze znaną, że

drobny handel i przemysł, oraz rzemieślni­
cy, a nie mniej i pracująca inteligencja
cierpią bardzo wiele z przyczyny trudności

kredytowych, jakie panują na naszym ryn­
ku pieniężnym. Charakterystycznym obja­
wem jest to, że daleko trudniej obecnie,
w czasach powojennych jest osięgnąć kil­
kaset lub kilkadziesiąt złotych chociażby
na kilka dni kredytu drobnemu kupcowi
i przemysłowcowi lub rzemieślnikowi niż

większą kwotę wielkiemu kupcowi lub in­
nemu kapitaliście. Wiemy dobrze, że brak

kredytów odczuwają dotkliwie wszystkie
gałęzie handlu i przemysłu, a nawet kraj
cały, jednakże wzrost biurokracji przez
czas wojny, przyzwyczajenie do olbrzymich
cyfr w czasach inflacji marki polskiej wyg­
rodziła w bankach niechęć do małych obro­
tów, to też chyba dokładnie nam wytloma-
ćzy, dlaczego banki, tak rządowe jak i pry-
wane niechcą pracować z poszczególnymi
drobnymi kupcami, przemysłowcami i rze­
mieślnikami, co w rezultacie doprowadza
rzemiosło i handel do upadku.

Trudności te nie mogą być usrnięte jed­
nym zamachem. Bardzo wiele cfasu upły­
nie nim wrócimy do czasów normalnych.
Dziś w nowych warunkach praiy musimy
szukać nowych, chociaż gdzieindziej wy­
próbowanych źródeł, aby przyj/ć jak naj­
szerszym warstwom z pomocą, i zabrać się
do tego musimy wszyscy co Ychlej, aby
stworzyć odpowiednią placówki.

Da,ją już nam w tem dobry przykład li­
dzie, którzy nie o swoich tylk/ myślą sp)a­
wach i boiączkach, ludzie, Itórzy nie od

dziś pracują na polu, społeczrym i na g’on­
cie bydgoskim są znani.

Otóż grono osób skadająci się z ku’ców,
rzemieślników, przemysłowców i pjiędni-
ków założyło do społecznego użytku insty­
tucję, kt,óra ma udzielać d’obnyeh kredy­
tów jak najszerszym warstwom paPodnie-

sienie handlu i przemysłu, lub na założenie

nowych warsztatów pracy.
Dł’ugiem zadaniem tego towarzystwa

jest szerzenie idei oszczędnościowej we

wszystkich warstwach społecznych, przy-,

zwyczajać łudzi do myślenia o dniu jutrzej­
szym, o zabezpieczeniu sobie jutra w spo­
sób jak najwygodniejszy, w sposób jak naj­
mniej dla siebie dotkliwy i aby nie być
zaskoczonym trud,ną chwilą w życiu.

Towarzystwo. pod nazwą Towarzystwo
Kredytowo-Oszczędnościowe w Bydgoszczy
już, rozpoczęło ,swoje prace, a obecnie przez
uzyskanie w Sądzie zmiany statutu dzia­
łalność swoją, wprowadza na szersźe tory.

Źe prace Towarzystwa przyniosą korzy­
stne dla. społeczeństwa wyniki, dają rękoj­
mię osoby, które na jego czele stoją i nim

kierują, jak np.: przewodniczącym zarządu
Towarzystwa jest p. Ignacy Grajnert, zna­
ny w, Bydgoszczy kupiec i społecznik, za­
’stępcą przewodniczącego jest p, Stanisław

Tyborski. Współpracują z nimi pp. Florjan
Figurski — senjor, Antoni Jaszkowski —

kupiec i Leonard. Korgowd - urzędnik,
stiwfi.

Na czele Rady Nadzorczej Towarzystw’a
Stoi p. P- Kozłowski — prezes, zastępują
ro pp. A. Żółkiewicz i St. Mąka - wice­
prezesi pr-zy w"spół,pracy całego grona zna­
nych na gruncie bydgoskim osób.

Zamiary i chęci założycieli są jak naj­
lepsze i godne poparcia, a ponieważ warun­
ki należenia do Towarzystwa są przystępne
(obowiązkow-y udział zł. 10), przeto Towa­
rzystwem tem powinni się wszyscy zainte­
resować i do niego należeć, bo tylko od

poparcia społeczeństwa, zależy rozwój tak

potrzebnej i pożytecznej na gruncie naszym
placówki.

Osoby zaintersowane w tej sprawie kie­
rujemy bezpośrednio do Zarządu Towarzy­
stwa z tymczasową siedzibą przy ul. Dwor­
cowej 8 u p. I . Grajnerta, tel. 19-21.

Sprawa smomogi dla emerytów.
/Bardzo wielu, a może ,i;pzc,ważi,-, większość

cmerytóWl prócz emerytur} żadn^° . fun,duszu
ani majątku nie posiada, ą lipglabj.eszcz,e pra­
c.ować w jakiemkolwiek praedsiaOrstwic łub
też zagospodarować się na jhałyrefmbytym fol­
warku. Wszyscy oni marzą o ałym domku

własnym, lecz dla urzeczywistnia tych pla­
nów brak im kapitału.

Czy nie dałoby się, za przodem innych
państw, zabezpieczyć starość jerytów w ten

sposób, aby emeryt po wyjśćii:e służby mógł
otrzymać swą emeryturę z mt na 3—4 lata

jako pożyczkę, zahipotekoward-1 nabytym fol­
warku, domku itd. łub zabiecz°ną w jaki
inny-sposób, spłacałną rówimi częściami w

ciągu 8-10 łat razem z oycentowaniem.
Przypuśćmy, że jakiś enld ma przyznana,

emeryturę w wysokości 50M" miesięcznie —

ćzylóóOOO złotych rócznie. Mógłby on otrzymać
z góry 24.000 zł. rocznie (za’4 łata) z tern, ie

pcżyćzóńą sumę’spłacałby W ciągu 10 laf’"rpó
3000 zł., czyli w ciągu tego czasu spłaciłby ca­
łą pożyczkę 24.000 zł. i 6000 zł. tytułem procen­
tów. Posiadając własny folwarczek lub dom

miałby ponadto 250 zł. emerytury miesięcznie.
Przypuszczać należy, że wielu znalazłoby

się takich emerytów, którym podana koncepcja
bardziej by odpowiadała, niż zabezpieczenie

-emerytalne 500 zł. miesięcznie bez żadnego ka­
pitału na początek nowego życia. Pożyczki te­
go rodzaju mogłyby być udzielane ze stworzo­
nego funduszu emerytalnego, któryby na łem
nic nie tracił, mając gwarancję zwrotu z do­
statecznemu oprocentowaniem, ewentualnie mo­
że udałoby się założyć bank emerytów, który­
by korzystał z subsydjów rządowych.

Kronika arfstyczna.
Koncert Henr)a Marteau

skrzypkaJisty-
Henri Marteau, jakorzYPek. uważany jest

za jednego z najwybitjfszych przedstawicieli
tego kierunku wirtuoz-J skrzypcowej, którą
wytworzył ongiś Pixis(^e4eń) a później Jo­
achim (Berlin) pogłębiłM°skonalił; jest to tak;
zwana ,,szkoła niemie1 . która obok szkoły
paryskiej (Habeneck, jradieck, Alard,), bruk­
selskiej (Beriot, Vie,-mPs’ Leonhard, Wie­

,niawski) i pragskiej (jnevitz i Sivick), wirtuo-
,zostwo skrzypcowe (najwyższych granic do­
skonałości artystycz!Moprowadziła, z tą je­
dnak uwagą, że kie( ?koła parysk,a, bruksel­
ska a przedewszystl 1 pragska, kładła zawsze

u swoich uczniów g!ównie na technikę,
dla samej tylko teow

’

płynącego z niej płyt­
kiego wirtuozostw!° szkoła niemiecka obok

strony technicznej aćła baczną Uwagę na sty-
!owość gry, na pi?hanie przewodniej myśli
utworu czyli teg(^oniemiec nazywa ogólnem

^y^łfńianem ,,yortrag’ 0,3 te kierunki wykonaw­
stwa skrzypcowe- nają swoich zwolenników,
Jedni lubują się : kglarsfwic wirtuozowskiem,
jakiem się przeifbź° słuchacza za pomocą
podwójnych tonW -reje, oktawy, seksty i de-

cymy) pasażów-iaPlelów, pizzicatów obu rąk
itp,efcktownyclpiZ!zek oślniewa i czaruje (Ku-
belik, Kocjan, aołek, Pepa, Bartoń i w.;in,);
inni jednak widi Poważnej muzyki, jaką
daje szeroka, TZfdoa, śpiewne? fraza Beethove-
na, Mozarta ią. ielkich bądź to klasyków,
Sądź to roibanów (Schumann, Schubert,
Brahms) a nwwe’ niektórych modernistów

(j. n. p. Pizefai, Fi Debussy i in.) w wykona­
niu n, p. Hut -rma. Thibeau, lub naszego Bar-

cewicza i J/i!mk
Henryk lar. jest jednym z tych nielicz-

iycb tPj?jF ww’,r?y .JSPieją zręcznie oba te

’ odmienne kierunki gry skrzypcowej, stopić w je­
den szlachetny amalgamat o niezwykle Wyso­
kiem napięciu artystycznem. Djablo wydosko­
nalona techniczna ,sprawność, słodycz cantileny,
rzewny’duży ton, jakoteż powaga i głębokie wni­
knięcie w styl interpretowanej kompozycji, oto

te wielkie, nadzwyczajne walory, którymi Mar­
teau zdobył sobie zaszczytne miejsce w szeregu
największych , żyjących obecnie skrzypków świa­
ta jak: Ysaye, Kubelik, Burmester, Soree, Vasa

Prihoda,-P. Kochański, Veccy, no i on sam Mar­
teau.

Koncert piątkowy, który znakomity ten mi­
strz staraniem poznańskiej ajencji koncertowej
p. Nowomiejskiego w Teatrze Miejskim odegrał,
można śmiało nazwać produkcją ze wszeehmiar,
udałą. Publiczność zeszła się w licznym kom­
plecie jak rzadko kiedy, wskutek cze’go maestrio

nabrawszy do grania animuszu i odpowiedniej
weny grał wprost nadzwyczajnie, tak dalece, że

entuzjazmu jaki na sali zapanował, dawno już
tu nie pamiętamy. Artystę po kilkakroć wywo­
łano. Nie mogę się jednak pogodzić z progra­
mem, jaki koncertant tym razem dał. Schuberta
,,Rondo , Bacha ,,Chaconne" a potem mało e-

fektowny, klasyczną powagą owiany ,,koncert
D-dur" Mozarta z własną kadencją wykonawcy,
wszystko to odegrane jedno za drugiem, nie prze­
plecione żadnym Kreislerem, Hubayem, lub

choćby któraś z własnych jego doskonałych
kompozycji, oddziałało na publiczność trochę
nużąco, mimo, że odegrane było (osobliwie ,,Cha-
conna ), w eałem tego słowa znaczeniu arty­
stycznie i koncertowo. Zagrana dopiero na za­
kończenie Fantazji z op. ,,Carmen" układu Sa-

rasatego i dwa świetne naddodatki: ,,Serenada"
rasatego i dwa świetne naddatki: ,,Serenada"
węgierskie ,,Ddur" Brahmsa, wywołały nieby­
wały entuzjazm na sali; na tych rzeczach bo­
wiem, jakoteż na ,,Chaconnie Bacha pokazał
ten prawdziwy mistrz co umie i że zasłużeni(
zażywa swojej wielkiej sławy w świecie.

Z, G, Urbanyi.
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Wskazania hygjeniczne
dla radioamatorów.

Rad,jo, to niewinne napozór a tak wiel­
ce pożyteczne dobrodziejstwo naszego wie­
ku, może niekiedy być powodem szwanku
na zdrowiu naszem, o czem ogół, a zwł. ra-

djoamatorzy wiedzieć powinni. Sprawą u-

żytkowania radjotelefonów zajmują się ró­
wnież i hygjeniści, którzy, jak wiadomo,
mają na widoku zapobieganie chorobom.
Ciekawem przedew’szystkiem dla nich było
stwierdzić, czy też fale elektromagnetyczne
mogą wpływać szkodliwie na zdrowie
człowieka. Studjując odpowiednią literatu­
rę naukową, nie znajdziemy jednak jakich
kolwiek danych, wskazujących na bezpo­
średni szkodliwy wpływ tych fał na ustrój
człowieka. Wobec tego zaprzeczenia, zwró­
ćmy się do samych aparatów, czy nie będą
one przedmiotem zastrzeżeń ze strony hy-
gjenistów. Nie wdając się w ocenę różnych
systemów radioodbiorników, żądamy od
nich naogół, aby należycie spełniały swe

zadania, co jest nader ważnem też i z pun­
ktu widzenia hygjeny. Aparaty winny od­
twarzać dźwięki dość głośno i wyraźnie.
Zbyt cicha bowiem audycja zmusza, słu­
chaczy do wyczerpującego, natężonego
wsłuchiwania się, co może przyprawić go o

ból głowy, rozstrój nerwowy i różne zabu­
rzenia ustroju. Nie mniej też szkodliwe

zbyt głośne dźwięki, gdyż łatwo - spowodu­
ją w’zmożoną neurastenję. Lehmann, świe­
tny hygjenista niemiecki, wymienia nastę­
pujące odmiany neurastenji, powstałej na

tle hałaśliwej audycji, a więc: drżenie, kur­
cze, omdlenia, porażenia, słabość, bicie ser­
ca, ,szum w uszach, osłabienie siły wzroku
i zaburzenia pamięci. Do tego jeszcze kra­
kowski hygjenista dr. Skowroński dodaje,
że skutki tego rodzaju audycji objawić się
powinny i w przytępieniu słuchu, wzglę­
dnie nawet doprowadzę do głuchoty, co

może niedaleka przyszłość potwierdzić zdo­
ła.

Oprócz tego wymagamy, aby audycja
wydawana z radjoodbiomika była czystą,
bez ubocznych szmerów, pisków, wycia i

trzasków, gdyż te, jak wiadomo, szarpią
nerwy słuchacza. Radjo winno natomiast

być czynnikiem uspokajającym skołatane

nerwy nasze i stać się raczej środkiem le­
czniczym. Działać tak może tylko apa,rat
dobry, a takim ze stanowiska hygjeny jest
każdy aparat, odtwarzający dźwięki z do­
stateczną siłą i bez ubocznych szmerów.
Również i słuchawki radjowe winny nie
szkodzić nęrwom, Nąieży unikać, tandet­
nych słuchawek, źle wyk’onanych, bo te po­
wodują złe audycje. Dlatego należy każdą
słuchawkę uprzednio wypróbow’ać, porów­
nać z innemi, a nie kupować, jak to mó­
wią, kota w miechu. Oszczędzi się wtedy
zdrowia i pieniędzy. Słuchawki powinny
być lekkie, o niezbyt silnej sprężynie, aby
nie ugniatała ciemienia i uszu, a, zarazem

neleży baczyć, by nie sta,ły się one przeno­
śnikami chorób skórnych i wogóle zaka­
źnych. Szczogółniej fafaro o to w klubach
i innych lokalach otwartych dla szerszej
publiczności, a jńż jfó- przedewszystkiem w

szkołach są słuchafvki całkiem niedopm
szcza!ne, gdyż należy tam stosować wy­
łącznie tylko głośnik. Również specjalna
choroba skórna, zwana radjową a pozriana
niedawno, spowodowana bywa przez słu­
chawki, wyrabiane przez fabrykę zagra­
niczną z niewłaściwego’maSerjału, a łatwo

je rozpoznać po silnym ^ń,pachik jaki wy­
dzielają. Słuchawki te di;aźnią skórę i wy­
wołują nieznośny wypryskjsź( ekzemę.

Co się tybzy wskazówki, jak słuchać

audycyj radjowych, to tu należy postępo­
wać w myśl staropolskiego przysłowia: co

zanadto, to niezdrowo. Wskazanem jest,
aby nie nadużywać zmysłu słuchu kilkugo-
dzinnemi audycjami, gdyż takie przeciąże­
nie doprowadza njetylko do znużenia, lecz
i do neurasterji Ogólnej.. Wszak radjo nie

jest wynalazkiem sezonowym, przeto znaj­
dzie się po wielekroć okazja do wysłuchania
rzeczy pięknych łub też interesujących,
a wobec tego trzeba umieć sobie odmówić
nieraz chęci nadmiernego słuchania.

J. Ot,

Aeroplany, które nie terkoczą.

Ostatni numer francuskiego czaso­
pisma lotniczego ,,L’Aero-Sports"
zamieszcza anons zakładów lotni­
czych Andre, reklamujących swój
wynalazek tłumika samolotowego.
Anons głosi, że tłumik został przy­
jęty przez armję francuska i że naj­
zupełniej usuwa hałas silnika. By­
łoby pożadanem, aby również nasze

lotnictwo, przedewszystkiem woj­
skowe, jak i komunikacyjne, zaopa­
trzyło sw’e aparaty w tłumiki, któ-
rebv usunęły nieznośny warkot mo­
torów, szczególnie dokuczliwy dla
mieszkańców okolic lotniska.

Jak wygląda urzędowy orzeł polski?

Dotychczas nic było ustalonego ry­
sunku orła polskiego, używanego do

państwowego godła. Robióno tego bie­
dnego ptaka, jak kto chcian i niejeden
zakamarkowy artysta znęcał się nad

nim w niemożliwy sposób. Często nie

można było odróżnić tego orła od gęsi!
Aby nareszcie skończyć z tym nowym

bałaganem,rząd rozpisał konkurs na

najodpowiedniejszy rysunek Białego
Orła, a Rada ministrów w tym tygodniu
z nadesłanych projektów wybrała ten,

jaki powyżej zamieszczamy. Stał się on

od 1. bm. obowiązującym wszystkie wła­
dze pańatwowem godłem urzędowem.

Lotnik i lew na drzewie.

Niezwykła przygoda
kinematograficzna.

,,Central News" donosi o ciekawej
przygodzie, jaka się wydarzyła nie­
dawno w Ameryce. Oto pewien lot­
nik miał przewieść dla jednej z

wytwórni kinematorgaficznej żywe­
go lwa. W czasie lotu z Kalifornji
do Nowego Jorku samolot zaginął.
Dopiero po długich poszukiwaniach
udało się samolot znaleźć, wśród

niezwykłych okoliczności. W czasie
lotu motor zepsuł się i lotnik zmu­
szony był wylądować, przyczem u-

dało się mu spaść bez szw’anku na

jedno z olbrzymich drzew. Przez 2
dni siedział tam lotnik z swoim nie­
bezpiecznym towarzyszem, który
nie doznał żadnej szkody.

x_________

PtaKI przeczuwają katastrofy
elementarne.

Prasa austrjacka zwraca uw’agę na

wysoce znamienny objaw, związany z

ostatniemi wypadkami w’iedeńskiemi.

Mianowicie, gołębie, które od niepa­
miętnych czasów’ miały zw’yczaj gnie­
ździć się masami w sztukaterji tamtej­
szeg’o Pałacu Sprawiedliwości, opuści­
ły nagle, na parę dni przed wybuchem
pożaru tę siedzibę i przeniosły się gro­
madnie .pod,, daeh Parramentu, Taje­
mniczy instynkt, którym obdarzone są

pewne gatunki zwierząt, okazał się 1

tym razem nieomylny.

tyyyr,a,_
f--"’ ”

Spryt Forda nie ma

z sranie.
Z IIli’" ? rv’;- ’t

Fabrykant automobili. Ford, jest
niewyczerpany w pomysłach, gdy
chodzi o rozwój jego i tak bajkow’ego
już interesu. Oto sprzedaje on far­
merom swoje traktory do uprawia­
nia roli. Ale farmer często nie ma

pieniędzy na opłacenie tej kosztow­
nej bądź co bądź maszyny rolniczej.
Mimo to handel przychodzi do skut­
ku na bardzo prostej zasadzie. Z

chwilą nabycia traktora takiemu far­
merowi jeden i drugi koń staje się
zbyteczny. A mają ci farmerzy wspa­
niałe i silne konie. Otóż Ford w cenę

kupna przyjmuje konie od farmera,
które następnie z wielkim zyskiem
sprzedaje w ośrodkach przemysło­
wych. Od chwili tego zarządzenia
sprzedaż traktorów Forda miała się
potroić.

Ze świata kobiecego.
Pielęgnowanie cery i zdrowia.

Z wody się nie tyje.

Błędnem jest mniemanie, jakoby woda wy­
woływała przybytek na tuszy. Nietylko można

w czasie posiłków pić wodę, ale nawet należy,
bo wpływa to dobrze na trawienie. Należy się
tylko wystrzegać popijania na pół pogryziwych
kawałków wodą, bo to pociąga za sobą szko­
dliwe skutki dla trawienia i utrudnia asymila­
cję spożytego pokarmu. Najlepiej pić świeżą,
ale nie nazbyt zimną wodę źródlaną. Wszel­
kie wody mineralne są wielce wskazane, jako
oddziaływujące dobrze na trawienie i czyszćzą-
ce krew. Jaki zaś gatunek wody mineralnej pić
należy, o tem powinien rozstrzygnąć lekarz.

Cera a zdrowie.

Pierwszym warunkiem dobrej cery jest
zdrowie, drugim — czystość, trzecim — od­
powiedni tryb życia i dobre warur-ki życiowe,
a dopiero potem zostawić należy stosowanie

pewnych, racjonalnych zabiegów, oparty;h na

zasadzie kosmetyki lecznicze;. Koniecznym wa­
runkiem zdrowia jest słońce i powietrze.

Dlatego też używać należy kąpieli słonecz­
nych i powietrznych. Stan zdrowia całego or­
ganizmu odgrywa dominującą rolę w ogólnym
w’yglądzie kobiety. Wszelkie stany psychiczne,
zaburzenia płciowe, choroby kobiece :tp. wy­
wierają bardzo ujemny w’pływ na cerę.

Choroby przewodu pokarmowego, katary ki­
szek, żołądka, zaparcie stolca, choroby nerek,
wątroby, śledzionę, zaburzenia gruczołowe o

wewnętrznem wydzielaniu, choroby infekcyjne,
ostre i chroniczne, jak np. choroby płciowe —

silnie wyniszczają organizm i tem samem fa­
talnie odbijają się na cerze kobiety. Dbanie o

zdrowie jest jednoczesnem dbaniem o ładny
wygląd.

Przy cierpieniach ogólnej natury, leczyć
należy cały organizm; bardzo często worki pod
oczyma mają za przyczynę chorobę serca, lub
nerek. Na nic tu różne kremy cudowne.

tA’ ’’

Dziesięć przykazań dla kobiet

włoskich.

1. Kochaj swego męża bardziej, aniżeli

wszystko na świecie i kochaj także swoich

najbliższych, ale pamiętaj o tem, że dom twój
należy do twego męża, nie zaś do twych naj­
bliższych.

2. Postępuj z mężem, jak z wybitnym goś­
ciem i przyjacielem/ nie traktuj go zaś, jak
przyjaciółkę, której się zwierzysz ze wszystkich
przykrości życia.

3. Gdy mąż wraca do domu, niech zastanie
mieszkanie uporządkowane i przyjazny c-

śrniech na twej tworzy, a nie gniewaj się, je­
śli nie zaraz to zauważy.

4. Nie domagaj się dla domu niczego zbyte­
cznego, zadawalaj się pogodnem życiem w o-

toczeniu dzieci. Dzieci niechaj zawsze będą
czysto i świeżo ubrane.

5. Pamiętaj, że związana zostałaś i swym
mężem na szczęście i nieszczęście i jeśli go
wszyscy opuścili, ty masz trzymać jego dłoń w

swych rękach.
6. Jeśli mąż twój ma jeszcze matkę, to win-

naś okazywać joknajwiększą miłość i przyjaźń
tej kobiecie, która piersią swą twego nęża kar­

miła.

7. Nie żądaj od życia niczego takiego, czego
życie dać nie jest w stanie.

8. Jeżeli nadejdzie czarna godzina, nie opu­
szczaj rąk i wierz, że szczęście znów do domu

twego powróci.
9. Utaj swemu mężowi, że będzie ón silny

za was dwoje.
10. Gdy mąż odwróci się od ciebie, to cze­

kaj cierpliwie, albowiem znów do ciebie wróci.
t) D

Powtarzamy przykazania te według pewnego
pisma włoskiego — oczywiście faszystowskie­
go. Ubolewamy nad tem, że pismo to nie

podaje przepisów podobnych dla mężów wło­
skich...

Parówka twarzy w domu.

Wielce wskazaną przy pielęgnowania twa­
rzy jest parówka, którą można doskonale u-

rządzić w domu, bez specjalnych przyrządów.
Poprostu nalewa się do miednicy wrzącej wo­
dy, obwiązuje włosy chusteczką lub zakrywa
się je czepkiem gumowym, siada się, pochy­
lając głowę nad miednicą i nakrywa się prze­
ścieradłem kąpielowem tak, aby tworzyło ro­
dzaj namiotu. Po kilku minutach twarz się
zrosi parą, a w gorącu, utworzonem pod na­
kryciem, pory twarzy otworzą się i oczyszczą,
co twarzy nada wygląd zdrowy 1 świeży.

Parowanie twarzy zachowuje świeżość i

gładkość cery. Skóra jest niejako metryką ko­
biety, dostępną dla wszystkich oczu Jeżeli

więc ta skóra jest jasną, świeżą i gładką, to

kobieta wygląda młodo i nie potrzebuje się od­
mładzać sztucznie przy pomocy szminek.

Gospodarstwo domowe.

Kilka dobrych rad.’

Mięso pieczone iub gotowane należy krajać
na poprzek włókien a nie wzdłuż, gdyż będzie
twarde, krajać ukośnie cienki plasterki.

Rozbierając drób należy się trzymać pewnej
zasady, która polega na trzech głównych cię­
ciach. Najpierw odejmuje się udka, potem z

każdej strony — wyjmuje się pierś ze skrzydeł­
kiem, wreszcie oddziela kość piersiową od

grzbietu. — Grzbiet pokrajany na 2 łu 3 części
sie na półmisek, a na nim całego pta-
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Wynik korpusowych rozgrywek
orkiestr wojskowych D.O.K. VIII.

Pierwsze miejsce zdobyła orkiestra 62 p, p,

Wczoraj, to jest w piątek, dnia 7 bm. w

Teatrze Miejskim w Toruniu odbyły się roz­
grywki korpusowe zwycięskich orkiestr

wojskowych 14 pp., 62 pp. i 65 pp. Jury
składało się z pp.:

Dyrektora konserwatorjum w Toruniu:

prof. Popławski.
Dyrektor konserwatorium w Bydgoszczy:

prof. Winterfełd.
Dowódca 8 p. a. c. ppłk . Podcnowski

(przewodniczący).
Kapelmistrz D. O. K . I. kpt. Kosecki -

15 pp.
Kapelmistrz D. O . K. VII. — kpt. Chmie-

lewicz — 58 pp.
Wynik zawodów jest następujący:
I. miejsce orkiestra 62 pp. (por. Grabow­

ski) punktów 495.
II. miejsce orkiestra 14 pp. (kpt. Wit-

man) punktów 432.
III. miejsce orkiestra 65 pp. Guza) punk­

tów 397.
Po ogłoszeniu wyników wręczył dowódca

O. K VIII . p . gen. Leon Berbecki zwycię­
skiej orkiestrze 62 pp. (mistrzowska O. K,
VIII.) kapelmistrzowi por. Grabowskiemu

nagrodę przechodnią — Rodzina Wojskowa
wręczyła zwycięskiemu kapelmistrzowi
w”spania,ły kosz żywych kwiatów’.

Rozgrywki zakończone bionsfre-koncer-
tem. Odegr’ano uwerturę ,,Polonia" - Wa­
gnera pod batutą kapelmistrza por. Gra­
bowskiego.

Baczność, członkowie Z. Z. P . Związek
kolejarzy Z. Z. P . fil}a II. w Bydgoszczy obcbo

dzi w niedzielę, dnia 9 bm. swoją uroczystość
poświęcenia sztandaru. Wzywa się zatem wszy­
stkich członków Z. Z. P . by gremialnie stanęli
do pochodu na uroczystość poświęcenia. Zbiór­
ka o godzinie 9,30 przed lokalem p. Mellera

plac Piastowski.

KRONIKA POLICYJNA.
— Kradzież i włamanie. Wczoraj wieczo­

rem niewykryci sprawcy zerwawszy kłódkę
od mieszkania Frydy Pałaszewskiej (Bie­
licka 12) skradli na. jej szkodę garderobę i

bieliznę, wartości 1000 złotych.
— Zaginął W dniu 26 w’rześnia zaginął

bez w’ieści Klawiter Stanisław, zamieszkały
przy ulicy Bocianowo l, który zwolniony
zosał z kolei. Klawiter liczy lat 47, ciemno

blondyn, ubrany w szarą marynarkę i cie­
mny płaszcz. Kto posiadałby o nim jakio
informacje, zechce donieść policji.

— Kradzież. W dniu 1 paździenika wła­
mali się złodzieje do urzędnika gospodar­
czego Jana Fuferyńskiego w Antoninach

pod Lesznem i skradli mu moc ubrań, fuzję
belgijską bezkurkow’ą oraz 100 złotych go
tówki.

W nocy z 2 na 3 października skradziono
ze składu bławatów Stefana Grala w Ponie-

cu większą ilość gotowych ubrań i płaszczy,
oraz kilkaset metrów różnych materjałów.

— Ujęto: 3 złodziei, 1 osobnika za fałszo­
wanie weksli, 3 pijaków i 1 kobietę za upra­
wianie nierządu.

PROGRAMY RADJOFONICZNE.

NIEDZIELA, 9 ,PAŹDZIERNIKA.
PGZNAN 280,4 m. 1,5 kw.

10.15—11.45 Transmisja nabożeństwa z katedry
w Poznaniu. Kazanie wygłosi O. Superior
Mieloch. Chór katedralny śpiewa pod dyr.
ks. prof. Gieburowskiego.

12.00—13.30 Transmisja z posiedzenia wa!r:"go
zjazdu delegatów Radjoklubu Zachc4";;-Polskie­

go-
15.10—17 .20 Transmisja ioncertu z Warszawy.
17.20—71 .40 Nade,ugram i komunikaty.
17.40—18.40 Transmisja z Warszawy.
18.30— !S.TO Audycja dla dzieci.
19.10— 19.35 Odczyt p. t. ,,Drogi teatru polskie­

go”, wygłosi p. Emil Zegadłowicz.
19.35— 20.00 Odczyt pt ,,Rococo w poezji pol­

skiej”, wygł. prof. U . P, Dr. Tadeusz Grabow­
ski.

20.00 Komunikat meteorologiczny i sygnał
czasu.

20.10— 22 .45 Transmisja z auli. Konkurs or­
kiestr wojskowych D. O . K . VII .

23.00—24.00 Transmisja muzyki tanecznej z

winiarni ,,Cariton”.

PONIEDZIAŁEK, 10 PAŹDZIERNIKA.
12.45— 14.00 Koncert gramofonowy.
13.00 W przerwie koncertowej notowania gieł­

dy zbożow’o - towarowej.
14.00 Notowania giełdy pieniężnej.
17,00-17.25 Pogadanka dla osób mówiących

po francusku pt. ,,De quelłquee expressions
vieieuses”, wygł. p. Omer Neveux.

17.45-19.00 Transmisja koncertu z kawiarni

,,Wielkopolanka”. ,

19.00—19.10 Nadprogram.
19.10— 19.35 Odczyt pt. ,,Zwycięstwo chócim-

skie w r. 1621 w świetle W’spółczesnych do­
kumentów papieskich", wygłosi ks. Bronisław

Gładysz v

19.35— 19.55 Komunikat gospodarczy.
19.55 -—20.20 Odczyt organizowany z T, C. L .

pt. ,,Kwest)a agrarna starożytnej Grecji",
wygł. pułk. Piekucki.

20.20 Komunikat meteorologiczny.
20.30— 22,00 Koncert wieczorny.

WYSTAWA RADJOWA
W aszawa, usuną szwajcarska
8-17 października. 18

WARSZAWA 1111 m, 10 kw.

NIEDZIELA, 9 PAŹDZIERNIKA
10.15 Transmisja nabożeństwa z Katedry Po­

znańskiej.
12.00 Sygnał czasu, komunikat lotniczo-mete-

orologiczny, komunikaty PAT., nadprogram.
12.15- 14,00 Transmisja z Filharmonii Warszaw’­

skiej poranku muzycznego, poświęconego
twórczości Edwarda Griega.

14,10-14 .35 Odczyt pt. ,,Przetwórstwo ogrodni­
cze" (Dział ,,Rolnictwo”) wygł, p. Andrzej
Nehring,

14.35 -15.00 Odczyt pt. ,,Najważniejsze wiado­
mości i wskazania rolnicze" (Dział ,,Rolni­
ctwo") wygł. p. Szczepan Mędrzecki,

15.00—15.10 Komunikat meteorologiczny.
15.15— 17.20 Transmisja z Filharraonji koncer­

tu kameralnego w wykonaniu Kwartetu Dre­
zdeńskiego.

17.40—18.30 Audycja literacka.
18.30— 18.45 Komunikaty PAT,
18.45-19.10 Odczyt pt. ,,Dzieje zamku kró-

! łewskiego na Wawelu" II. - wygł. prof.
Henryk Mościcki.

19.10-19.35 Odczyt pt, ,,Nasze bogactwa" (z
cyklu odczytów popularnych p, t. ,,Wszy­
stko dla w’szystkich") wygł. dr. Regina Da-

nysz-Fleszarowa.
19.35 -20.00 Odczyt pt. ,,Legendy Indjan Ame­

ryki Południowej” (Dział ,,Podróże i przygo­
dy") wyg!, kap. M . Fularski.

22.30 -23.30 Transmisja muzyki tanecznej z

,,Sali Malinowej" hotelu ,,Bristol" w wyk,
orkiestry Henryka Golda,

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.
,,H A L K A". Dziś, w sobotę o godzinie 8-ej

wieczorem w lokalu p. Jarnathaprzy ulicy Jana
Kazimierza urządza się f i d u ł k ę na którą
się wszystkich członków tak czynnych jak i nie­
czynnych wraz z rodzinami serdecznie zaprasza.

Baczność, Okręg Młodych Polek! Wszystkie
Stowarzyszenia Młodych Polek w Bydgoszczy
zwiedzą we wtorek, 11 bm. wystawę przeciw­
alkoholową. mieszczącą się w sali gimnastycznej
gimnazjum klasycznego (przy ul. Krasińskiego).
Zbiórka przed salą wystawową o godz. 6,45
wieczorem. Wstęp 10 groszy.

S, M, P, ,,Promyk", W niedzielę, 9 bm.

punktualnie o godz. 4 zebranie plenarne od­
działu starszego w sali przy kość. Św. Trójcy.
Bardzo Zajmujący wykład wygłosi p. Nowacka
z Koronowa, członek Rady Związkowej. Prócz

tego sprawozdanie ze zlotu w Kościanie. — W

środę 12 bm. o godz. 7,30 zebranie zastępo­
wych oddz. starszego. We wtorek, o godz. 6,45
zbiórka obu oddziałów przed salą gimnastyczną
gimnazjum klasycznego (ul. Krasińskiego) ce­
lem zwiedzenia wystawy przeciwalkoholowej.
Wstęp 10 groszy.

Sokół Uf. We. wtorek, 11 bm. o godz. 19,30
posiedzenie plenarne gniazda, w hotelu Leng­
ninga, ul. Długa 56, na które zaprasza się
wszystkie druhny, druhów i sympatyków.

Tow. śpiewu Św. Wojciecha. Plenarne ze­
branie miesięczne odbędzie się w poniedziałek,
10 bm. w salce parafjalnejp"sy Farze po nabo­
żeństwie różańcowemu" Komplet konieczny.

Klub sportowy; ,,Polon}a". Przypomina się
członkom klub” wie w sobotę, 8 bm. odbędzie
się w hotelu Lengninga, ul. Długa 56, o 8-ej
w:ecń. ,,Wieczorek klubowy", na który zapra­
sza się wszystkich członków i sympatyków.

Kolo śpiewu ,,Chopin". Plenarne zebranie

miesięczne odbędzie się w poniedziałek, 10 bm.
o 7,30 wiecz. w lokalu p, Kleinerta. Przypomi­
na się członkom uiszczenia się z swych skła­
dek miesięcznych. Koło nasze śpiewa dziś w

niedzielę na mszy św. oraz poświęceniu sztanda­
ru Z. Z. P. o godz. 12, w kościele Św. Trójcy.
Uprasza się o punktualne przybycie wszystkich
członków czynnych.

,,Sokół" konny, Lekcja we wtorek o godz.
6-ej wiecz., zebranie plenarne zaś punktualnie
o godz. 8 w Resursie Kupieckiej. Na porządku
obrad ważne sprawy.

Baczność cech krawiecki Kwartalne zebra­
nie wolnego Cechu Krawieckiego odbędzie się
w poniedziałek dnia 10. bm. o godzinie 7 wiecz.
w Ognisku.

Tow, Rzemieślników Polsko-Katoli ?kich u-

prasza wszystkich członków z rodzinami o przy­
bycie na wspólny wieczorek, który się odbędzie
w niedzielę, 9 bm, wiecz. o 7-ej, w sali p.
Baeckera przy ul, Św. Trójcy.

Tow. Czeladzi W niedz. zabawa w Resursie

Kupieckiej. Goście mile widziani, Doborowa

muzyka i niespodzianki. Początek o 6-ej wecz.

Koniec o ...?
Podoficerowie Rezerwy. W niedzielę, 9

bm. o godz, 13,30 odbędzie się ostre strzelanie
na strzelnicy w Jachcicach.

Kat Tow. Rob. Polskich pod werw. Św.
Antoniego w Czyżkówku urządza w niedzielę,
9 bm. w salce obok kapliczki przedstawienie
amatorskie p. t, ,,Adam i Ewa". Przedstawie­
nie d!a dzieci o godz. 1 po pot, dla dorosłych
po nieszporach, o gdz. 4-ej.

Tow, Esperanto, Zebranie konwersacyjne
połączone z rozrywkami, w przyszły poniedzia­
łek, 10 bm. o godz. 8 wiecz. w salce klubowej
Resursy Kupieckiej. Na miejscu funkcjonuje
poczta esperancka. Z!arazem prosi się w waż­
nej sprawie o przybycie wszystkich uczestni­
ków elementarnego kursu esperanckiego.

i O, P, Ń, ,,Gwiazda" zbiórka I drużyny odbę­
dzie się dziś o godz. 8 wiecz. w sali parafialnej
Bezwzględne przybycie wszystkich członków

konieczne.
Sokół VIU. Rupienica, Zebranie zarządu w

sobotę o godzinie 7 wieczorem w salce drh. Wę­
gierskiego przy ulicy Kujawskiej.

Sokół VI. Bielawy oddział żeński. Zebranie

w poniedziałek, dnia 10. bm, o godzinie 7,30 wie­
czorem w Instytucie Rolniczero plac Zacisze.

Panie, które mają zamiar wstąpić w nasze szeregi
prosimy o przybycie,

Baczność, Stew. Młodzieży (męskiej). Zbiór­
ka członków celem zwiedzenia Wystawy Prze­
ciwalkoholowej w poniedziałek, o godzinie 6,45
na placu Wolności przed gimnazjum klasyczem.
Wstęp 10 groszy.

Klub Mandolinistów ,,Lirenka" Zbiórka do

fotografji jutro w niedzielę, o godzinie 2 po poł.
w lokalu ,,Wersal" przy ulicy Gdańskiej. Mando­
liny zabrać ze sobą.

Koło Absolwentów Szkół Handlowych. Rocz­
ne walne zebranie dnia 10 października br. o

godzinie 7,30 wieczorem w auli Miejskiej Szkoły
Handlowej. Ze względu na ważne sprawy -

obecpość wszystkich członków konieczna. Sym­
patycy mile widziani.

Polski Czerwony Krzyż. Panie kwestujące na

powodzian prosi się o odebranie puszek w nie­
dzielę, w godz. 12 -12,30 w Czerwonym Krzy­
żu, ul. Krasińskiego 13.

Tow Powstańców i Wojaków Macierz, Wy­
miana książek z Fibljoteki Tow. odfcywi się aż

d’, odwołan:a codziennie od 15 . 18, w dni
świąt j. -znt od 12 do 13 u mnie św. Trójcy 30

Równocześnie otworzyłem czytelnię, z której
wszyscy członkowie Macierzy korzystać mogą.

Kuligowski, referent oświatowy.

Żeńskie Tow. gimn. Sokół. Zebranie pbnarne
Sokoła żeńskiego nie odbędzie się w środę dnia

12, lecz w piątek dnia 14. bm. o godzinie 19,30
(7 30 wieczorem) w Resursie Kupieckiej. Na po­
rządku obrad ciekawy wykład p. prof. Kaźmier-

czaka, jak nie mniej inne ważne sprawy, dla

tego gorąco zachęcamy Szan. Druhny do jak
najliczniejszego udziału, tak ćwiczące jak i nie-

ćwiczące. Panie, które jeszcze do Sokoła żeń­
skiego nie należą, serdecznie zapraszamy, aby
się zapoznały z ideą Sokola i wstąpiły w sze­
regi nasze. Czołem!

Giełda warszawska

z dnia 7 października
Papiery państwowe i obligacje:

5-proc. poź. konwersyjna 000,00 000,00 062,00
5-proo. poż. prem. doi. - 000,00 062,00 t 62,25
pożyczka kolejowa . -. O()O,00 000,00 102,50
pożyczka kol. konw . .. 000,00 000,00 058,50
pożyczka dolarowa -

. 000,00 OOt,Oó 085,50
Akcje: w złotych:

Bank Polski................................. 145,00-148,00
Bank Dyskontowy...................... -183,00
Bank Handlowy.......................... -123,00
Bank Zw. Sp. Zarób................ - 87,00
Elektrownia w Da.br. ..... 75,00- 76,00
Czersk . ... .’. ... ...

_ 01,07
Częstocice ........... _ 03,05
W. T . F. Cukru............... ... 4,80 - 5,00
W. T . Węgla............................. 96,50- 97,00
Nobel -

_ 46,00
Cegielski ..................................... 43,00- 44,00
Fitzner ..................................... ,

- 0ó,00
Lilpop................. 32/0- 32,25
Modrzejów................................. 08,70- (8,00
Ostrowieckie Zakłady ..... 90,00- 91,00
Parowozy.............................. _ 54,50
Pocisk........................................ 2,75- 2,80
Rudzki ........................................ 56,50- 57,00
Starachowice ............................. 66,00- 67,00
Zieleniewski .......... — 20,00
Zawiercie ........... 36,0^- 30,00
Żyrardów........................................ 17,50- 17,75
Borkowski ....... . .

— 03,50
Spirytus................................. . 27,50- 2J,00

Przyjraoja oszEzodnośti - sdziek polyczek
BANK KREDYTOWY

Sp.zo.n.

w KORONOW!E (przy Rynku)
ZARZĄD: Fr. Borzych, Kleybor, B . Iwicki.

(23337

Bank Polski płacił8 października za:

dolary amerykańskie 8,87
funty szterlingów 43,33
franki szwajcarskie 171^..

franki francuskie 34,97
marki niemieckie 211,88
guldeny gdańskie 172,55
szylingi austriackie 125,65
liry włoskie 48,66
korony czeskie 26,38

Ceduła UrzędowaGiełdy Pieniężnej
w Poznaniu.

POZNAŃ, dnia 7 października 1927 roku.

8% dolarowe listy Pozn. Ziem. Kred.
-93,50 (za 1 dolar .

6 proc 1. zbozowe Pozn. Ziem. Kredyt. 24,-
i j, Pozn. listy zastawne przedwojenne 5i,50

51,-
Bank KwileckiPotocki i Ska I-VIIi em 94-
Bank Przemysłowców 1-II em 1,15
Arkona I-V em. 3,75
Brzeski - Auto I-III em. 8,-
Cegielski 11. 1 . em. 45,-47,-
Herzfeld Viktorjus I em. 60,-58,—
Lubań, Fabr. przet. ziemn. I-IV em. 130,-
Dr. Roman May I-V em. 104,-107,-
Płótno I-III em. 0,38-0,35
Pozn. Spółka Drzewna I-VII em 1,15

1,20

Tendencja nieco słabsza.

Kołowania Giełdy Zbożowe! i Towarowe!

w Poznaniu.

Psina A, dnia 7^ 10 1927 roku.

płacono za 100 kg. w zł.
Żyto................................................ 37,50 -38,50
Pszenica...................... ... 46, .0—47,50
Jęczmień......................................... 40,00-42,00
Jęczmień zwykły........................... 33,00-35,00
Owies...... ............... 32,00-33,50
Mąka żyt. 65 proc, z wor. stan. - 57,50-59,00

,, n70 ., nn m’ 56,00-57,50
Mąka pszen. 6a -

........ 72,50 -74,50
Otręby żytnie.................................. 28,75-24 75

,, pszen. -

............................. 23,50-24,50
Rzepak............................. ... 56,00-62,00
Groch polny.................. ... 4o,00- 50; 0
Groch Victorja.................. ... . . 65,00—85,00
Ziemniaki jadalne ........ 6,35- 6,60
Ziemniaki tabryczne 16% . . .,

-

. 5,20- 5,40

KALENDARZYK TEATRALNY:

Sobota, 8. X. 27 r. ,Lilia Weneda".
Niedziela, 9. bro o godz. 4 pópoł.:

czyzna i kobieta" ..my zniżone).
Niedziela, 9. br, o godz. 7,30 wiecz.:

,,Zinuta nietoperza".
Poniedziałek, 10 bm. o godz. 7,30 wiecz.:

,,Wielka księżna ł chłopiec hotelowy”.
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W sprawie kółek kontroli

chlewnej.
W celu racjonalnego poprowadzenia ho­

dowli trzody i podniesienia opłacalności tego
działu gospodarstwa wiejskiego, Wielkopol­
ska Izba pralnic-za organizuje na wzór kółek
konliolj, óhór,,

kółka kontroli chlewni,

Organizacja kółka przedsta.wia się na.stę­
pująco: o ile w danym okręgu, czy powiecie
zdoła się zrzeszyć 10—15 właścicieli chlew
ni o ogólnej ilości 1.500--2.000 sztuk trzody,
natenczas Wielkopolska. Izba Rolnicza an­
gażuje do danego okęgu instruktora, któ­
rego zadaniem będzie:

1) prowadzić książki chlewni,
2) znaczyć i ważyć prosięta do wieku

10-12 tygodni,
3) ważyć tuczniki co 4 t.ygodnie,

4) normować paszę dla całej chlewni,
5) prowadzić rachunkowość chlewni.

Dwa razy do roku przyjeżdża do kółka

przedstawiciel Wlkp. Izby Rolniczej celem

sprawdzenia działalności kółka.

Prowadzenie kółka kontroli chlewni po­
ciągają,, koszta, na które składają się w

pierwszym rzędzie pensja i rozjazdy in­
struktora, kupno książek chlewni, do któ-

Teg o roczny urodzaj zbóż

w Polsce.

Na podstawie sprawozdań koresponden­
tów rolnych Główny Urząd Statystyczny
dokonał powtórnego szacowania przypusz­
czalnego zbioru 4-ch zbóż, które przedsta­
wia się następująco:

Pszenica 14,8 miijonów q, żyto 58,8 mil­
ionów ą,, jęczmień 18,3 miijonów q., owies
34.2 milj. q,

Rości te w stosunku do zbioru ubiegłego
roku stanowią: dla pszenicy 115,9 procent,
dla żyta 119,4 proc., dla jęczmienia 104,S
procent, d!a owsa 112,1 procent.

W stosunku do przeciętnych zbiorów za

okres pięcioletni od 1921-22 do 1925-26 f,,
zbiór roku obecnego stanowi: pszenicy
118,8 proc., żyta 114,3 proc., jęczmienia 110,2
procent, owsa 115,5 procent.

Ruch spółdzielczy.
Według ostatnich danych statystycznych,

wzrost wkładów wszelkiego rodzaju w 140

spółdzielniach województw centralnych i

wschodnich, zrzeszonych w Związku Spół­
dzielni Polskich, przedstawiał się w ł-em

półroczu 1927 r. następująco w miljoriach
złotych: styczeń 16, luty — 15,5, marzec -.

18,9, kwiecień — 18, maj — 22,7, czerwiec -.

20,2.
Ograniczenie ilości benzyny,
znajdującej się na składach.

Zgodnie z nowemi przepisami o przecho­
waniu przetworów naftowych w mieszka­
niach prywatnych, zna,jdujących się. przy
sklepach może być przechowywana ilość

najwyżej 2-ch litrów benzyny; przy skła­
dach, restauracjach, domach zajezdnyc,h
i t. p, 3 litry, przy pracow-niach, warszta­
tach itp. 20 litrów. Nowe te przepisy- nie­
zwłocznie po wejściu w życie będą prz,e­
strzegane bardzo skrupulatnie przez kon­
trolę, gdyż, jak stwierdziły ostatnio rewi­
zje, miały miejsce bardzo liczne przekro­
czenia obowiązujących dotychczas.

FABRYKA CZEKOLADY I WYROBÓW
CUKIERNICZYCH ,,GONDA",

Znana ze swych wyrobów cukierniczych fa­
bryka ,,Gonda" została znacznie rozszerzona

przez wprowadzenie nowych kosztownych ma­
szyn, które pozwalają jej sprowadzane w wiel­
kiej ilości z zagranicy surowe ,,orzeszki" ka­
kaowe, przerabiać na miejscu na kakao i cze­
koladę. Sprowadzono również maszynę do

przemiału grubego cukru na pudrowy i lukro­
wy tak, że fabryka może przyjmować zamó­
wienia na przemiał cukru od pp. hurtowników
i kupców, którym się poleca. Fabryka pę­
dzona jest parą, wyrabianą przez własną ma­
szynę. Wyrabia ona 14 gatunków czekolady,
z których znane są ze swej dobroci czekolady
,,mleczna", ,,a la Lind", ,,mocna", ,,śmietanko­
wa", ,,orzechowa", ,,błock" i inne, oraz pyszne
,całuski murzyńskie"; wyrabia również kakao
i różnego rodzaju konfekty. - Prócz tego do­
skonałe ,,ropsy", cukierki w rozmaitych ga­
tunkach i pastylki miętowe; fabryka każdo-
dziennie przerabia 15 ctr. cukru. To też praca
w niej wre i warto jest zwiedzić tę fabrykę i

jej nowoczesne maszyny. Zaznaczyć należy, że

czekolady wyrabiane tam są bez dotyku rąk,
dzięki odpowiednim aparatom,

Płaszcze damskie ś męskie
Ubrania-Ubranka-Płaszczyki

ŁUCJAN SZULC
23361 Jana Kazimierza nr. 2 .

°ryg dywanów perskich (ręczna
J?tt %S.B.łSt praca) przenosi się z dniem dzisiejszym
z ulicy Gdańskiej 40 na Gdańską 24 obok cukierni

Greya.
Cały kurs tyiko 10 złotych trwa 14 dni po 2 godz.

dziennie. Informacji i wpisy, tylko krótki czas kurs dy­
wanów perskich i smyrneńskich, Bydgoszcz. (F-1283S

p. p.
Niniejszem podajemy naszym odbiorcom

oraz Szan. Publiczności do łaskawej wiado­
mości, iż z dniem 10. października znajduje się
nasz

KaHwSoHsrKBSłB fi HSłBSBdeHrann"(EaęEgaa

,,louwre"

Bydgoszcz, u!. Gdańska 143, telefon 1283

Codziennie
z udziałem 7 letniego ksylofonisty

,.CsaaBnowc^o BMoterasSaa”

tylko jeszcze do 15. bm. (24038
Kto nie widział i nie słyszał niech spieszy

zobaczyć i wszystkich zaprasza. Gospodarz.
W niedzielę po południu osobny Koncert

dla dzieci.

flsś!spae i najtańsze OBOWI! jg
męskie, damskie i dziecięce przy 221(8

Placu Piastowskim nr. 24 Piastowskiej

(naroiniK Placu PiastówsKiego)
gdzie nadal prowadzić będziemy pod dotych­
czasową firmą.

Dziękując za dotychczasowe zaufanie, pro­
simy o łaskawe dalsze poparcie naszej młodej
placówki.

Z pow’ażaniem
Wawrzyniak i Ryński

Handel sKór
Warszawska 24,24024)

jadalne ? fabryczne
w partjach wagonowych
po najwyższych cenach

dziennych kupuje
St. Ssukalski,

Bydgoszcz.
Teł. 839 i 1162.

Skład nasion i handel

zboża, (24016
uł. ówt,Kowa 99a.

uprasza się o podanie
miasta prowincjonalnego,
v,’ którym mógłby się

z pow’odzeniem. Zgłosz.
do Reklamy Polskiej Poz­
nań, Al. Marcinkowskiego
nr. 6 pod ,,2875". (23946

Książki
szkolne kupuje, sprzedaje
i zamienia ,,Antykwarnia"
Hetmańska 25. (21365

z powodu zwinięcia mego interesu w
Gdańsku

^Bursztyn

J/o,/e nieruchomości położone przy

Langgasse 20/2t sprzedałem w kwietniu

br. Chcąc bogate zasoby towarów we

wszystkich oddziałach uprzątnąć, zo­
stały wtenczas

cciasj towarów

jgjaacziise jsisitowe.

Ponieważ w najbliższym czasie
wszelkie ubikacje muszą być ostatecz­
nie opróżnione z towaru, zdecydowałem
sic na łak już znacznie zniżone ceny

na wszelkie towary udzielić jeszcze

osobny rabat

Bernhard Liedtke

biżuterie
siihłhiiHihłi!ł!iłiiiłHii!i!iiłi!iHiiiiHiiiłuiiimiiłiiiii!fHłmnnnnnn^siTiTRnnTT!Tnninnwf

24001

Telefon 22137

Langgasse 2C/21
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W dniu 6. b. m. o godzinie 4 rano zasnęła w Bogu po
krótkich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św.,
nasza najdroższa matka, siostra, teściowa i babcia ś, p.

z Figurskich (24047

Elżbieta Thiessowa
przeżywszy lat 77.

smutku pogrążona
Rodzina.

Pogrzeb odbędzie śie w niedzielę, dnia 9 ,października
o godzinie 4,30 po południu z domu żałoby, ul, Chocimskiej 8

t

W środę, dnia 5. X . 1927 r, w południe
zabrał nam Bóg do grona swych aniołków
naszą najukochańszą córeczkę ! siostrzyczkę

s. p.
!renkę Hurachównę

w trzecim roku życia, o czem donosi w

ciężkim smutku pogrążona
ESaseS.teantaa.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia
9. b. m ., o godzinie 4-tej, z domu żałoby,
ul. Szubińska 1. (23921

nagrobki
Na dzień Zaduszny

połeca -

Ponieważ różne firmy po­
bierają ceny zbyt wygóro­
wane, umożliwiam każdemu

kupno nagrobka po najniższych cenach z za­
granicznego surowca. Fachowe wykonanie.

F. RACZKOWSKI, Jagiellońska 2,
z Dworcowej przez Macinkowskiego prosto. (23941

BlcBeweaBo.
Względem majątku kupca. Kazimierza Biskupa

w Szamocinie otwiera się dziś dnia 1 października
1927 r. o godzinie 12 w południe upadłość, ponie­
waż kupiec Kazimierz Biskup wykazał swoją niewy­
płacalność, a wstrzymanie wypłat jest w sądzie wsku­
tek wydania kilku? uchwał notoryjnem.

Zawiadowcą masy upadłościowej ustanawia się
sekretarza miejskiego Antoniego tłruntkowskiego
w Szamocinie.

Wierzytelności upadłościowe należy zgłosić
w podpisanym sądzie do dnia 21 października 1927.

Do powzięcia uchwały w przedmiocie zatrzy­
mania mianowanego zawiadowcy masy upadłościo­
wej względnie wyboru innego zawiadowcy, jakoteż
do ewentualnego wyboru wydziału wierzycieli tu­
dzież wydania zarządzeń z § 132 ust. upadłościowej,
oraz zbadania zgłoszonych wierzytelności wyznacza
się termin

na dzień 29 października 1927, o godz, iaŁ/2 przed
południem w gmachu podpisanego Sadu pokój nr.1 .

Wszystkim osobom, któreby miały w posiadaniu
rzecz, należącą do masy upadłościowej, albo były
do niej cokolwiek dłużne, poleca się, me wydawać
ani też nic nie płacić do rąk dłużnika, a zarazem

nakłada się na osoby te obowiązek doniesienia za­
wiadowcy masy upadłościowej do dnia 21 paździer­
nika 1927 o wierzytelnościach względuie o posiada­
nie rzeczy takich, na któryeh poszukują odrębnego
zaspokojenia. (24040

Margonin, dnia 1 października 1927.

8tote3ł Powiaźowaj,
ibracfrard.

arząd Powiatowej Ka?y Chorych w Wąbrzeźnie ogła-
sa niniejszem przetarg na na sprzedaż:

1) kompletnej kręgielni
v Georg Spellmann—Hannover lileefeld.

2) pieca cukierniczego
wszelkiemi przyborami f-y Franz Witte Bydgoszcz, o

ługości 2,30 mtr., wysokości 2,45 mtr. i szerokości
,80 mtr. z 2 trzonami, głębokości 1,40 mtr. i szerokości

1 mtr., pół roku używany.
3) bilardu z przyborami

firmy Gustaw Kindłing - Magdeburg.
4) fortepianu

ikrzydło f-y C, I. Gebauhr Koenigsberg.
Powyżej wymienione przedmioty oglądać można w

’machu Kasy Chorych, ul. Kolejowa 65. Reflektanci
’echcą oferty składać do dnia 29 bm. godz. 12-tej do
larzadu Kasy. (24039

Zarząd Powiatowej Kasy Chorych
w Wąbrzeźnie.

Sprzedał przymusowa.
W poniedziałek, dn!a 10 bm. przed pot o go­

dzinie 10 będzie sprzedana przy ul. Hak!olskleJ 75
przez licytację najwięcej dającemu za gotówkę

większa H tswaifiw MmWi
jak: łM W słotowei, ?reszka sio pisała, mydełefe itp
Kozlawtki, komornik sąd, w Bydgoszczy, (28999

,,DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela dnia 9 października 1927 r.

bieytacia.
przy ul. Gdańskiej ar. 131-132
u spedytora Wodtkego.

W poniedziałek, dnia 10 paź­
dziernika o godz. O,H przed
południem sprzedawać będę na­
stępujące przedmioty i to:

samochód osobowy w do­
brym stanie, lampy elekłr.

stojące, kanapę, fotele, gar­
nitur koszykowy trzcinowy
(Pedlgrohr), 2 piece żelazne
kocioł miedziany do owocu

gotow., maszyna do masła,
wielki regał z pułkami, lada
do sklepu, kuchnia kompl..
wiele porcelany 1 garnków,
materiał na ubranie, po­
ściele, stoły, bleMźnlarkt,
p]yta marni, na umywalkę
1 przedmioty alpakowe.

M. Piechowiak,
zaprz. licytator i tabsator,

ul. Długa 8. 24004

Popierajcie
,,Dziennik Bydgoski",

SPRZEDAŻ PRZYMUSOWA.

We wtorek, dnia 11 bm. przed południem o go
dżinie 10-tej sprzedam w Kapuściskach, ul. Bo!na 4
rzez licytację najwięcej dającemu za gotówkę następu

ce przedmioty:

Kanapa ploszową. :ostro dnie, ł?ialiżnia?Ra, ł ki
rzaźnkkła i i konia to Klan}. (23998

?.iSSSSoWSsSii, komornik sąd. w Bydgoszczy.

SE

Przetarg przymusowy.
W czwartek, dn!a 13 bm. o godzinie 10-tej przed

południem sprzedawać będę w majętności w Gzinle
pod Uaistawem, najwięcej dającemu za gotówkę:

6 stogów 3 stogi mie­
szanki, 1 stóg jęczmienia.

Szwedowski, komornik sądowy. (24044

CaSkowita wyprzedaż
wobec likwidacji działu swetrów dam­
skich, dziecięcych oraz szali wełnianych

czapek i t. d.

Smj!tB utaja tuleia otae
Ceni? do 25% zniżone.

Kazimierz HsjiwsW
Bydgoszcs, Mostowa 2.

Polecam mój bogato zaopatrzony
dział kapęiiiszy damskich

od 5.50 zł do najwykwintniejszych. (24049

i§SąrwsgSKf osBroBo^

robi wspaniałą propozycję asws

BesEoloitfmBBB
chce wam powiedzieć

Czy przyszłość wasza będzie szczęśliwa
i jasna. Jakie osięgnięcie powodzenie w

miłości, małżeństwie, przedsięwzięciach
Waszych, planach i pragnieniach. Możecie
również otrzymać wytlómaczenie wielu

ważnych zagadnień, które jedynie Astro­
logia wyjaśnić jest zdolna.

Czy urodziłeś sdę pod szezęittwą
gwiazdą?

RAMAH, sł.ynny orjentałista i astrolog,
którego studja i porady astrologiczne
wywołać zdołały istny nawał tysiącznych
piśmiennych podziękowań z całego świata,
prześłe wam GRATIS, na zasadzie swej
nieporównanej metody, jedynie na mocy,
udzielonego sobie, Waszego imienia, a-

dresu i ścisłej daty urodzin, astrologiczną analizę Waszej przyszłości
która l:icznie ,,z osobistemi radami44 zawierać będzie wskazówki,
króre Was wpr owadzą nietylko w zdumienie, ale w zapał i entuzjazm.
,,Porady osobiste" zdolne są zmienić bieg Waszego życia. Na-
piszcie zaraz bez wahania w Waszym własnym interesie - adres :

RAMAH, Folio 38 PE, 44, Rue de Lłsbonne, PARIS. Nadzwy­
czajna niespodzianka czeka was! Jeżeli chcecle, możecie
w liście załączyć zł ł. - w markach pocztowych, które przeznaczone
są na pokrycie części kosztów porta i in. Porto do Francji: zł V.40.

Kupie

samochód
dolarowy Forda — jednotonowy używany,
łecz w dobrym stanie.

. Oferty pod ,,Samochód” do ,,Dziennika
Kujawskiego" Inowrocław. (20441

TARTAK
z 2-3 gatrami, nad wodą lub w pobliżu kolei położony,
poszukuję natychmiast celem kupna.
Oferty z podaniem eeny i warunkami płatności uprasza
się pod ,,M. 609" do ekspedycji nin. pisma. (F-12834

w najlepszych gatunkach
i wielkim wyborze po
cenach najprzystępniej­
szych poleca (14454
M. Błaszkiewicz,
Plac Piastowski

obok apteki.
Proszę się przekonać.

Połrzebna zaraz młodsza

siła biurowa
znająca język polski i nie­
miecki, umiejąca pisać na

maszynie. Fabryka zabawek
_

Bobo-1 Jagie!lońs?a 29.
24014

łub odpowiedni teren, conajmniej
1000 do 2000 mł w pobliżu miasta
eelam kupna poszukiwane.

Oierty pod ,,Fabryka” do Dziennika Byd­
goskiego. (23943

do poważniejszego przed­
siębiorstwa detalicznego
poszukiwana. Oferty i ży­
ciorys obszernie pod ,De­
taliczne” do Dz. Bydg .

24018

Nr. 232.

CHevrolet
posiada obecnie największy obrót świata.

Czy to nie jest najlepszym dowodem jego
ekonomji, pewności jazdy jako jego wytrwa­
łości? ra Proszę się zapytać właściciela

OiWWOBJO’Ą ; wszyscy są pełni
pochwały dla niego i dumni z posiadania
CHEVROLETA Korzystna cena czyni go
Stanartem samochodów ciężarowych świata.

Krótkoterminowa dostawa z wszelkiemi nad­
woziami. f-o Podwozia natychmiastowo
z składnicy, fo Roczna gwarancja, po Dogodne

warunki spłaty.

E.5tadie - Automobile

ul. Gdańska 160 Telefon 16-02

osiągnęły obcasy gumowe
,,01.00118 - dowodem cze­
go jest fakt odznaczenia jedynie
firmy Pierwsza Polska Fabryka
Wyrobów Gumowych ,,GLOBUS1-
w Łodzi, ulica Piotrkowska 220
za pierwszorzędny gatunek tych
wyrobów najwyższym odznacze­
niem ,,Grand Prix” oraz złotym
med, lem na wy stawie w Rzymie
w r. 1927 w Paryżu również zło­
tym medal t m, (23904

Obcasy gumowe ,,GLOBUS1
są zatem najlepsze i najtańsze.

Gwarancja na 3 miesić. Żądajcie wszędzie.

Zająct
Sarny

Jelenie

Kwopafwy
kupuje po najwyższych
cenach na eksport przy
natychmłattswej gotSwce.

Bydgoski Bom Delikatesów
Leon Jankowiak,
Bydgoszcz, Gdańska 22.

Tel. 194. 24002

Poszukujązaraz lub od 15. X . 27.

dzielnego starszego dekoratora

który równocześnie musi być p erwszym ekspedjenteui
do oddziałów bławatów i konfekcji męskiej oraz

dzSaiasj sśsrszei ete?e^iantfei (dysponentki)
do oddziałów towaiów krótkich i konfekcji damskiej.

Szczegółowe oferty z odpisami świadectw, fotografją i podaniem
wysokości pensji przyjmuje (i3997

ST. BĄCZKOWSKI. Magazyn bławató:w,
Chełmce, Pomcrze, ulica Gdańska 21.

Poszukujemy zaraz do oddziału bławatów
i konfekcji

Z dzielnych pomocników
Reflektujemy wyłącznie na siły pierwszo­

rzędne. Do ofert prosimy dołączyć odpisy
świadectw, fotografję i p_odać wysokość wy-
wymaganej pensji. Konieczne jest podanie
wieku. (23934

Dcm Towarów Modnych
W. Witosławikl I Bracia

Kartuzy (Pomorze). Telefon nr. 53.

Kisplec (23744

rutynowany z branży żetazo-technlczne], posiada
dypł. kierowcy samoch., poszukuje posady przed
stawiciela-sprzedawcy. Łaskawe oferty do ,,PAR",
Bydgoszcz, Dworcowa 72 pod ,Przedstawiciel".

S!IĘ S!UROWA
umiejącą dobrze pisać na maszynie oraz znającą inne
prace biurowe przyjmle zaraz Powiatowa Kasa

Chorych w Wejherowie. (23986
Podania z życiorysem i uwierzytelnionemi odpi­

sami świadectw należy nadsyłać najpdiniej do dnia
11 paździsrnika 1827 r.

Powiat. Kasa Chorych w Wejherowie

tf.

EBesgaesfltenBleę
pierwszorzędną siłę oraz

oomgs poszukuje
Źróslłsi" =",SSf aiłSj?KSJ?

SO. (24030
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Z dniem 10 października rb.

przenosimy bura nasze

do nowego lokalu przy

ulicy Jagiellofiskiei 89
(obok Teatru Miejskiego).

MIEJSKA KASA OSZCZĘDNOŚCI

W niedziele, dnia 9. bm. od -------
. .

S odbędzie się w składzie moim przy ulicy GdafiskisJ 165

o niebywałym dotychczas lakrojTi

I wielki pokaz dywanów
I i materiałów dBRoraeyJno-meliiowyeh.

Olbrzymi wybór dywanów w wszelkich wielkościach =

ijjkościach; prawdziwe dywany perskie, ręczne Sm rna

i jedwabne Vistra, maszynowe Tournay-Asminster-
s Bouele, wełmane i jutowe, kilimy.

Materiały dekoracyjne: fóadrasy. Filet, Mara:szki, Gobeliny, Plusie.

1 A. O. JENDE, 5SSSSSSSS |
2S 23927) S

SKSESS

Radioamatorzy!
jf ..Pomnik dla Radioamatorów",

wydany przez Ajencję Wschodnią w Warszawie

jest do nabycia we wszystkich księgarniach
i składach radjot.echnicznycb.radjotechnicznycb.

Wyłączna ekspe iycja dla księgarzy na Bydgoszcz
" i Pomorze w księgarni

^’łSWl J- SDZIKDWSICIEGD, BYDGOSZCZ

u!, edaństea 1617 (23978

warszawa

Drewniana 12, dom własny
teł. 2d55

=o!eca Mraasstl s do ruchu

ocznego i mechanicznego, znane

ze swej solidnej budowy i nie­
porównanej trwałości.

Fabryka wykonała kilka tysięcy mag’i ręcznych, któro pracują w r ’żnych miastach Polski
oraz około 400 magli elektrycznych, z których przeszło 210 pracuje w Warszawie.

Magiel elektryczny daje pewny niezależny byt!!

Zamówienia przyjmuje oraz udziela informacyj Klijentom z Zachodniej Polski osobiś’cie od
10 rano do 4 po południu, w święta od 9—10 ra io lub listownie

O. AL . KraswSfiUBOTSSsS, BSąjjłS^SBSa:z:sE, Jagiellońska 35a.

23918)

Kio clice 8fiipftć
1A11O

ten spieszy do firmy

Wszeikie

narzędzia
rzemieślnicze

poleca 18967

Fa.JULMUŚOLFF
T.zo.p.

Sdafitka 6. Te!. 25.

Ubrania

Fa!la

Jupy
Spodnie Swetry

F!ffiE S?asW

Solinie

Bluzki

SSSSSSO1^

R
A

Zakłaóy rasSlotesteiczne

1.1iI.Ji y

Bydgoszcz
u!. śn!aUetkUti 2- Telefon 1107.

Pierwszorzędne radjo - aparaty oraz

wszelki sprzęt radjowy.
Reperacje i przebudowa.

Dogodne warunki spłaty.
Żądajcie ofert. (22442

z siedzibą w Bydgoszczy poszukaje poważne
Towarzystwo Ubezpieczeń. U względu się tylko
panów, mający, h zainteresowanie d!a inten­
sywnej pracy akwizycyjnej oraz mogących
rozszerzyć już istniejącą organizację. Prócz

pensji przyznaje się prowizję i koszta podróży.
Oferty pod BJ. O. 58” do Dz. Bydg. (23658

Poszukuję zaraz na statą prace-

15-20 ztiunótii.
AkiBSBeSSs!sa!ram. OuSwsaSo

Szosa ffidaSska - Wi!ła S!ga. (23937

PowalowsKi
(Plac 23-so Stycznia} OriEsIiEl^slz ulica Torańska ar. I

Telefon 191.

Proszę dokładnie zwiiić na firmę!

C.
M.

IM JlOffi M
((

OBWIESICIEHIE
Pan Hugo Mandoer, poborca składek Kredowego Ubezpieczenia Ogniowego na miasto Bydgoszcz, został z dniem

1 października br, na własny prośbę z powodu choroby zwolniony z zajmowanego stanowiska. Odbiór składek na miasto Bydgoszcz odt%d odbywać się
będzie w Koraisarjacie krajowego Ubezpieczenia Ogniowego, ul. Grodzka 16. Czynności inkasa powierzono panu

Stouislowowl Janfeowslfleinii
który przed południem od 8 -1 w Komisariacie Krajowego Ubezpieczenia Ogniowego przy ui. Grodzkiej 16 przyjmuje wołały
składek. Niezależnie od godzin kasowych p. Jankowski będzie składki kasował wprost od ubezpieczonych. Celem uniknięcia iakichkolwiek nadużyć
cprasza się ubezpieczonych każdorazowo zażądać przy kasowaniu ,egitymacji.

°

Mralows Wfeeiplgtzealg. Ogniowe Itacnow.

PIANINA
pierwszorzędne, premjowane

złotym medalem

kupuje sig najkorzystniej

w CENTRALI PIANIN

ul. Pomorska 10, telefon 1738

naprset!w Straty Psia?. (19710

Sprzedaż również na raty
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bluzka iest wyrazem dobrego gustu i smaku,
OSlMttMMBfme

bluzki - swetry - pulowery w najnowszych
fasonach i deseniach przedkładamy każdego

czasu

Za!. ]SOS r. P!ac Teatralny 3 i cl. 530

11
I
a

W ostatnim czasie prawie wszystkie fabryki mydeł
podrobiły dokładnie moje

Mydło Mixa.
Jest to najlepsza reklama dla mego m^dła_MSx oraz

najlepszy dowód, że moje BSiydłO MiX będzie wszędzie
żądane i chętnie kupowane.

Aby jednak moją Szan. Klientelę ochronie przed
mniej wari ościowemi naśladownictwami, proszę zważać
na to, bv na każdym kawałku mydła Mixa znajdowało
się na jednej stronie oznaczenie ,,M^łO - MiSSS”,
zaś na stronie odwrotnej oznaczenie 5SMiJC-SaifaM.

MyC§łd Mixa jest gwarantowane doborowe mydło
zawierające 66-7O°/o tłuszczu, wydajne i oszczędne
w’ praniu.

Ha sezon jesienno-zimowy
polecam moją

Jtahtt Prat W

Z. ffilipska
Gustownie! Tanio!

Przyjmuje przeróbki. (21455
tik Hermana Frantega nr. 1, II! piętro

Telefon 1806.

Załóż. 1867

22449)

Bydgoszcz Załóż. 1867

ocenia najsprawiediiwiej!

Wwtuei i Pan
powinien się przekonać o korzyściach, naw’iązując

z nami stosunki handlow’e.
Hart.. Kart
Papier i piśmienne

Jedwabny papier kwiatowy, papier kre­
powy, papier z połyskiem, bibuły, koncep­
towy papier biurowy, artykuły biurowe,
atrament, sialówki, ołówki, gumy,
bloki z biletami wstępu - garderoby,

książeczki z bonami dla kelnerów.
§Cart^ cU ^ry"W.

”’"OROBO"

Łi telu Gelhorn dworcowa 35
Telefon 845.

51 ’l

ca korzystnych warunkach spłaty poleca

Sp. sąd. zap. (15X57
Właśc. inż. W, Brntawin i K. Wrycz-i?skowiki
W!i!łJWtóB 181, W.lł-58
Wykonujemy także instalacje eieM-
trjfssna dla siły, światła, telefonów itp.

FabryRa pomp

i budowa stiadzieo.

Bydgoszcz
Telefon 249. ul. Seb!estcieso 6

Rok założenia 1882

Specjalność:
Studnie w!sreBsse da Sta-
żdel gfekckeSćl. Wielki

skład cssśd aapasowydi rur

praż pomp rnzelk. radzaju

Zw
Rłe SsBŁ’SSK’.iSSB

_

IEC!E?

aaSss ipodBzSait
Tak drogie i pożądane w dzisiejszym
czasie kam,;arny na ubrania i kost,iumy
damskie, biebznę damską i pościelową,
gotowe ubrania męskie i damskie, koł­
dry watowe, płótna na bieliznę 1 inue
wartościcwe przedmioty, możecie u nas

_____ otrzymać zupełnie bezpłatnie.
"Niema żadnego ryzyka. Niepowodzenie wykluczone. Pros;my nadesłać

nam prawidłowe rozwiązanie obok umieszczonego zadania, litery należy uło­
żyć w szerz, które oznacza Srzsf miasta polskie. Wraz z zadaniem prosimy
w liście podać dokładny adres, oraz załączyć znaczek pocztowy, na co ołray-
ma W. P. szczegółowy prospekt i niespodziankę. płosto

Posiadamy dużo listów dziękczynnych.
BaśisasclSsa aSE’Ssgsisfflursf WS nL

sou

czysto pszczelny pod
gwarancją z w’łasnej pa­
sieki w puszkach brutto
5 kg. 14,50 zł, 10 kg. 27 zł.

wysyła za zaliczką (23186
p. tarnowski,

Oenysów
pow. Tam spoi,

HalBof

Ute pań marszantek ^adśo-Setegram I

w wielkim wyborze aksamitne jak również aksamit
na metry poleca (23308

Pracownia kapeluszy Wi. Zosiny, Bydgoszcz Jayieiltóa i
Ceny fabryczne.

Niedźwiedzia nr. 4

Specjalny Interes dla sto-

siiarsy i obuwników.

w wielkim wyborze.

Zakład Kamy w Kororeowie

wyaonuje wszelkiego rodzaju

od najskromniejszych do mjwykwintniejszych Również
wykonuje się różne (zOo?O

i przyjmuje ste piierse do darcia.

Kart Sllai sW E, IM! i DeSal

B’fsigsj’ssss, Słissga 45. Tc’, 0-34

Polecamy po cenach konkurencyjnych
meblowe
nantoftarskie
kruocny i podeszwowe
siodlarskie
iptroliąatorskie
sztuczne - dermatoid

wszelkie przybory szewski_e i siodlarskie, filce

różnych gatunków, wkładki i zelówki filcowe,
podeszwy gumowe Trelieborga oraz gumę do
naprawy kaloszy i śniegowców. (23287 g

:sMSMasBSSEEWCTassEsak

(2223j

poleca w wielkim wyborze i po niskich cenach

L FŁ0StKśIC, Jez,uicka 14
Telei’oa 1880

JfTfoconaie walcowe

system ,,Gruse"
Jftłocomie cepowe

system ,,Gruse"
OTLSocoKnle ssfeeofeoSiface

oryginalne ,,Jaehne", ,,Vistu1a"
i ,,Europa"

JBifocoriaie floScowe

ręczno-maneżowe
jPMtocos?oae EBBtetfFiwss)e

,,Jachnę" i ,,Wolf"
J?o^owaoflsiSc raioforowc

M^neże
wszelkich wielkości na 1—8 koni

:fiecsfóarnie

w wielkim wyborze na składzie

Bracia Ramme, Bydgoszcz
SB w. TE’h’^^c’SS !4to. TTeE^iiS. T?O

wesilaliSieai ibw

w różnych wielkościach.

KPlTMSSHBSPŚBBSe
Gjdwna wygrana iSS^.GSO zioijdi

d

Wszyscy czytelnicy bes wyjątku
powinni xwrocić się do nas o wy­
słanie bezpłatnego ilustrowanego
cennika (przeszło sto ilustracji)
najnowszych wynalazków i przed-
mioiów niezbędnych dla każdego
i rodziny. Między innemi przed­
miotami polecamy RADIO, apa­
raty i części, maszyny do szy­
cia, ROWERY, eufony. Nasz
cennik stuży jednocześnie każde­
mu jako poradnik. Towary r.prze-
dajemy na najdogodniejszych wa­
runkach na długoterminowe spłaty
nie wyłączając prowincji. Zwracać

sio do fcirmy M. Okód . War­
szawa, Zielna 11. tel. 121-8”

230U

w bogatym i pięknym wyborze
o sile Oj;rzew, od 50-250 cbm.

w znanem pierwszorzędnem
wykonaniu. 20352

Majnowsze modele 1927.

SsHar Sclłippsr
Bydgoszcz. Zduny 5.

iol.SI.HPaisW.WiB!i!ffl6| 1
Ciągnienie 10 i 11 listopada b. r .

Cena ’liZllfl ’(iZiZS’iiZ!?O §

(22397 po!eca
I PAWEŁ KASC!li, kolektor

GNIEZNO ul. Tumska 5.

P. K . O . Poz.nań 217107. - Teltion nr.CO

’/i

N

Co drugi B°swygr^waJ



Nr. 232. ,,DZIENNIK BYDGOSKI", niedziela dnia 9 października 1927 r. Str 21.

SftOSHOO OSOBOWI, CIĘŻAROWE, STRAŻACKIE i SPECJALNE

! BBSB T, z o. p,, OSMSZIM w SBOZWAW1IJ

ISPGRT ul. Fredry 12 — Telefon 40-15. IMPORT

Napisowy wiersz tłusty 20 groszy, każde

| dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr = 1 słowo -

i, w, z, a -- każde stanowi słowo.

BE9SS8 OGftOSZENIAl

Ogłoszenia większe pod niniejszy rubrykę oblicza się na mai o IW% drożej. 1

Dla poszukujących posady 20 % zniżki. - i
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9 1

przed południem.

Leżanki
kanapy, materace, krze­
sełka poleca tanio na raty.
Tapicernia Jagiellońska 4

drugie podwórze. (24023

Najtaniej
zakupisz wszelkie artykuły
do wszelkich sportów oraz

przybory szkolne i po­
dróżne, obuwie ludowe i
do gimnastyki po cenach

zniżonych. Długa 50, te­
lefon 043. 23295

Wąg!ra! drzewny
sort, (buk) dla pracowni
krawieckich, instalacji bu­
dowlanych itd. dostarcza

jaknajtaniej A. Brzeski,
ul. Gajowa 3. Poza mia­
sto wysyłam koleją,

(F-12772

Krawcowa

szyje po domach tanio
wszelką garderobę i prze­
rabia. Gdańska "nr. 148
w składzie. 12779

Wyieczam
wszelkie choroby, także

suchoty środkami natural-
nemi. Popielski, Nowo­
dworska 24. Naturalista.

^L

Centryfugi
na dobrych warunkach
spłaty i pełną gwarancją
poleca zastępstwo A’fa-La-
val Sp. z o. o . Bydgoszcz,
Sw. Trójcy 20-21 . Wejście
z ul. Jackowskiego.

24015

Najtaniej
zakupuje się meble, lustra,
zegary, kasy ,National",
dywany, odzież, obuw’ie
w domu Komisowym, ul.
Pomorska 6. (F-12829

Najtaniej
co własny wyrób lak od 20
boks od 15, szewro od 18,
robocze od 15 poleca pra­
cownia Now-y Rynek 3.

(24036

W komis
przyjmuje meble, instru

menty muzyczne i t. d .

Skład Komisowy ,,Uniwer­
sał" Sienkiewicza 44.

F-12826

PoSeeam
wyroby bednarskie wszel­
kiego rodzaju w jatkach
nr. 15 przy Starym Ryn­
ku, Franciszek Heise,

mistrz bednarski. 16444

Mająłkł
480 mórg buracz. i dreno­
w’anej ,cena 160000 złotych

350 )) )t150tttt
30 )f )t120tt}t
280 tt ))120tttt
150 tt ))110tttt

90 99 )f 3599 tt

50 19 tt 25J’99
i dużo innych sprzeda
korzystnie biuro ,,Gleba"
Bydgoszcz, ul. Dw’orco­
wa nr. 73, nowe zlecenia

pożądane. 23992

S,o?sesSam
dom za 18 tys. z pow’odu
wyjazdu, wysoki dochód

czynszowy. Wiadomość w

Dzień. Bydg. 24019

Wi!e
z ogrodami przy wpł ci?
12 TO-65(300 zl nasi-rze-’
d’ż.Wiad. Grundtke, Byd­
goszcz, Śniadeckich 33
róg Dworcowej. F-1281b1

Mająłek
275 mórg z’emi. wtem
20 mórg tek. 24 mórg je­
ziora zaryb onego, dwór
7 pokoi, zabudowania ma­
sywne twardo kryte, 9 do­
brych koni 18 krów doj
nych, 6 szt. młodego by­
dła, inwentarz martwy kom­
pletny, 3 kim. od miasta,
cena 125.000 zł, wpłaty
90 000 zł, oraz kilkadz e-

-siąt iDnych majątków każ­
dej wie!l:ość! po!eca Kwiat­
kowski, Gniezno, Lecha 4
teł. 382. (24052

340 mórg cena 145.000 zł,
180 mórg cena

’ 80.000 zł,
70 mórg cena 30.030 zł,
31 mórg cena 12 000 zł.

poleca ,,Stella" Dworco­
wa 64. 12802

73 mórg
pszennej ziemi, inwentarz
komplet, budynki muro­
wane, !O(TO zł. sprzeda
biuro Centralne. Dworco­
wa 69, Nowakowski. 12719

Dam
2 piętrowy z fabryką, ce­
na 30.000 zł. Dom now’o­
czesny 7. komfortem cena

45.000 zł i dużo innych
poleca ,,Stella" Dworcow’a
nr. 64. 12801

800 mórg pszenno-bura-
czanej ziemi 400 tys. zł.

wpłaty 300 tys. zł. Domy
od 45-120 tys. zł., sklepy
różnych branż. Ogrodnic­
two w śródmieściu 40.000
zł. poleca Biuro pośre­
dnictwa Bydgoszcz, ulica
Dworcow’a 68, I piętro.

F-12808

Okazja!
Kamienica komfortow’a
w centrum, 3 sklepy do­
chód 1300, cena 120.000 zł.
Kamienica w centrum z

ogrodem dochód 900, cena

90.000 zł. Domy z ogroda­
mi ładne od 10.0(0 zł

Gosparstw. .236 mrg. na Po­
morzu 30 tys., 350 mórg
pszenno-buraczanej ziemi
130 tys. oraz wiele mniej­
szych i większych poleca
pośrednictwo Sochacki.
Batorego 5, I p. (24020
Boczny wchód.

Sem
na Pomorzu, 10 pokoi, re­
stauracja, skład kolonjalny
wielki zajazd, 4 morgi o-

grodu warzyw’no-owocowe­
go Cena 60tys. wpłaty 30
tys. Dom w Koronowie,
piętrowy, skład bławatów’
i towarów krótkich, drugi
parterowy, skład obuwia
cena 23 tys., sprzeda Po

pielski, Nowodworska 24.
24009

Gospodarstwo
42 mórg, w Bydgoszczy
8 mórg łąki z dobrem za­
budowaniem, żywy i mart­
wy inwentarz kompletny
za cenę 25 tys. z powodu
’wyjazdu na sprzedaż.
Wiadomość Kujawska 89.

24029

Wi!e
komfortowe od 15 - 35 .000
zł., majątki od 10 tys. zł.

wzwyż, domy od 7-100
tys. zł. korzystnie pole­
ca najpoważniejsz,e biuro

pośrednictwa w Bydgosz­
czy ,,P. A. H." ,,Ostoja",
Król. Jadwigi 4. Dla po­

ważnych rcflekt?.ntów
auto firmowe do dyspo­
zycji. F-12852

, tece

pod budowę w centrum
miasta odda Orient, Lipo­
wa 3. 12313

Sssuy
z interesami i składy przy
wpłacie 20-30.1)00 zł na

sprzedaż. Grundtke, Byd­
goszcz, Śniadeckich 33.

12817

Sikfed!y
z przyległemi mieszkania­
mi sprzeda tanio ,,Orient",
Lipow’a 3. 12814

Skłuci skór

garbowanych i surowych,
uobrze zaprowadzony w

większym mieście powiat,
na Pomorzu zaraz na sprze­
daż. Trzy pokojow’e miesz­
kanie przy interesie. Zgł
do eksp. Dzień. Bydg. pod
. ,S:;tad skór"; (F-U78-J

Niebie

pokój z kuchnią z wszel-
kiemi wygodami na sprze­
daż. Adres w’skaże Dzień.

Bydg. 24046

Futra
W’szelkiego rodzaju prze­
rabia fachowo Bocianow’o,
nr. 23, oficyna part. lewo.

F-13838

P§ac
kaflow’y na sprzedaż. Ko­
zietulskiego 9. 24007

Pianino

fortSpjan, pianoia nowe

i używane sprzeda korzy­
stnie Skład instrumentów
muzycznych, Poznańska 26

(63889

Dwa
samochody ,,Ford-Protos"
korzystnie na sprzeda_ż .

Zasadowski, ul. Chełmiń­
ska 70, Grudziądz. (2404,1

Okazyjnie
na sprzedaż: salon dam­
ski, sypialka jasno dębo­
wa, 2 wielkie lustra salo­
nowe, różne antyki in­
krustowane, maszyna kra­
wiecka, maszyny blachar­
skie, półszorek wyjazdo­

wy, kasa ogniotrwała.
Dom Komisowy, Pomor­
ska 6. (F-12828

Foxłrarjeris!
rasowe na sprzedaż. Se­
minaryjna 11. (23969

DriSinp
kurkowy kal. 1SX16T9,3
fabr. Sauer, Syn i Suhl
oraz lorneta połowa oka­
zyjnie na sprzedaż., Wia­
domość H. Kusterke, ul.
Dr. Em. Warmińskiego 17.

(23970

Roer
męski w dobrym stanie z

wolnym biegiem sprzedam
tanio. Kossaka 90, skład.

(24034

Sypialnia
leżanki tanio na dogodnych
warunkach. Tapicernia Sw.
Trójcy 30. (24022

Na sprzedał
rower i maszyna do szy­
cia. Kujawska 11. (24054

Sk?sypce
dobre, tanio sprzeda Gol-
niewicz, Szpitalna l, skład

cygar. (240i7

Kas?a ?rak
tanio na sprzedaż. Gdań
ska 41, III p. pr. (F-12SO2

EEED1

Maszyną
do pisania

’

okazyjnie ku-
! pię za gotówkę. Oferty z

ceną do filji Dzień, Bydg.
pod ,,SSS."

Kupią
nieruchomość dobrze
łożoną, wpłacę około 10
tys. zł. Dokładne oferty
pod ,,S. 100" do filji Dzień.

Bydg. (12783

po-

Kupią
używane płyty marmurowe

białe na butet. Zgł . Bar

Angielski, u!. Gdańska 165
24011

Kup"ę
dom z ogrodem w Byd­
goszczy za gotówkę. Of.
z cena natychmiast pod
,,30.000" do Dzień. Bydg .

Książki
używane kupuje i sprze­
daje ,,Uniyersąl" Sienkie­
wicza 44. F-12827

Kurs kroju
garderoby i bielizny dam

skiej, udzielam każdego
czasu. Idzikowska, ulica
Gdańska 130. (F-12837

Pierwsza Sekcja
ćwiczenia Charlestona i
angielski walc w ponie­
działek 10. bm. wieczorem
ogodz.8 wsałoe,,Elysium"
Gdańska 134, Szkoła tańca,
Plaesterer, Dworcowa 8.

P’odróżującego
’

cukierniczej na

amoch lobrze zaprow. na

lielkop. Zaraz po­
szumi,?. Of. upraszamy
pod ,,J. F." do fil(i Dzień.

Bydg. Dworcowa nr. 2 .

(24058

Poszukują
czeladnika szewskiego na

lepszą damską szytą ro­
botę. Grunwaldzka 125.

24028

Dzielnego
cholewkarza poszukuje

natychmiast na stałe. Wy­
soka 17. 24005

Radjramechanśka
naprawdę pierwszorzędną
siłę poszukuję. Of. z odpi­
sami świadectw dotychcza­
sowej czynności poszukuję.
S t, Zakaszewski Bydgoszcz.
Gdańska 7. (24059

Książkowa
z dobremi świadee,wami,
która dłuższy czas praco­
wała w prze dsięłrorstwie
samochodowetn potrzebna
od 15 X. 27. Zgł. osobiste
do Baru Angielskiego, ul.
Gdańska 185. (22140

Kamieniarzy
przyjmaje ,,Rika", Budo­
wlane Tow. Akc. Marcin­
kowskiego 9. (F-12830

Pomocnika

malarskiego, samodziel­
nego i czystego w pracy,
przyjmie zaraz Bajorat-
Szamotuły. (22975

Mechanika
egzaminowanego poszu­
kuje natychmiast pier­
wszorzędny kinoteatr. Po­
sada stała. Oferty z po­
daniem pensji proszę skie­
rować do Igrzyska Świe­
tlne (Lichtspielhaus) w

Tczewie Pomorze) (12774

Słarssy
czeladnik rzeźnicki zaraz

potrzebny. Zygmunt Pa-
szotta, Wąbrzeźno, Halle­
ra 8, (23976

Sśużąca
potrzebna. Mazowiecka 39
skład. 12777

Chłopca
przyj role ,Omega" Jagiel­
lońska li.’ .24013

Dzielnego
mechanika poszukuje

skład rowerów. Grun­
waldzka 144. (24056

Pomocnika

blacharskiego, młodszą
s:ię przyjmie zaraz Dwor­
cowa 69. (12815

2 starszych
pomocników krawieckich
poszukuję zaraz, Pomor­
ska 59. "

(F-12835

Uczeń
szewcki potrzebny. Skład
obuwia, Garbary nr. 17.

(24053

Petrz,obna
uczennica do szycia i I;ro­
!n. Czerwińska. Zduny 2.

F-12807

Chłopiec
potrzebny. Bocianowa 17,
w tapicerni. 12819

Ucznia

stolarskiego przyjmę Kto?
wskaże Dz. Bydg. (23782

Służąca
potrzebna zaraz. Marcin­
kowskiego 10, part. pr.

(24032

Dsia!na

praczka natychmiast po­
szukiwana. Tetzlaff, ulica
św. Trójcy 6 b. (24063

Krawcowa
samodzielna z dobrą prak­
tyką do prowadzenia szwa!
ni potrzebna zaraz. Zgł
z podaniem pensji i od­
pisem świadectw nade­
słać do: Jan Romiński.

Wyrzysk, bławaty. (F-12820

Sstśper
i szteperka potrzebni zaraz

Bydgoszcz, Kościelna 10
Ryb:ński. (24025

gf posadyYBPOSZUKUJĄ jOib

Osoba

inteligentna, lat 38, mater-

ja!nie niezalećna, poszu­
kuje posady do samotnej
osoby. Nie chodzi o duże

wynagrodzenie, lecz do­
bre traktowanie. Oferty
pod ,,Sierota 38" do filji
Dzień. Bydg. 12782

uczciwej wdowy, lat 15,
poszukuje nauki w ku-

piectwie z wolnem utrzy­
maniem. Łask, oferty upr.
ood ,,Z. K. 150" do filji
Dzień. Bydg. _

12799

Ksią:żkowa
bilansistka, rutynowana,
znająca amerykańską bu­
chalterię, poszukuje za­
jęcia n’a kilka godzin
dziennie na bardzo dogod­
nych warunkach. Zgłosz.
pod ,,Okazja" do filji Dz.

Bydg. 12778

Na Pomorzu
dobrze zaprowadzony ku­
piec szuka zastępstwa po­
ważnych firm jako przed­
stawiciel, woj: żer, ekspe-
djenŁ Łask, zgł do Dzień.

Bydg. pod ,Zastępca 15a.

Kupiec
puyjmie hufet na własny
racbunek za złożeniem kau­
cji. Łask. zgł. do Dz. Byd
pod ,Kupiec 10." (24008

Panna
lat 23, z lepszej rodziny
poszukuje posady jako go­
spodyni, w wolnym czasie

pomóc w składzie lub biu­
rze. Dobre świadectwa do

dyspozycji. Łask. of. pro­
szę do filji Dz. Bydg.,
Dworcowa 2, pod ,,7777".

F-12810

Baczność!

Który z Panów dentystów
przyjmie mego syna jako
ucznia? Kowalsai, Dłu­
gosza 8. (21062

Młynarz
który samodzielnie pro­
wadził młyny, z dobremi
świadectwami, poszukuje
posady. Zgł. pod ,B. M.’
Łokietka 28a, II p. pr.

24i 35)

Bona
przyjmie posadę od 1. 11 .

Oferty: H. Szipińska, To­
ruń, Starostwo powiatowe.

24030)

Asypłent
dentystyczny dobrze obez­
nany w operatywie jak
również w’ technice szuka
od 1. XI . posauy. Oferty
pod ,Asystent” do Dzień.

Bydg. (24083

§|J EKOtAW

ResSau racja
z 2 pokojami i kuchnią
zaraz do wydzierżawienia.
Adres wskaże Dz. Bydg .

?405C

Skład
z mieszkaniem lub bez na

ul. Dw’orcowej wzgl. Gdań­
skiej do Śniadeckich po­
szukuję. Oferty do Dzień.

Bydg. pod ,,B. L. 47".
24048

Loka!
band!.—przem. duży na­
rożnikowy, w centrum mia­
sta, wydzierżawię. Powa­
żne of. pod ,",222" do filji
Dz. Bydg . Dworcowa 2.

F-12 23

Poszukują
pomieszkania 2 pokoje z

kuchnią płacę za rok zgó-
ry. Zgłosz. Kuliszewska,
Poznańska 20. 24026

Mieszkania

poleca i zamienia ,,Ostoja"
Król. Jadwigi 4. (F-12833

Poszukują
zaraz 2—3 pokoje z kuch­
nią. Czynsz zapłacę za rok
z góry. Łask, zgłosz. do
Dzień. Bydg. pod ,Zaraz
2-3”, 24037

Mieszkania
nowe zlecenia przyjmuje
,,Universal" Sienkiewicza
nr. 44. F-12823

Zamienią
portjerstwo 2 pokoje z

kuchnią, na mieszkanie
z kuchnią bez portjerstwa
Adres wskaże filja Dzień.

Bydg. F-12822

Mieszkania
na korzystnych warun­
kach odda Orient, Lipo­
wa 3. 12812

4-pokojewra
mieszkanie z przynależy-
tościami zaraz do wyna­
jęcia ńl. Król. Jadwigi.
Zgł. agentura Inowrocław,
Kasztelańska, (24051

Mieszkanie
z meblami, dobrze utrzy­
mane i fortepjan| do od­
dania z powodu wyjazdu.
Adres w filji Dz. Bydg .

(12811)

Natychmiast
poszukuję mieszkania ca.

5 poko,jo’wego z gazem,

elektrycznem oświetle­
niem, możliwie z ogrodem
w zacisznej okolicy, st. in­
żynier Grunewald. Fa. Sie­
mens, Dworcowa nr. 61,

F-12824

?Łssi)S

Hotei Rio

Bydgoszcz, Długa 53 po­
koje czysto utrzymane od
3 zł za dobę. 23971

2 pokoje
umeblowane do wynajęcia
z utrzymaniem lub bez.
Ossolińskich 8, I ptr. pr.

24025

Pokój
umeblowany dla 2 panów
do wynajęcia, ulica Gdań­
ska 130 parter. (24027

Pokój
jeden lub dwa /ameb!, do

wynajęcia. Chełmińska 2,
parter. (F-12821

Kupującym _

fortepjany udziela bezin­
teresownie dyplom, profe­
sor muzyki. Dom Delika­
tesów, Gdańska 19. (24003

Serjo
myślący kawaler, lat 27,
popła’tnego zaw’odu, w ce­
lu matrymonjalnym za­
pozna pannę do lat 22.

Pierwszeństwo intelig.
wieszczanki. Zwrot foto-

grafji zapewniam. Zgłosz.
pod , Serjo” do ,Par”
Bydgoszcz. (23822

Panna
miła,

’

z posagiem 15.000
zł. i wyprawą poszukuje
odpowiedniej partji przez
Biuro ,,Fenis", Królowej
Jadwigi 4. (F-12831

Farbowanie włosów
nieszkodliwe specj. Henne

Porady bezpłatnie. Długo-
leini fachowiec. Budzyń­
ski, Jagiellońska nr. 65.

(9568

Spó!nika (czką)
do kina z gotów’ką 1.000
do 1.500 zł. poszukuję na­
tychmiast. Spieszne of.
do Dz. Bydg . pod ,,Kino"

24042

Spóln!ka
z kapitałem 5-7.000 zł.
celem powiększenia inte­
resu poszukuję. Współ­
praca konieczna. Of. do
Dz. Bydg . pod .,Praca".

(24060

Spó!niczki
albo spólmka z współpra­
cą i kapitałem 5-6000 zł.

przy stałej pensji poszu­
kuję. Praca biurowa. Of.
do filji Dz. Bydg . Dworco­
wa nr. 2, pod ,.Interes".

(24061

Zgubione
dn?a 7 b. m. o godz. 11-ej
portfel, wykaz osobisty i

metryki ślubne na nazwi­
sko Marjan Boeianowski,
Proszę o zwrot do Dzień.

Bydg. 24048
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Obrońca
prywatni!
załatwia sprawy proeeso,
we, akc-yzowe, skarbowe,
umowy najmu, podatki,
§ciąganie należności, spo­
rządza wszelkie wnioski
i udziela porady prawnej
J. Wojciechowski

Bydgoszcz. Dworcowa 33,1 gfr
(24944

z 9 lokatorami w powia-
towem )nieście, nadający
sie dla każdego rzemieśl­
nika po dwa pokoje i dwa
z kuchnią, masywnie bu­
dowany, pod twardym
dachem, bez długu za 9
tysięcy zł,, najmniej poło­
wę wpłaty, byle tylko za

raz z powoda stosunków
familijnych na sprzedaż,
Zgłoszenia do Dziennika

Bydg. pod ,,Byle zaraz".
23939

Ziemniaki
Indus tria i inne gatunki
do jedzenia korzystnie w

dom dostarcza P. Duwe,
handel tow. żywnościo­
wych. ul. Dworcowa 18d.

F-12727

Kupie
bryczkę, jednokonkę, u-

iywaną łeez w dobrym
stanie. Oferty z podaniem
ceny do Dz. Bydg. pod
,,Bryczka". 23903

Dzielny
czeladnik kominiar’ski,

władający polskim i nie­
mieckim językiem może

się zaraz zgłosić. Mistrz
kominiarski, Bernard

Sprawy
inwalidzkie, emerytalne,
zawieranie związków mał­
żeńskich przez poboro­
wych, odroczeń od służby
wojskowej, wyjazdów za­
granicę, obrony b, pod­
oficerów zawodowych itp.,
tudzież cywilne, rozwodo­
we, karne, egzekucyjne,
§ciągania należytośei itp.
przeprowadza skutecznie
Biuro, Hetmańska nr, 25,

23916

Leczę
skutecznie tylko ziołami

zagranicznemi i krajowe-
mi choroby płuc, usz, ócz,
weneryczne, kobiece, dzie­
cięce i w,iele innych, Ul,
św. Trójcy 30 róg Ada­
ma Czartoryskiego, Byd­
goszcz.

’ 23924

Akuszerka

przyjmuje zamówienia
Pracuje dla Kasy Chorych’
Ossolińskich 12. (F-12753

Karbowania- plisowanie
czyszczenie, farbowanie

i dekatyzowanie
w deseniach najnowszych
wykonuje szybko i po ee-

nach najniższych, pliso­
wanie sukien damskich,
Bydgoszcz, ul. Gdańska 58
F-a Wakareey, ul. Dwor­
cowa 95a, Jagiellońska i,
skład kapeluszy, Firma
Barwili, ul. Dworcowa 17,
Plac Kościeleckieh nr. 2,
Nakło, ul. Ks. Skargi 391.
Materjał może być pocztą
przesłany. 23950

Plisowanie
karbowanie materjaiów

wykonuje szybko, trwale
i tanio ,,’Fal en tia", ul

Cieszkowskiego 5, Mosto­
wa 2, Gdańska 14. (12764

Wszyscy
mówią, że najtańsze i naj­
lepsze obuwie kupuje się
tylko u Łusiewicza ulica
Pomorska 58. Więc idź
i przekonaj się a będziesz
zawsze zadowolonym.

F-12803

Gs?banila i BiaMBrn!a
Bydgoszcz, Okolę Jasna 17
garbuje, farbuje i k:upuje
wszelkiego rodzajn skóry
na obuwie, szory i futra.
Zamienia surowce na go­
towe i poprawia źle gar­
bow’ane. (F-12791

Płaczese
kostjumy, suknie wizyto­
we i balowe według naj­
nowszych modeli. Ceny
przystępne. Krawcowa,
Długa 5 III. 23987

inwalida

zegarmistrz w’ykonuje
wszelkie reperacje zegar­
mistrzowskie tanio i pod
gw’arancją przy ul. Het­
mańskiej 131 piętro prawo
u p. Kowalskiego. (23898

Walizki
Torebki damskie

ostatnia nowoił, nes-

sesery, manicury, teki
do akt, teki szkolne, port­
fele, portmonetki, plecaki
parasole, laski, zawsze w

wielkim wyborze po ni­
skich cenach poleea (dla
odsprzedających wysoki
rabat) specjalny magazyn
w’yrobów skórzano-galan-
teryjnych (11627

Zygmunt Musial,

Bydgoszcz,
Długa 52. Tal. 1133

EEEEES

W’e!ki wybór
majątków ziemskich, go­
spodarstw, kamienic, wil,
piekarń, sklepów itp. po­
leca Biuro ,,Gleba" Byd­
goszcz) Dworcowa 73.

Kolonla!kę
z 3 pokojowem mieszka­
niem, towarem i zgóry
zapłaconym czynsz, rocz­
nym tanio sprzeda ,,Po­
średnictwo", ul. Hetmań­
ska 25. 23951

Skład

kolonjalny z mieszkaniem
2 pokoje i kuchnia z po­
wodu wyjazdu zaraz na

sprzedaż. Adres wskaże
Dz. Bydg. 23908

Restauracja
dobrze zaprowadzona z

sklepem kolonjalnym i

piekarnią, z zabudowa­
niem i ogrodem, w naj-
łepszem położeniu (cent­
rum) dużej wsi kościelnej,
4 minut od kolei korzyst­
nie do nabycia za 25.000
zł,, wpłaty 20.000 złotych.
Stanisław Fortuna, Śli­
wice, Pomorze, Telefon
ni’. 16. (23915

Domak
w śródmieściu Nakła, o-

gród owocowy, plae bu­
dowlany, obszerne stajnie
i podwórze za 9 tysięcy
sprzedam. Wiadomość,
Szulz, Nakło, Podgórna.

23920

Skład

kolonjalny w Tczewie w

najruchliwszej ulicy śród­
mieścia z towarem lab bez

nadający się na każdą
branżę zaraz korzystnie
na sprzedaż. Zgł . do adm.
Dz. Bydg . pod ,700”.

211901

Dom
z ogrodem przy tramwaju
tanio na sprzedaż. Adres
wskaże Dz. Bydg. (23907

Dom

masywny, dwupiętrowy,
w powiatowem mieście,
w głównej ulicy, przy
rynku, dwa obszerne skła­
dy, ogród owoc., spichrz
murowany, wielkie pod­
wórze, zajazd, mieszkanie
ze składem wolne na

sprzedaż za 90.000 złotych,
wpłata podług umowy.
Oferty pod ,,F. O. 37".
do Dz. Bydg. (23817

Okacja!
Futro długie, tygrysie,
mało używane do nabycia.
Zgłoszenia Szkaradkie-

wicz, Pomorska 3, part
23925

Pigwy
(Ouitten) ma do oddania
Bettin, Miiyee, Mirotki,
pow. Starogard, Pomorze

23935

Restauracja
z ogrodem owocowym i
podwórzem korzystnie na

sprzedaż. Adres wskaże
Dziennik Bydg. (23921

Skład
towarów krótkich z 3 po-
kojowem mieszkaniem w

śródmieściu sprzedam.
Of. do Dzień. Bydg. pod
,M. B. 15”. (23972

SacsnoKI
Skład z urządzeniem w

centrum większego miasta
towar po obliczeniu po­
dług faktury wynoszący
około 25000 do odstąpie­
nia za 18000. Zgłoszenia
Stella, ul. Dworcowa 64.

23974

Płaszcz
oficerski, używany, je­
dnak w’ dobrym stanie
można nabyć okazyjnie
w Zakładzie krawieckim
Noworyta-Orłowski, Byd­
goszcz, Gdańska 135. (23932

Futro

gospodarskie korzystnie
na sprzedaż. Nakielska 8,
w składzie. 23947

Kupię
kilka używanych drzwi,
rozmiar obojętny. Oferty
do Dz. Bydg. pod ,M. 85”

23897

Kupuję
wagonowo ziemniaki In-
dustria gotówką przy od­
biorze. Zgł. do Dz. Bydg.
pod ,Ziemniaki”. F-12789

r8

Piła
taśmowa (Bandsiige) śre­
dnica koła 650 mm. wy­
sokość 2.25 mtr. prawie
nowa na sprzedaż. Wiad.

Fabryka wag W. Schenk
Nast., Jagiellońska 35 a,
Bydgoszcz. 23973

Futro
krecie nowe fig. 42-44 za

700 zł., karakułowe uży­
wane za 500 zł sprzedam.
Wiad. w’ filji Dz. Bydg .

Dworcowa 2. F-12769

Mathis
samochód transportowy
6 ctr. ładowności repe­
rowany 11/24 P. S . ko­
rzystnie do sprzedania.
Bliższe informacje w nie­
dzielę przed poł. ,,Gon­
da", ul. Jagiellońska 11,
podwórze 1. 23899

Samochód

sprzedam marki ,Ford’
w dobrym stanie. Na no­
wych oponach, z światłem
elektrycznem za 1.800 zł.

Sanigórski, Czersk, Dwor­
cowa 1. Teł. 64. (28902

Na sprzedaż
rozsadki truskaw’ek, 100
sztuk 12 zł. Nakielska 85.

23896

Na sprzedaż
tanio czaruy lis zupełnie
nowy. Wiadomość Zduny
nr. 10, błacharnia. (F-12785

Zawiasy
ta§mow’e platerowane, mo­
siężne sprzedaje najtaniej
Fa. Florjan Sniegowski,
Śniadeckich 21, tel. 215.

F-12807

Pług
motorowy, traktory z u-

rsądzeniem do młócenia

sprzedam. Szczepański,
Bydgoszcz, Szczecińska 7.

F-12794

Wóz
na resorach piekarski i

br’yczka na sprzedaż. Adr.
wskaże Dzień. Bydg .

23860

Skrzypce
wygrane zaraz na sprze­
daż. A. Jankowska, Mazo­
wiecka 10, I. F-12790

Fortepian
przedw’ojenny, samogra-
jący, marka Lochmann O-
riginal, Leipzig, jak nowy,
mało używ’any sprzedam
za 8.600 zł. Oferty pod
,,F. O. 36" do Dziennika

Bydgoskiego. (23816

3 kotły
miedziane, stół z ogrzew.
gazów’, do ’wyrabiania cu­

kierków ną sprzedaż.
Grosse, Zduny 17. (12800

Jada!ka
modna za 950 zł. na

sprzedaż. Podwale 14.
23988

Koguty
rasowe (czarne minorfca)
odda Sk ibieki, uf. Spo­
kojna 6. (12781

Fretki
dobrze polujące sprze­
dam. Myszkowski, Sena­
torska 9. F-12776

\ 1 . ........ ..........

Pies
ostry, tanio na sprzedaż.
Bielicka 19. (23958

Kjggm_M

Szal
francuski dobrze utrzy-
many kupie. Oferty pod
,,Szal" do łilji Dz. ’Bydg.

F12780

Kupie
dom dochodowy’ z kom­
fortem, dobrze zbudowa­
ny’ w okolicy ul. Gdańskiej
Zgłosz. pod ,,Dochodowy
dom" do filji Dzień, Bydg.

(F-12711

Amerykanin
niedaw’no pr’zybyły kupi
dom. Spieszne oferty pod
,,Gotówka" do filji Dzień.

Bydg. ulica Dworcowa 2.
(F-12755

Kupimy
motor benzynow’y’ w do­
brym stanie około 10 ko­
ni, futro. Śniadeckich 11,
parter podwórze lewo.

F-12766

Akcje
papiery w’artościow’e kra­
jow’e i zagraniczne także
na giełdzie nienotowane
kupię. Zgłoszenia uprasz.
pod ,,Sto tysięcy" do
Dz. Bydg. 23905

Przedwojenne
niemieckie pieniądze kupu­
ję po 50 groszy płacę za

każde tysiącmarek w je­
dnym banknocie lub kilku

mniejszemi. Po nadejściu
przesyłki porto i należytość
przekazuję. Dziabas, Kwia­
towa 1. Bydgoszcz. (F-127,7

K łanu ą

Udzielam

lekcji gry na skrzypcach.
Ul. Jackowskiego 15/16,
Bettyna. 23894

50 zł. dziennie
i więcej zarobią ruchliwi

sprzedawcy, odwiedzając
po miastach kupców, prze­
mysłowców, rzemieślników
oraz instytucje. Spieszne
zgłoszenia przyjmuje Zwią­
zek Towarzystw Kupieckich
Poznań, ul. Pocztow’a 31.

(23984

Posadę
stałą inkasenta otrzyma
pan, który pożyczy 1000
zł. ,,Pośrednictwo", ulica
Hetmańska 25. 23952

Technik

dentystyc.zny znający do­
brze wszelkie roboty na

zlocie kauezuuku potrze­
bny. Wiadomość Dworco­
wa 94, II ptr. F-12770

Poszukuje
czeladnika szewskiego za­
raz. K!aja, Flisacka 16.

23806

Poszukuje
się pianistę lub pianistkę
z wfasnem pianinem. Ho­
tel Warszawski, ul. War­
szawska 16. 23930

Cieśli

poszukuje ,,Kika", Byd­
goszcz, Marcinkowskiego 9.

(23996
Tokarz

potrzebny. Fabr. Wyrób.
Drzewnych, Matejki 3.

F-12729

Dentysta (ka}
samodzielnie pracnjący(a)
potrzebny zaraz lub pó­
źniej, ew’ent. zakład w

dzierżawę. Of. pod ,64”
do Dz. Bydg. (23864

Czeladź
dekar’ską na dachówkę
przyjmie Suwalski, mistrz
dekarski, Bydgoszcz, ul.
Śniadeckich 27. (23962

Młodych

wyrobów

23882

drzew-
F-1272S

Potrzebny
szewski czeladnik na szy-

rbotę. Piotr Ostrow­
ski, ul. Nakielska 13.

F-12798

Szewski
czeladnik może sie zgło­
sić. Sienkiewicza 38. Jó­
zef Gulczyński. (F-12758

Tarcze

zapędowe żelazne i drew­
niane, r’ury, stare żelazo

sprzeda natychmiast
,,Gonda", Jagiellońska l!,
podwórze 1. 23900,

Uczciwa
panienka poszukuje po­
sady jako elewka w

większym majątku lub ho­
telu. Łaskawe zgłoszenia
pod ,,Elewka 75" do Dz.

Bydg. (23977

Młodszą
siłę biurową, doskonałą
w Języku polskim i nie
mieckim również w pi­
saniu na maszynie po­
szukuje się. Zgłoszenia
tylko siły młodszej z do­
brej rodziny w godz. 6
do 7 przyjmuje ,,Polonia"
Dworcowa 17. 23994

Potrzebne
dziewczęta i chłopiec do

fabryki torebek. Toruń­
ska nr. 179. (23919

Panienka
młodsza, inteligentna z

dobrem i świadectwami
do 3 dzieci poszukuje
zaraz K!urowska, Tczew,
PiYnek 2. 23944

umiejąca gotować do

wszelkiej pracy domowej
potrzebna. Pomorska 49/50
II. prawo. 23953

Ucznia

szewskiego poszukuję
początkami lub dopłatą.
Gondek, Garbary nr. 11

23895

Potrzebna
nczeniea do praeowni
pończoch i swetrów. Ul,
Dworcowa 33. 23929

Poszukuje
się służącej dochodzącej,
Zygmunta Augustą 84,
li wejście. (F-12752

Uczeń
krawiecki potrzebny.

Schulz, Zduny 2. (F-12759

Uczennica
nie niżej lat 17, która

pracowała, w składzie bła­
watów, może się zaraz

zgłosić. L. Derchelt ulica
Gdańska 24, skład bława­
tów. F-12756

Pokojówka
s praniem i prasowaniem
oraz kucharka umie,jąca
dobrze gotować, uczciwe,
pracowite, skromnych wy
niagafi, poszukiwane na

wieś od 15 bm. Zgłosz.
w środę, dnia 12 bm. do
Hotelu pod Orłem między
godz. 10 a 12-tą. Wiado­
mość u portjera. (F-12787

Nauczycielka
z 6-cio kl. wykszt. gimn,

poszukuje posady nauczy­
cielki domowej. Zgł . pod
,,U. U." do Dż. Bydg,

23926

Osoba
inteligentna w średnim

wieku, znająca wszelkie
gospodarstwo domowe,

się samodzielnie gospo­
darstw’em u samotnego
starszego pana lub bez­

dzietnego małżeństwa.
Oferty do Dziennika Bydg.
pod ,,Inteligentna". (23955

Czeladnika

kołodziejskiego na dobrą
t stała pracę przyjmie

zaraz. St. Kucharski
Mrocza. (23938

Nauczycielka
która do 1 października
br. przez 5 lat pracowała
przy szkole powszechnej
przyjmie posadę nauczy­
cielki domow’ej lub w

prywatnym zakładzie. Of.
do łilji Dz. Bydg. pod
,,Nauczycielka". F12754

RESTAURACJA POD ORŁEM

urządza w każdą niedz’elę o godz. 9 po poł.

FIVE O’ CLOCK
Codziennie od godz. 10 wieczorem

DANCING lEa
21187

Wdowa

inteligentna, w średnim
wieku, zna gospodarstwo,
wychowywanie dzieci, pie­
lęgnację chorych poszu­
kuje posady u samotnej
osoby lub ńa probostwie.
Zgłosz. pod ,,Dla Soliń-
skiej" do filji Dziennika

Bydg. ulica Dworcowa 2.
(F-13795

Rsśażl(owy-liitaBsisła
poszukuje w godzinach
popołudniowych jakiego-
kołwiekbądź zajęcia. Of.
pod ,,Pilny" do filji Dzień.

3ydg. ulica Dworcowa 2.

(F-12710

Poszukują
stałej posady inkasenta

biurowego, magazyniera
lub ekspedjenta. 1000 zł.

gotówki i 4000 zł. gwa­
rancji do dyspozycji. Of
pod ,,L. G," do filji Dzień.

Bydg. ulica Dworcowa 2.

(F-12796

Szofer
kawaler poszukuje zaraz

posady. Łask, zgłosz. do
,,Par" Poznań. Aleje_Mar-
cinkowskiego 11 pod ,,55497".

(23981

Sierota
sumienna, !utrąca czystość,
która dłuższy czas u le­
pszego państwa zajmowała
się samodzielnie pracą do­
mową i gotowaniem, poszu­
kuje od 15 października
posady u lepszego państwa
lub mniejszej rodzinie. Łask,
oferty pod ,Pracowita6 do

filji Dzień. Bydg. Dworco­
wa 2. (F-12788

ik Mintów

Składu
w Grudziądzu z mieszka­
niem przy ruchliwej ulicy
poszukuję od l, I. 1928.
Oferty pod ,,W. W." do
Dzień. Bydg. (23959

Piekarnia - Cukiernia
w dobrem położeniu w

pełnym biegu zaraz do

wydzierżawienia. Adres
wskaże filja Dzień. Bydg .

Dworcowa 2. F-12806

Ubikacje
na biuro adwokackie, lub

inne przedsiębiorstwo,
blisko sądu

’

wynajmie
Pawłowski, Długa 17.

23965

MIESZKANIA

4 pokojowe
mieszkanie z komfortem
wśród miasta z całkowi-
tem urządzeniem natych­
miast do oddania. Oferty
do eksped. Dz. Bydg .

pod ,,6000". 23963

Poszukuje
mieszkania 3 pokojowego
z kuchnią i wszelkiemi
wygodami, warunki po­
dług umowy. Oferty do
Dz. Bydg. pod ,Trzy’.

239S4

Zamiana
mieszkania, Gniezno -

Bydgoszcz, komfortowe
5 ’

pokojowe mieszkanie
w Gnieźnie, przy ni. Głó­
wnej, blisko dworca, za­
mienię na 4 pokojowe
mieszkanie w Bydgoszczy.
Zgłoszenia przyjmuje Jan
Pawlak, Bydgoszcz, ulica

Paderewskiego nr. 14,
(F-12768

Zamieni%
śliczne 2 pokoje z kuchni(
mieszkanie z wszelkiem:
wygodami w centrum mia­
sta, na 3-4 pokojowe
również w centrum za

dobrą dopłatą. Of. do filji
Dz. Bydg. pod ,R. K.”

F-12760

Mieszkanie
3 pokojowe z kuchnią,
słoneczne, z wszelkiemi
wygodami poszukuję za­
raz. Czynsz za rok zgóry
lub według umowy. Of.
pod ,,Słoneczne" do filji
Dzień. Bydg. ul. Dwor­
cowa 2. (F-12709

R POKOJE

Stancja
dla uczennicy dobre od­
żywianie, opieka, forte­
pian, Ul. Świętojańska 13

piętro lewo. (F-12762

Pokój
umebl. bez pościeli, o-

kazja gotowania samotnej
osobie odstąpi ul. Mal-
borska 15. 23945

POkÓ’ - o

umebl. do wynajęeia. Bo­
cianowo 46, IŁ p. na

prawo. 23948

Pokój
umebl. od 15 października
do wynajeeia. Ulica Po­
morska 5a, IL p. 23954

Pokój
dla panienki. Kordeckie­
go 15, IŁ F-12793

3 duła
słoneczne pokoje z uży­
waniem kuchni zaraz do
oddania. Gdzie? wskaże
filja Dz. Bydg. Dworco­
wa 2. F-12765

Pokój
frontowy od 15. 10. do

wynajęcia. Dworcowa 56,
III ptr. lewo. F-12792

3 pokoje
umebl. od 1. 11. do wy­
najęcia. Słowackiego 2,
I ptr. F-12804

Posiadam
umeblowany pokój dla

inteligentnego pana z sta­
łą posadą. Ulica Sienkie­
wicza 48, II. piętro. F12773

Pokoik
umebl. lub próżny z u-

rządzeniem do gotowania
poszukuje solidny pan z
4 letnim chłopcem. Óf. do

filji Dz. Bydg. Dworco­
wa 2 pod ,Solidny po­
koik’. F-12784

Solidn!e
umebl. pokój w centrum
miasta potrzebny dla mło­
dej panienki od 15. 10.
wzgl. 1. 11. Zgłosz. pod
,616” do filji Dz. Dzień.

Bydg. F-12771

Młode
małżeństwo poszukuje
próżny pokój. Ign. Pade­
rewskiego 13. Dybowski,

F-12805

Kj.0ZM.ueJl

Uwaga!
Czy naprawdę tak Ci o-

bojętne, co robi poza twe-
mi oczyma droga Ci oso­
ba? Nie masz wtymkierun-
ku żadnyc.h wątpliwości? A
może moje biuro wie coś
o niej? Nie wahaj się!
Zwróć się z zaufaniem
do biura detektywów pry­
watnych Eisnera, Byd­
goszcz, Gdańska 38. Dłu­
goletnia praktyka, dys­
krecja. (23757

Obiady
domowe ua maśle. Ulica
Poznańska 14. 23940

Córka

gospodarska, lat 32, 10 ty­
sięcy majątku i wyprawę

poszukuje znajomości.
"

Najchętniej wżeniłaby się
w gospodarstwo albo poi
siadającego taką samą go­
tówkę, celem złożenia sio
i kupna gospodarstw?.
Lepsi urzędnicy i rze­
mieślnicy nie wykluczeni.
Porządna rodzina pożą­
dana. Zgłosz. z fotograf-
ją lub bez pod ,,T. J. G."
do Dzień. Bydg. (23790

Panna
lat 84, z gotówką 8G00 zł

poszukuje odpowiednie;j
partji, urzędnicy na stałej
posadzie chętnie widziane.
Oferty do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2 pod ,Sierota
34”. 23922

Spóinlczki
poszukuje solidny kawa­
ler, lat 35, spółwłaściciel
ładnej cukierni z powodu
spłacenia spólnika po­
trzeba gotówki 8—12 tys.
pierwszeństwo mają pan­
ny które mają ,zamiłowa­
nie do takowego interesu
późniejszy ożenek niewy­
kluczony. Łask, zgłosze­
nia możliwie z fotografją
pod ,,Szczęście" do filji
Dz. Bydg. F12797

"

310 zł. nagrody
po zawarciu umowy płacę
temu za wskazanie rybnych

jezior począwszy od 200
mórg. Zgłosz. nadesłać pod
nr. ,,150" do Dzień. Bydg .

22739

Zgubiono
portfel z różnemi papie­
rami; uczciwego znalazcę
uprasza się o zwrot Jur­
kiewicz St, Bydgoszcz,
ul. św, Trójcy 6a, 23942

o



Nr. 232. ,,dziennik
niedziela dnia 9 października 1927 r.

załatwia wszelkie, choćby
najtrudniejsze sprawy są­
dowe, karne, procesowe,

spadkowe, hipoteczne,
waloryzacyjne, kontrakto­
we, spółkowe, najmu, ad­
ministracyjne, pódatkowe,
ściąganie należności itd.

St. Banaszak,
ni. nsszkowskiego 2. Tal. 1304

Długoletnia praktyka.

j(f POLECENIA

Akuszerka
Sknbińska przyjmuje za­
mówienia. Pracuje dla
Kasy Chorych. Śniadec­
kich 18 róg Sienkiewicza.

F-12509

Sam siebie szkodzi
kto do mnie nie chodzi.
Mój zakład gwarantuje
higjeniezną i pierwszorzę­
dną obsługę, golenie 0,30,
strzyżenie 0,90, ondulacja
1,50, masaż 1,00, manicu­
re 1,50. Salon de Coiffure
Plac Teatralny 3, naprze­
ciw Klarysek. (13782

Masaiysfcka
dyplomowana po sezonie
Inowrocławskim przepro­
wadza masaże u siebie i
w domach. Helena Boro-
wicka, ul. Sw. Trójcy 22a
II p. od 3-5. (23530

Ondulacja
mycie głowy, manikure,
masaż, strzyżenie włosów
wykona po cenach przy­
stępnych. Zbożowy Rynek
nr. 5. (22076

Józef Metelski

Bydgoszcz, Długa 50, po­
leca po cenach niskich
pończochy, skarpetki, rę­
kawiczki, wstążki, koron­
ki, krawaty, grzebienie,
chustki, hafty, trykoty,
bieliznę, różne galanterje
oraz sztuczna biżuterja i

wyroby skórzane. (23732

fFawi !%łaaiar.-
Stary Rynek 14, obok ap­
teki , poleca . duży, ,,wy bór
galanter,ii skórzanej , to­
rebki, teki, wal izki, oddział

perfumerji, mydła toale­
towe, grzebienie, szczotki,
lusterka, biżuterja sztuczna
i zabawki. 21580

WdBBBl BoascHr

Stary Rynek 14, obok ap­
teki poleca swój skład pa­
pieru, wielki wybór pocz­
tówek, przybory szkolne,
duży wybór książek do na­
bożeństwa, pamiątek, krzy­
ży, medalików, rożańcy,
łańcuszków, obrazków fi­
gur itd. (21518

P2EBS.E !

Jadalnie, sypialnie, poko­
je męskie i różne meble
w wielkim wyborze, od
najwykwintniejszych do

pojedyńczych. Ceny i wa­
runki najkorzystniejsze.
Dobrzyński, Długa 4.

(22228

Kapelusze
wielki wybór, najnowsze
fasony — ceny konkuren­
cyjne - poleca Wytwórnia
kapeluszy Kazimierz Seifert,
Bydgoszcz. Długa 6o.(F22603

Kapelusze
męskie, damskie przyjmu,je
się do przefasonowania na

najnowsze fasony. Długa 65.
(F22604

Ksiąłkł
oprawia tanio, najtrwalej
pod gwarancją. Czuba,
Śniadeckich 41. (22858

Ubrania
płaszcze, jupy, spodnie do

pracy, ubranka chłopięce
poleca po cenach najniż­
szych Magazyn Konfekcji
Poznańska 34 przy Wełn.
Rynku. (23277

Udziela
pomocy prawnej, wyko­
nuje zlecenia i zastępstwa
prywatne, kontrakty, umo­
wy, sprzeciwy, odwołania,
skargi, wnioski do wszel­
kich władz Cywilnych,
wojskowych. — (: w celu

uzyskania: koncesji, ułg
celnych, paszportowych,
odszkodowań, zaopatrze­
nia emerytalnego (wojsk.)
odroczeń służby -wojsko­
wej itd.) Przyjmuje prze­
pisywanie na maszynie.
Podania do Ministerstw
załatwia przez biuro w

Warszawie. - Zapłata we­
dług ugody. Zgłoszenia

,psot)iste ]ub pisemne Biu-
fo Zleceń ,Leliwa” To­
ruń, Szczytna 4. II.

20185

650 morgowy
majątek dobrej ziemi z

zabudowaniem, inwenta­
rzem żywym i martwym
260.000, wpłaty 120.000 zł,
lub zamiana na odpowie­
dnią kamienicę.

1OO morgowe
gospodarstwo pszennej
ziemi w Chełmińskiem
z zabudowaniem, kompl.
inwentarzem żywym i mar­
twym i zbiorami 42.000 zł.

Spieszne zgłoszenia biuro
,,Pogoń", ul. Dworcow-a 80
telefon 18-15.

Majątki
ziemskie, gospodarstwa
młyny poleca ,,Polonia
Bydgoszcz, Dworcowa 17,
teł. 698 . Nowe Zlecenia
pożądane. (17443

Za-

NEBŁE
w kałdej cenie wprosi
z własnego, warsztatu
w solidnem wykonaniu na

ypi
pokoi męskich, modeli po­
jedyńczych i wyściełanych
poleca (4198

H. Schmidtke
ni. Szpitalna nr. S . Załóż. 1871

Zamówienia według po­
dania i rysunków wyko­
nuje się jak najprędzej.

Fotografia
legitymacyjna 70 gr., por­
trety, grupy, zdjęcia, prze­
mysłowe najtaniej poleca
,,Wiol’, Sienkiewicza 44.

F-12525

Sprzedał
majątków 450 mórg, zie_mi
dobrej, zabud. kompl. ży­
wym i martwym inwenta­
rzem cena 180 tys., wpł.
120-150 tys., - 250 mg.
ziemi pszenno-buraczane;
cena 180 tys., wpł. 120 tys
zł, — 115 mg. inwentarzem
żywym i martwym cena

40 tys. zł, - 192 mg. zie­
mi pszenno - buraczanej z

kompl. inwent. cena 120
tys. zł, wpł. 80 tys. zł, -

73 mg. ziemi dobrej inw.
żyw-ym i martym cena 19
tys. zł i w-iele innych po­
leca i przyjmuje Małek,
Dworcow-a 2, telefon 699

23626

Śniegowce
i kalosze przyjmują do

reparacji zakłady szew­
skie: Nawrocki, Sienkie­
wicza 28. Kruger, Pomor­
ska nr. 15, Nodzykowski,
Gdańska 64, Wiechciński,
Dworcowa 18, Sendecki,
Nakielska nr. 128 i skład
skór, Długa 45. (21841

Rowery
lepszych fabrykatów! —

,Wanderer”, ,Brennabor”
i innych mark poleca po
niskich cenach Ernst Jahr,
Dworcowa 18b. (6873

Polecam sie
do Wykopywania w_szel­
kich prae w zakresie o-

grodnietwa w Bydgoszczy
i okolicy. A, Ruszkowski,
ul. Chwytowo 15. (23707

Broń

myśliwską i sportową oraz

doborowe naboje kupuje
się najkorzystniej w !innie
,Hubertns’ Bydgoszcz,
ul. Grodzka 16 (róg Mosto­
wej) Telef. 652. Warsztaty
naprawy broni. (19896

Pod gwarancją
20-letnią wypycha się
wszelkie ptactwo w-odne,
leśne i zwierzynę. Kra­
je,wski, Garbary 11, Byd­
goszcz. (12469

HEBLE
Najtańsze źródło zakupu
w wielkim wyborze kom­
pletnych pod gwarancją
dęb,: jadalni, sypialni,
pokoi męskich, kuchni
oraz mebli pojedyńczych,
także wyściełane solidne-,
go wykonania na dogo­
dnych warunkach poleca

Ignacy Grajnert,
Bydgoszcz. (9574

Dworcowa 8. Te!. 1921

Garbarnia

płaci najwyższe ceny za

wszelkie skóry i włosie
końskie. Garbuje i far­
buje skóry wszelkiego ro­
dzaju. Przerabia na futra.
Składnica skór na futra.
Malborska 13. Wilczak.

(22099

Webie!

Przy dogodnych
warunkach polecam:

kompl. jadalnie, sypialnie,
kuchnie jako też poje­
dyncze meble, szafy, sto­
ły, łóżka, krzesła, kana­
py, fotele, biurka, lustra,
sypialka mahoń, i inne

przedmioty, Piechow-iak,
D)ługa nr. 8, teł. 1651.

(18573

KEEEDI
Okazja!

190 mórg ziemi pszennej
wtem 35 mórg łąki, ładny
dom 6 ubikacji, dom ko­
morniczy wszystkie bu­
dynki dobre, 7 koni, bydła
24, świnie, owce, drób,
martwy nadkomplet, duży
zapas zboża pozostaje,
prywatne czyste bez długu
Cena 80.000 zł wpłata,
40.000 zł. resztę na dłuż­
szy czas. Majątek oso­
biście zbadany poleca w

wielkim wyborze jak rów­
nież przyjmuje świeże
Biuro ,Pogoń” Dworcowa
80, tel. 1815.

Na sprzedał
dom z 2 sklepami cena 45
tys. zł, wpłaty 25 tys. zł,
dom z całym komfortem
mieszkanie po 5 pokoi, ce­
na 70 tys. zł, dom 3 pięto
nowy, z 2 sklepami, w jed­
nym mieści się rzeźnictwo
z kompletnem urządzeniem
i maszynami cena 70 tys
oprócz tego wybór mniej­
szych i większych domów
poleca i przyjmuje Małek,
Bydgoszcz, Dworcowa 2,
Tel. 699. (22627

Dom
2 piętrowy z 2 składami
na sprzedaż. Wiadomość
Bocianowo 21 u właści­
cielki. F-12501

,Domów,,
wił, .g.ospodarstw, młynów
największy wybór Szarek,
Dworcowa 90, telef. 1909.
Nowe zlecenia pożądane,

F-12667

Okazyjna sprzedał!
Sprzedam z powodu wy­
jazdu II piętrowy, nowy
dom 12 lokatorów, bez

długu za 23.000 złotych.
Leszczyński, Bydgoszcz,
Piotra Skargi 10. (12750

Fryzjerski
interes z mieszkaniem
urządzeniem 10.000. In­
teres bławatów, w centrum

miasta, z mieszkaniem 5
pokojowem 8.000 zł. Ka­
wiarnia z mieszkaniem
3-pokoj. 3.500 zł. Interes
na towary krótkie, z iniesz
kaniem 2.600 zł. poleca
biuro Pogoń, Dworcowa
nr. 80. (F-12717

Skład
kolonjalny towarem i u-

rządzeniem, 2 pokoje z

kuchnią sprzedam tanio
z powodu wyjazdu. Wiad.
Orła 12. 23728

Warsztat

samochodowy w Toruniu
w pełnym biegu z powo­
du wyjazdu zaraz na

sprzedaż. Zgłoszenia
,,PAR" Toruń Szeroka 46,
pod ,,2947". (23807

Maszyną do pisania
kupicie najkorzystniej w

składzie urządzeń biuro­
wych St. Skóra i Ska
Bydgoszcz, , Hotel pod

,,Orłem". (23725

Samochód

ciężarowy; 2 ton., marki
White, w dobrym stanie

sprzedam za gotówkę.
Oferty pod ,Samochód
do ,,PAR", Bydgoszcz, nl.
Dworcowa 72. (23820

Karakułowy łakiet

duży sprzedam zaraz, z

cisze l, III ptr. prawo
23718

Motor
elektr. 3 K. M., 220 wolt
sprzeda Fa. ,,ICaflopiec"
Inowrocław. 12577

Polowiec
wskaże Dworcowa 80,

wjazd Podolska 13. (12732

Legowiec
5-cio miesięczny, czystej
ang. rasy, ładnej maści,
okazyjnie na sprzedaż.
Wiadomość : Gdańska 89.

(12699

Fretki
na sprzedaż. Adres wska­
że filja Dz. Bydg. Dwor­
cowa 2. F-12747

Charta
rasowego sprzedam, wilcz­
ka oddam. Kanałowa 2,
gospodarz. 12498

Dobermann

młody, czystej rasy, sprzeda
Czesław Kaczmarek, Gdań­
ska 25, tel. 1563. (F12896

kuphaJI
Kupią

skład z towarem i miesz­
kaniem w Bydgoszczy.

Branża obojętna. W. Śa-
dowski, Toruń, Winnica
nr. 28. F-12707

Kupią
domek w dobrym stanie
z ogrodem i mieszkaniem
wolnem w Bydgoszczy, ce­
na do 10.000 zł. Zgłoszenia
tylko od właściciela pod
,Domek’ do Dzień. Bydg.

23692

Kupią
dywan w dobrym stanie
3X4 lub 2X3. Oferty z ce­
ną do filji Dzień. Bydg .

pód. ,,Dywan". (12690

Kuchnią
westfalską poszukuję. Of.
pod ,B. Z. 100’ dó Dz.

Bydg. (23741

Złoto
i srebro kupują Br. Ko-
ch:tńsey i Kunżl, Gd:tń-
ńka 135. -

’

(1982

Piec
kaflowy kupię. Sklep’

,Occasion”, Gdańska 31-32
telefon 540. (F-12578

Kupią
dom dobrze rentujący się
w centrum Bydgoszczy
przy wpłacie 50—60.000 zł.

Oferty pod ,,K. L . 56" do
Dzień. Bydg. 23760

Fortepian
krótki w dobrym stanie

kupię. Oferty pod ,,1927"
upraszam do filji Dzień.

Bydg. ul. Dworcowa 2.
F-12651

,Pralnie
lub ubikację na takową
w centrum, ( poszukuję.
Adres w filji Dzień. Bydg.
Dworcowa 2. 12726

Krową
świeżo ocieloną kupię.
Sienkiewicza 13,Jabłońsk’a

F-12705

K"")l
Matematyki

lekcji udziela inżynier dy­
plomowany. Oferty do filji
Dz. Bydg. pod ,A. B. C.’

(F12719

Lekcji
angielskiego, korepetycji,
konwersacji udziela ruty­
nowana nauczycielka. Ul.
Wileńska 13, II ptr. pr.
od 5-7. 12477

Czeladnik i uczeń

piekarski ,potrzebni zaraz.

Źgłosz. osobiste. Walde­
mar Kronszewski, mistrz
piekarski, Bydgoszcz, nl.

Rycerska 17-18. F-12693

Wózik dz!eciący
nowy elegancki korzyst­
nie na sprzedaż. Kaszub­
ska 13, ptr. lewo. F-12740

Wóz
na resorach oraz repózy-
torjum, nadające się na

każde przedsiębiorstwo
tanio_ na sprzedaż. Sien­
kiewicza 44, parter lewo.

22060

Chcesz
otrzymać posadę? Musisz
ukończyć kursa" fachowe

korespondencyjne prof.
Sekułowicza, Warszawa,
Żórawia 42. Kursa wyu­
czają listownie: buchal­
terii, _

rachunkowości ku­
pieckiej, korespondencji
handlowej, stenografji,

nauki handlu, prawa, ka-

ligrafji, pisania na ma­
szynach, towaroznawstwa,
angielskiego, francuskiego
neimieckiego. Po ukoń­
czeniu świadectwo. Żą­
dajcie prospektów. (23160

Pierwszorzędnych
czeladników stolarskich,
polierów do lepszych prac
i pierwszorzędnych rzeź­
biarzy poszukuje zaraz

Fr. Hege, fabryka mebli

artystycznych, ulica Pod­
górna 26. 23735

Dzielnego
młodszego pomocnika do
składu kolon, z kaucją 500
zł poszukuję od 15.10. 27 .

Antoni Lewandowski,
Świecie. F-12703

Stolarzy
1 pucera poszukuje Gra-
lewski, Ks. Skorupki 102.

23771

Dzielnego
pomocnika fryzjerskiego
na stałe zatrudnienie po­
szukuje Brzozowski, Nakło
ul. Hallera 121. 23512

Pomocnik
szewski potrzebny zaraz.

Skład, Dworcowa 75.
F-12688

Poszukuje
zaraz brukarzy. F. Ja-
szewski, Farna 6. (23863

2 pomocników
fryzjerskich poszukuje za­
raz Kubiszewski, fryzjer
dla pań i panów, Czersk,
ul. Dworcowa. (Pomorze)

(23684

Dzielnego
pomocnika siodląrskiego
poszukuję zaraz na stałe.
Wilamowśki, mistrz sio-

dlarski, Jabłonowo pow.
Brodnica. (23792

Handlowiec
starszy z kaucją, do od­
wiedzania klientów samo­
chodem, z upoważnieniem
inkasa, może zaraz się
zgłosić. Ziółkowski, Ko­
ścielna 11, tel. 1095. Im­
port owoców południo­
wych. 23821

Dzielnej
inteligentnej książkowe
poszukuję dó hurtown
wyroHóW tytoniowych na

Pomorzu, natychmiast lub
od 1. XI . br. Świadectwa
życiorys wraz z fotografją
pożądane. Zgłosz. z refe­
rencjami oraz podaniem
wysokości pensji proszę
nadesłać do Dzień. Bydg’
pod ,,Hurtownia". (23860

Rutynowaną
sprzedawaczkę do składu

rzeżnickiego i wyrobów
mięsnych, biegłą w języku
polskim i niemieckim za­
raz lub od 15. X. przyjmę.
Zgłoszenia z odpisami
świadectw uprasza Rudolf
Sommer, mistrz rzeżnicki

Bydgoszcz, Gdańska 27.
(23194

Zastępczyni
zaraz potrzebna. W. Maye-
rowa, dentystka, Korono­
wo. (20537

Ekspedjentką
do pierwszorzędnego skła­
du rzeżnickiego do więk­
szego miasta poszukuję.
Bliższe wiadomości udzie­
la A. Radan, ul. Jagielloń­
ska 35 b. )23810

Ksiąłkowa
obeznana z książkowością
amerykańską i wszelkiemi
pracami biurowemi może

się zgłosić natychmiast,
jeżyk niemiecki konieczny
H. Hahlweg, fabryka me­
bli, Więcbork (Pomorze).

(23813

fef POSADY

KL POSZU^^..

Lekarz-dentystka
poszukuje posady w mieś­
cie lub okolicy. Sabina
Kozłowska, Miechów, woj.
kieleckie. 12623

Młoda panienka
pragnie się wyuczyć ja­
ko fryzjerka tylko z wol­
nem utrzymaniem. Zgł.
do Dzień. Bydg. pod ,L.
M, 85”. 23685

Ksląłkowy
znający dokładnie księgo­
wość amerykańską oraz

ukończył 3-letnią szkołę
handlową i kilku miesię­
czną praktykę w książ-
kow’ości poszukuje posa­
dy. Ewentualnie i w innej
branży handlowej. Zgłosz.
do Dz. Bydg. pod ,,Z. K.
79u 23688

Szofer

poszukuje zaraz stałej po­
sady, obojętnie czy na o-

sobowy lub ciężarowy sa­
mochód. Łaskawe zgłosze­
nia pod adresem Antoni

Heyer, Gawroniee, pczta
Różana pow. Świecie.

23798

Piekarz

starszy, który samodzielnie
pracuje szuka posady Of.

pod Schreiber, Sądowo, p.
Grudziądz. (23669

DZIERŻAWY

Skład
z urządzeniem lub bez, na­
dający się na każdą branżę
z 4 pokojowem mieszka­
niem i kuchnią do wydzier­
żawienia zaraz. Zgłoszenia
Agentura Dzień. Bydgosk.
Łabiszyn. (23774

Duły skład

długi 20 metr, do wydzier­
żawienia. Bydgoszcz, ul.

Długa 47. (23643

Kino
i pomieszczenie na re­
staurację lub kawiarnię

wydzierżawię. Gdynia,
ul. 10 Lutego, Zieliński.

23632

Do wynajęcia
sala 13X6, nadają_ca się
na hurtownie ]ub biura, w

centrum miasta Bydgosz­
czy na I piętr. od ulicy,
wprost od gospodarza.
Wiad. w Dzienniku Bydg

23723

Lokalu

handlowo-przemysłowego
większego w mieście po­
szukuję. Posiadacza ew.

przyjmę jako udziałowca
lub dam posadę. ,,Wiol"
Sienkiewicza 44. (F.12730

Dz!erławy młyna
wodnego lub parowego od
150 ctr. przemiału wzwyż
na dobę poszukuje M. Błasz­
kiewicz, Śniadeckich 24.

(F12681

Stolarnią
wydzierżawię Poznańska
nr. 4, Piasecki, Dworco­
wa nr. 80. (F-12716

Poszukuje
dzierżawy piekarni w

mniejszem mieście. Oferty
pod adresem Fr. Górski,
Golub pow. Wąbrzeski.

(23797

Uf MIESZKANIA

Mieszkanie
3 pokojowe z kuchnią
wraz z meblami z powodu
wyjazdu do oddania. Adres
wskaże filja Dzień. Bydg.

(12625

Poznaó-Bydgoszcz
Zamienię 4 pokojowe mie­
szkanie z kuchnią w cen­
trum Poznania na 4—5
pokojowe w Bydgoszczy.
Spieszne oferty pod ,,J.
606" do filji Dzień. Bydg .

(12649

Mieszkanie
2 do 4 pokojowe, wpros-
od gospodarza, lub za zgot
dą, warunki według umo­
wy, poszukuje Zawadzki,
Fabryka Stempli, Pomor­
ska 13. (20550

Mieszkanie
4—5 pokojowe poszukuję
w Bydgoszczy lub też za-’

mienię z mieszkaniem 6
pokoj.’w Chojnicach. Of.

pod ,B. 1874” do Dzień.
Bydg. (23687

Do objęcia
śliczne 4-pokojowe miesz­
kanie. Wszelkie wygody
przy kupnie mebli wszyst­
kich lub częściowo za zł.
3-5 .000 . Oferty do filji
Dzień. Bydg. Dworcowa 2
pod ,Komplet’. (23733

Pomocnik
z branży kolonjalno - re­
stauracyjnej poszukuje ja­
kiejkolwiek posady. Ofer­
ty pod ,,W. N." do filji
Dzień. Bydg. 12751

5-6 pokojowe
mieszkanie poszukiwane
w okolicy Zbożowego Ryn­
ku. Warunki podług umo­
wy. Oferty do filji Dzień.

Bydg. pod ,,N. D. 7 ."
12257

Str.

aro oliw mswatBS!
Karola SchrBdela,

Nowy Rynek 6, l!, ptr
załatwia wszelkie sprawy
sądowe, hipoteczne, karne,
kontrakty spółkowe, admi­
nistracyjne, reguluje hipo­
teki, załatwia wszelką ko­
respondencję i przeprowa­
dza ciche akordy. (60119

Poszukują
zaraz 2—3 pokoje na biura
w centrum ewtl. 6—8 po­
kojowe mieszkanie. Zgłosz.
pod ,F. H. 18’ do filji Dz_.
Bydg. Dworcowa 2. (F-12585

Jeden
lub dwa pokoje (używalność
kuchni) dla inteligent_nych
pań do wynajęcia. Wiado­
mość Szarek, Dworcowa 90.

(F12686

g"M-51
Z Paryia

Wiednia, Berlina i War­
szawy nadeszły świeże
żumale mód ogólno-sezo-
nowych, na płaszcze i ko-

stjumy, kapelusze, bie­
liznę, balowe, męskie oraz

zeszyty miesięczne. Księ­
garnia Bydgoska N. Gie­
ryna, Plac Teatralny 3,

(23514
Pas?sa

które pragną wyj,ść zamąż
za panów przystojnych na

dobrych stanowiskach,
jak: lekarzy, adwokatów,
inżynierów, przemysłow­
ców, ziemianinów, samodz.

kupców, wysokich urzę­
dników państwowych lub

kapitalistów, niechaj się
zwrócą same lub ich

krewn. z calem zaufaniem
do Piotra Mrówki, Byd­
goszcz, Gdańska 24. Teł.
446. Ścisła dyskrecja za­
pewniona — na życzenie
przybywam dyskretnie w

dom. (22241

Pamiątaji
że przyszłe powodzenie
twoje zależy przedewszy-
stkim od dobrego ożenie­
nia się łub zamążpójścia,
Jeżeli. ," nie masz odpo­
wiednich .znajomości, udaj
się z, calem zaufaniem do

naj większego w Polsce biu­
ra pośrednictwamałżeństw
,,Matrymonjum" w War­
szawie ul. Nowogrodzka 36
Na każde listowne zgło­
szenie natychmiast wysy­
ła się kilkadziesiąt sto­
sownych ofert, szczegóło­
we informacje i fotogra-
fję pragnących wyjść za-

mąż łub ożenić się osób.

Posiadamy setki listów
dziękczynnych za usku­

tecznione małżeństwa.
Warunki przystępne. Ści­
sła dyskrecja zagwaranto­
wana. (18175

Kawaler

kupiec, Wielkopolanin
przystojny ciemn. blond.
50 tys. zł majątku, który
ma dobrze prosperujący
interes pragnie zapoznać
panią gospodarną i sym­
patyczną do lat 32 celem
ożenku. Oferty możliwie
z fotografją pod ,,Bławaty
i Konfekcji” do filji Dz.

Bydg. Dworcowa 2. (12414
Panna

przystojna dobrego cha­
rakteru, posiada dom i wy­
prawę poszukuje pana ce­
lem małżeństwa. Panowie
kupcy łub piekarze samo­
dzielni 45—50 lat raczą
łask, oferty nadesłać dó

filji Dzień. Bydg. Dwor­
cowa 2 pod ,B. R. 600”
Wdowcy niewykluczeni.
Rzecz traktuje się na serjo.

F-12415

Posiadając
gotówkę, poszukuję uczci­
wego spólnika nawet

bez gotówki, tylko z ko-

rzystnemi i pewnemi pro­
pozycjami branży obojęt­
nej — szantażyści niech
się nie fatygują. - Szcze­
gółowe oferty do Dz.

Bydg. pod ,,G. O. 14".
23914

Zgubioną
książeczkę wojskową na

na nazwisko Spott Józef

niniejszem unieważniam.
23804

Odwołanie!

Obrazę rzuconą p. posłowi
Faustyniakowi’ dnia 7. 9.
27. roku odwołuję i prze­
praszam publicznie. Kon­
stanty Trepto. (23957



Str. 24. ..DZIENNIK BYDGOSKI” niedziela dnia 9 października 1927 r. Nr. 232-

KorzysfajciE
x usług Instytutu Lite­

rackiego ,,Lektor"
bo, 23198

Lektora wypożyczal­
nia książek jest najle­
piej zaopatrzona.

Lektora księgarnia do­
starcza wszystkie książ­
ki polskie i zagraniczne.

Lektora dział czaso­
pism dostarcza czaso­
pisma polskie i zagra­
niczne szczególnie fa­
chowo naukowe naj­
sprawniej i punktualnie.

Lektora artykuły pi­
śmienne są najtańsze.

Lektora obsługa jest
najuprzejmiejsza.

Lektora ubikacje są
najładniej i wygodnie’
urządzone.

Lektora powieści są
najpoczytniejsze.

Lek o a wydawnictwa
nagrodzone zostały zło­
tym medalem.

ul. Gdańska 141.
Telefon 1739.

Mam połączenie telefoniczne nr. 16-55.TECHNIKA"
Laboratorium dyntystyczae
Jteslee. Sgd^oszcz

ulica Chrobrego nr, 13, (12763

Dziś w sobotę dnia 8. b. m.

Nogi wieprzowe z kapustą
taniec jazzband 112757

na które uprzejmie zaprasza GOSpOdOFZ
Ogród Ludowy. Toruńska 157.

Dr.

JĄKANIE
oraz wszelkie inne zboczenia mowy radykalnie usuw’a

Zakł. Lecz, dia jąkałów
S. Żyłklewicza. Warszawa, Chłodna 22.

Prospekty bezpłatnie w kanc. g. 4-5 p. p . (23931

NOWOŚĆ I

i

8

Zające
Sarny

Jelenie

Ideałem

wszystkich gad
jest delikatna cera, świeży, młody
wygląd, biała i miękka skóra. A-

żcby te zalety osięgnąć, trzeba się.
myc tylko mydłem liljowo-mlecz-
nem ,,ERGASTA". Zważać na na­
zwę ,,ERGASTA", bo są bezwar­
tościowe naśladownictwa. Do na­
bycia wszędzie. Gdzie niema wy­
syła się wprost z fabryki 4 kawałki
za 5 zł franko za zaliczeniem lub

poprzedniem nadesłaniu gotówki.

Chemiczna fabryka
,,ERGASTA", C. Nagórski,

Starogard (Pomorze).

Lalki nietłuczące - - - od 2,00 zł

ECOrpUSy do lalek -

,, 1,30

Wózki do lalek - - - 13,00 ,,

Konie na biegunach -

,, 15,00 ,,

Zabawki wszelkiego rodzaju.

Kto teraz kupi, oszczędza
pieniądze, bo wyjątkowe ceny.

FABRYKA ZABAWEK

T. BYTOMSKI
Dworcowa 15 a. (28928) Gdańska 21.

ifilfiniKa Jolek

B

Bil

9

Sfi
H8
5

r

kupuje po najwyższych
cenach na eksport przy
natychmiastowej go­
tówce 23- 55

F. Ziółkowski,
Kościelna nr. 11

Telefon 1095, pryw. 224.
Zakup również przez filję

w Grudziądzu
ulica Spichrzowa nr. 10.

Telefon 921.

8i
8
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| Irys czekoladowy
w tabliczkach

I

V

w tabliczkach

Irys luksusowy, Bloczek Śmietankowy
Landrynki Śmietankowe

tanie I smaczne I pożywne I

poleca 24057

nORZEŁ" Wytw. cnkierk. śmistankaswc!i
Bydgoszcz, ulica Zygmunta Augusta nr. 3.

RURY

Piece

zamieszkał

w Bydgoszczy
Gdańska 147.

Choroby weneryczne
i skórne. F-12761

Od 10-1 i od 4-6.

Otwonylem watsiiat

itasko-wUmy
Wykonuję prace tokar­
skie, naprawę samocho­
dów, motocykli, rowerów
i wszelką pracę w zakres
ślusarstwa wchodzącą, wy­
konanie sumienne. Pole­
cam się Szan. Publiczno
§ci jako długoletni praco­
wnik firm zagranicznych
i krajowych. F-11E66

Zygmunt Włodarski,
Kujawska 23.

mistrz powroźniczy
Gdańska 41, tel. 728

poleca wszelkie artykuły
powroźnicze liny na trans­
misje oraz montaż do fa­
bryk. Specjalność liny

do bielizny.
Ceny konkurencyjne.

Wytwórnia ulica Nowo­
dworska 26, telefon 865.

23960

Zakup i sprzedaż

złota,
srebra
oraz wszelkich artyku­
łów w ten zakres

3492] wchodzących.

lBfD]Il Bryczka
(wolant) na parę koni na

sprzedaż. Bydgoszcz, ul.
Pomorska 49-50. F-12269

,,Sportturing"otwarty, był
w biegu 10.000 kim., jak
nowy, korzystnie na

sprzedaż. (23666

Karl ffiińrasW,
Gdańsk-Sidlice

Oberstrasse 146, telefon
nr. 214-63.

RURY
Kolana

do grzania i gotowania w rozmaitych gatunkach i wielkościach
KUCHNIE WESTFALSKIE

poleca
23183

Kfi. Star!e, ulica Gdańska nr. 42-43

Zwracam uwaga na moja wystawa ulica GdaAska 43.

KAPELUSZE
Krajowe — Borsalino — Hiickel

najnowsze fasony i kolory na jesień i zimę
w olbrzymim wyborze poleca

ADAM ZIEMSKI, Bydgoszcz
Załóż. 1908. ul. Gdańska nr. 2J. Telefon 148.

(23917

pokrywa i reparuje
wszelkiego rodzaju jak
dachówkę, łupek ru-

broit i papę- (33968
Józef TyliAski,

mistrz dekarski,
^- Bydsopscw^a^v ;
Jagte!Bońs!ka 12.

2)

99-4
nrJ

Wa!lii Matowe
holenderskie jak:

hjacynty, tulipany,
narcizy, crocusy etc.

wszystko pierwszego ga­
tunku poleca 23190

Robert Bobinę T. z o. p.
Jagiellońska 57.

Telefon 42.

Kapelusze
aksamitne damskie

najnowsze fasony w wiel­
kim wyborze po cenach
bardzo przystępnych^po-
eCaw. Zbrseżny,

ul. Jagiellońska 4.

Przyjmuje kapelusze dam­
skie i męskie do przefa-
sonowania, Jagiellońska 4.

zakład zegarm. - złotniczy

DSuga mr. 20

łł

W sobotę i niedzielę

leslimaiia pod Hallerem
ulica Jagiellońska nr. 49

urządza

wieczorek
M, kiszki krakowskie.

Uprzejmie zaprasza go
spodarz Jeż. (23956

Jabłka
gruszki i śliwki

kupuje bieżąco

Fabryka marmelady

,,KAMA"
ul. Zduny nr. 13.

(19975
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. Hseftolady

’Cukierki
marto spróbować!

TE
hE
F

0
Nni.

Poszukują zaraz

dzielnego 24036

BkspEdjBnfa-

dBkorafora
na męską konfekcję, star­
szą, doświadczoną osobę.

W. Tuszyński,
Świecie n/W.

Ekspedientka
starsza, zaufana potrze­
bna zaraz, do kapeluszy
damskich i towarów krót­
kich przy wolnem utrzy­
maniu. Zgł . z odpisem
świadectw, fotografją i

podaniem pensji
K. Wierzbowska,

Nowemiasto, Rynek, Po­
morze. 23936

23933

10-15 12576
eVF

Palenie tytoniu rujnuje Wauezdrowie! Pochła­
nia pieniądze! Bezpłatnie wysyłamy każdemu
ciekawą i dokładnie opracowaną broszurkę

_ ________ _____ _

w o zgubnych skutkach tego szkodliwego nałogu
sie od niego odzwyczaić za pomocą naszego patentowanego środka. Napiszcie do firmy:

es" Bdbddć, slcrzomBca pocztowa 392 E.

Znaczek na porto powrotne załączyć. Mnóstwo listów dziękczynnych. (23985

Hurtownia
Najkorzystniejsze źrće!io zakupu! Najdogodniejsze warunki!

przyjmie zaraz

Fa. ,,Kaflopiec"
K. Romaszewski

Im caewrmc Baw.

w pierwszorzędnem
wykonaniu poleca po
cenach przystępnych
na odpłatę do 1(0200

18 miesiąc.

Fabryka pianin
Bydgoszcz,

ul. Śniadeckich nr. 56 .

Tel. 883 i .918.

Filja: Grudziądz,
ul. Grob!owa 4, tel. 229

rok załóż. 1905.

deserowy
świeży,

prawdziwy
pod gwa­

rancją w blaszankach 5 kg. 15 zł,
10 kg. 28 zł, 20 kg. 52,50 zł. wraz

z blaszanką opłatą pocztową wy­
syłam za zaliczeniem poczt z wła­
snych pasiek - katolicka firma

,,PATOKA", 22545

Kupczyńce poczta Denysów
wotow. Tarnopolskie.

towarów krótkich, pończoch,
trykotaży, nici, wełny i t. d.

W. Sowiński i S-ka, KSK
fi

te.ac9to.zrt: So’Zoszy za wiersz szer. 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogło^niami 50 gr^ w ^toen?u^zeft^dz?eir

szer. 76mra. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 20 gr., każde dalsze 10 gr.; dla.poszukujący pra ? - Ogłoszenia skomplikowane oraz zastrzeżeniem miejsca o 20 °/n drożej.
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie znizkiopadają. "?f°s^ie^3 Xn5łścb Bydgoszcz. - Konta bankowe? Bank, Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy,,
Za terminowe umieszczenie i pizepi_ane mie^nk

-------- ----- nykładAm .Lcwannkąmi: Drukarnia HTdgOfikaJStb - -JjadaktĄr,oduow!cdibłluj: Bałgyk gyszewaó-W,.Bydgoszc/J.


